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MARTA WOJCICKA
Uniwersytet Marii Curie-Sktodowskiej w Lublinie

SLOWO W TEKSTACH PROZY LUDOWEJ W SWIETLE TEORII AKTOW
MOWY (ZARYS PROBLEMATYKI)

Cechy stowa® w kulturze ludowej

Stowo okreslane jest w jezykoznawstwie jako podstawowa jednostka jezyka,

element wypowiedzi, ale takze wypowiadanie si¢, wypowiedz. To ostatnie znaczenie
stanowi kalke semantyczng greckiego 10gos ,,mowa, stowo”, ktore pojawia sic w Nowym
Testamencie w Ewangelii wedlug $w. Jana (Mackiewicz 1999: 46). Czwarte notowane
w stownikach jezyka polskiego znaczenie to ,,0bietnica, przyrzeczenie”. Jakie cechy tak
rozumianego stowa przypisuje mu kultura ludowa?
1) Nieprzejrzystos¢. W kulturze Iudowej stowa dzialaja, robig, wytwarzajg, osiagaja
(Malinowski 1987: 100). Takie ich ujmowanie wynika z nieprzejrzystosci znaku
jezykowego. Forma znaku jezykowego (signifiant) traktowana jest jako byt fizyczny,
ktory nie kieruje uwagi ku temu, co znaczy i oznacza, ale istnieje sam w sobie. Takie
hieprzejrzyste” znaki — symbole indeksowe - s3 imionami. Majg charakter
metonimiczny, tzn. oznaczajac rzeczy, sa z tymi rzeczami jednocze$nie jakby
zro$nigte, sg ich czesSciami. Stowo traktowane jest jako cze$¢ przedmiotu. Migdzy nazwa
i desygnatem wystepuje naturalny zwigzek. Stowa, ktore wigza si¢ z przedmiotem, nie sa
jego oznaczeniem, lecz jak gdyby jego czescig (Bystron 1980: 205). Znaki jezykowe
przestaja peli¢ funkcje reprezentowania, sa tym, co oznacza, np. stlowo zaba jest
okreslane jako referencjalno-ewokujace, czyli odnosi si¢ do rzeczy i te rzecz przywotuje
(Engelking 2000: 78). Wynika to z tego, ze

wedhug ludowej filozofii mowy kazda rzecz ma swoja, sobie przypisang nazwg. Etyka wymaga
wigc, by odnosi¢ nazwy do wiasciwych rzeczy, by nazywaé rzeczy po imieniu, dlatego nazwanie
dziecka ,,zabg” powoduje, ze dziecko nabiera cech zaby. Zabg nazwane jest co$, co nig nie jest,
wigc nazwa nie mogta si¢ harmonijnie potaczy¢ z przypisanym jej desygnatem. W kulturze ludowe;j
nie ma ,,pustych” stéw, wigc stowo musi si¢ zmaterializowaé, odnalez¢ jaki$ desygnat, czyli
dziecko, ktore tak zostato nazwane (Engelking 2000: 76).

2) Materialno$¢. W kulturze ludowej stowo traktowane jest jako byt fizyczny (Engelking
2000: 74), ma absolutng warto$¢ (Bystron 1980: 205). Ten szczegolny zwigzek stowa
i rzeczy utrwalita etymologia, polskie ,rzecz” pierwotnie znaczylo ,mowa, stowo”
(Engelking 2000: 71). Stowa (nazwy) i rzeczy (istoty), znak i denotat, calos¢ i1 czesé,
jednos¢ i wielos¢ — wszystkie te byty cechuje nieostre rozgraniczenie, typowe dla
mitycznego systemu $wiatopogladowego (Tomicki 1097: 246). Jak pisze Ryszard
Tomicki, ,,jedno jest wszystkim i wszystko jest jednym” (Tomicki 1987: 246). Stowa
w tradycji ludowej sa traktowane jako materialne, nie tylko te wymowione, ale takze

L Artykut oparty jest na przygotowanym przez autorke hasle ,,Stowo w bajce ludowe;j”,
ktore powstalo w ramach projektu pt. ,,Stownik polskiej bajki ludowej”, realizowanego na
Uniwersytecie Mikotaja Kopernika w Toruniu pod kierunkiem dr hab. Violetty Wroblewskiej.
Stownik (projekt nr 1bH 15 0184 83) finansowany jest w ramach programu Ministra Nauki
i Szkolnictwa Wyzszego pod nazwg ,,Narodowy Program Rozwoju Humanistyki” (modut
,,Tradyqa” 1b, w latach 2015-2018). Niniejszy artykul stanowi zmodyfikowana, uzupelniona
i rozszerzong wersje hasta stownikowego.
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tylko pomyslane. ,,Materialne stowo powoduje materialne skutki” (Engelking 2000: 74),
np. ugryzienie si¢ w jezyk sugeruje, ze pierwsze stowo, ktore miat kto§ powiedziec,
bytoby ktamstwem (Kolberg 1970: 410).

3) Przestrzenno$¢. Stowa jako byty materialne majg swoj aspekt przestrzenny.
Zapomniane stowa mozna odnalez¢é w miejscu, w ktorym si¢ je zostawito (Kolberg 1970:
409). Stowa jako byty fizyczne sg niezalezne od cztowieka, np. ich przetrzymywanie
mogto by¢ niebezpieczne dla cztowieka. Nieszczg$cie moglo sprowadzi¢ np. zatrzymanie
informacji o $mierci sgsiada. Wiadomos¢ takg sgsiedzi z prawej i lewej strony domu
zmarlego podawali kolejnym sasiadom tak, by mogla ona obej$¢ cala wies§ przed
zachodem stonca (Biegeleisen 1930: 199).

4) Sakralno$¢. ,,W kulturze ludowej stowo (imi¢) jest czym$ konkretnym, czesto
$wigtym; jest kluczem do wewnetrznej istoty nienazwanego bdstwa, szatana, cztowieka
i narzgdziem panowania nad nimi” (Biegeleisen 1927: 242). Znajac czyje$ imi¢, mozna
z osoba, do ktorej ono nalezy, robi¢ roézne czary. Z imieniem wnika si¢ w istot¢ rzeczy.
Nazwaé co$ znaczy tyle, co opanowaé, stworzyé. Wymowienie imienia przywotuje
nazwanego. Nazwany, przywolany imieniem, otrzymuje moc nad wolajacym, dlatego
ztego ducha i pewnych zwierzat z nim kojarzonych, np. zajaca, wilka, nie nazywa si¢ po
imieniu (Biegeleisen 1927: 241).

5) Sprawczo$¢. Stowa sa aktem, zawierajg co$ tworczego. Stowo budzi niebezpieczng
lub dobroczynng moc, moze by¢ czarem. ,,Kto wypowiada stowa, ten wywiera wptyw,
ale takze naraza si¢. Kto wypowiada stowa, wprawia w ruch moce” (Leeuw 1978: 448).
Wypowiedziane stowa maja szczegdlng moc sprawcza, spelniaja si¢, uobecniaja,
przywotuja to, do czego si¢ odnosza (Engelking 2000: 75). Sa przedmioty, ktére bez
nazwania ich nie sa jeszcze zupelne; dopiero gdy wymowi si¢ ich nazwe, nabieraja
okreslonej mocy; zaleznie od nazwy, jaka si¢ nada, moc ta moze by¢ rozmaita. Stowa
maja wigc skutek tworczy, zazwyczaj posredni. Stowa, szczegdlnie sakralne, oddziatuja
przez wprowadzenie w ruch pewnych sit nadprzyrodzonych. Stowa maja charakter
pragmatyczny. (Malinowski 1987: 100). Moga oddziatywac w trojaki sposob: stwarzaé,
ochrania¢ lub odczynia¢ (Engelking: 75-87).

6) Magiczno$¢. Stowo (nazwa) jest Scisle zwigzane z rzecza oznaczang. Zwiazek ten
okreslany jest jako relacja przylegtosci. Na podstawie prawa kojarzenia wyobrazen i tzw.
sympatii utworzone mi¢dzy przedmiotami subiektywne zwiazki staja si¢ dla cztowieka
pierwotnego obiektywnymi, tj. nabierajg realnej wartosci. W ten sposob powstala wiara,
ze za pomocg stosownego oddzialywania na imig¢, obraz, cien czlowieka lub rzeczy
mozna na te osoby i rzeczy mie¢ wplyw (Biegeleisen 1927: 242). Moc stowa zwigzana
jest z magia sympatyczng: oparta na prawie podobienstwa magig homeopatyczng
(podobne powoduje podobne) oraz opartg na prawie styczno$ci magia przenosng (rzeczy,
ktore kiedy$ pozostawaly w stycznosci ze sobg, dzialajg na siebie nawet wtedy, gdy
kontakt fizyczny przestat istnie¢; zob. Frazer 2002: 18-49).

7) Rytualnosc¢ i tabuicznos¢. Moc stow zalezy od rytuatu werbalnego. Nazwy nadane
przedmiotowi nadaja mu tez okre§lony charakter. Rytuat werbalny moze by¢ pozytywny,
wtedy gdy wymaga si¢ wymawiania pewnych stow, aby w ten sposob urzeczywistnic¢
pewne przedmioty czy zjawiska. Negatywny rytuat dotyczy sytuacji, kiedy unika sie
pewnych stow, by przez ich wyglaszanie nie sprowadza¢ tych skutkéw (Bystron 1980:
206). Rytuat negatywny dotyczy wiec unikania pewnych stéw, np. nazw zwierzat, by ich
cechy nie przeszty na ludzi, ktorzy si¢ takimi stowami postuguja (Bystron 1980: 209) lub
do ktorych te stowa sa stosowane. Rytuatem negatywnym obejmowane sa zwierzgta:
zajac, zaba, wilk oraz nazwy chorob, wyrazy: $mier¢ i umrzeé¢, nazwy ztego ducha,
diabla. Rytuat negatywny zwiazany jest z tabu jezykowym rozumianym jako ,.zakaz
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podejmowania pewnych tematow badz wypowiadania niektérych wyrazow
uwarunkowany normami kulturowymi obowigzujacymi w danej grupie” (Krawczyk-
Tyrpa 2001: 14). W kulturze ludowej sfera zjawisk tabuicznych, o ktérych nie wolno byto
glosno moéwié, by nie zakldcad istniejagcego porzadku, nie powotywaé do istnienia
zjawisk nieczystych i nie prowokowac¢ sit demonicznych do niebezpiecznej dla cztowieka
aktywnosci, obejmowata m. in. seksualnos$¢ cztowieka (Wroblewska, zob. Netografia).

Akty mowy w tekstach prozy ludowej

Performatywny (sprawczy) charakter stow w kulturze ludowej zwigzany jest
z zainicjowang przez Johna Austina teorig aktow mowy, w ramach ktorej badacz
wyréznit akty: lokucyjne, illokucyjne i perlokucyjne. Jak zauwazyt Stanley Jeyaraja
Tambiah,

Akty rytualne i magiczne sg aktami typu illokucyjnego czy performatywnego — przez sam fakt, ze
wykonuje si¢ je pod okreslonymi warunkami i ze prowadza do zmiany stanu lub osiagnigcia
jakiego$ skutku [...] Z jednej strony, akt magiczny zawiera w sobie predykatywne i referencjalne
znaczenia typu langue, z drugiej jest aktem performatywnym. Obie te struktury wspotistnieja; to
wiasnie akt performatywny (czy illokucyjny) kierowany przez rozumowanie analogiczne okresla
specyfike magii (Tambiah 1973: 221-223).

Aktem lokucyjnym (z tac. locutio ,,méwienie”) jest samo wypowiedzenie zdania.
Ten akt mowy jest moze najmniej istotny w niniejszej analizie.

Aktem illokucyjnym jest wypowiedzenie w tym sensie, zZe jego uzycie stanowi
samo w sobie jaki$ akt, np. obietnice, rozkaz, pytanie, twierdzenie, udzielenie $lubu,
chrztu (Karolak 2003: 28). Illokucja wiaze si¢ z intencja mowiacego. Zdaniem Austina,
aby akt illokucyjny mogt by¢ dokonany, musza by¢ spelnione tzw. warunki fortunnosci,
tzn. 1) musi istnie¢ konwencjonalna procedura, ktéra doktadnie okresla okolicznosci
i kompetencje o0sob biorgcych udzial w danym akcie, 2) procedura ta musi by¢
przeprowadzona poprawnie i catkowicie, 3) muszg jej towarzyszy¢ okreslone mysli,
uczucia i intencje 0sob biorgcych w niej udziat (Karolak 2003: 28).

Aktem illokucyjnym sa wiec np. formuly magiczne stosowane w lecznictwie
ludowym. Formuty te okreslane sa jako zamowy lub zamowienia znachorskie. Warunki
fortunnosci, ktéore musza by¢ spetnione, aby akt illokucyjny, jakim jest zamoéwienie
znachorskie, zostat dokonany, to:

- wspoélny dla znachorki i pacjenta paradygmat rzeczywistosci, czyli przekonanie, ze ten
sposob leczenia jest skuteczny;

- odpowiedni czas — przed wschodem stonica, ktory traktowany jest jako mediacyjny,
przynalezny jednocze$nie do jasnosci i ciemnosci;

- symboliczne przedmioty: czerwona chustka, ktérej kolor sygnalizuje krew i ma
wlasciwoSci apotropeiczne;

- trzykrotnie powtarzane stowa (Wdjtowicz 2002: 205), czesto wymawiane §ciszonym
glosem. Wierzono, ze dzigki szeptom dochodzi do nawigzania bliskiego kontaktu ze sfera
za$wiatowa, z ktorej pochodzita wiekszos¢ chorob (Wroblewska 2012a, zob. Netografia).
Lecznicze stowa wyrozniaty si¢ przede wszystkim sferg brzmieniowa i jej organizacja.
Zamawiania zazwyczaj sktadaty si¢ z wyrazow pochodzenia obcego, a niekiedy z ich
ciggdw, ktorych znaczenia pozostawaty tajemnicg. Niekiedy tworzono zbitki stow, nie
majacych swych desygnatow w rzeczywisto$ci, np. alrakadelaj, habara fahara czy sadu
maris (Udziela 1886).
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Doktadna reprodukcja tekstu (trzeci austinowski warunek fortunnosci) potaczona
jest z wiarg w sprawcza moc stowa i towarzyszacych mu gestow, ktore zamawiajg zto,
a chronig zycie (Niebrzegowska-Bartminska 2007: 194).

Trzecim wyrdznionym przez J. Austina aktem mowy jest tzw. akt perlokucyjny,
ktérego dokonujemy, wypowiadajac zdanie, ktére wywiera na odbiorce réozny wptyw, np.
sktania go do wykonania jakiej§ czynnosci (Karolak 2003: 28). W akcie perlokucyjnym
wazny jest skutek mowienia.

Dwa ostatnie aspekty aktu mowy — illokucyjny i perlokucyjny — beda analizowane
z zastosowaniem typologii aktow mowy Johna Searle’a, ktory wyrdznit: asertywy,
dyrektywy, komisywy, ekspresywy oraz deklaracje. W tzw. kognitywnej klasyfikacji
akty mowy podzielono na trzy kategorie: informatywne (asertywy i pytania
o informacje), obligatywne (dyrektywne i komisywne) oraz konstytutywne (ekspresywne
i deklaratywne). Pierwsza kategoria w analizowanym materiale wystepuje w ilosciach
sladowych, dlatego przedmiotem analizy begda dwie pozostate: obligatywne
i konstytutywne akty mowy.

Jak juz wspomniano, w kognitywnej klasyfikacji aktow mowy deklaracje oraz
ekspresywy zostaly potaczone ze wzgledu na wystepujace migdzy nimi podobienstwo
(oba akty mowy wymagaja zaistnienia pewnego usankcjonowanego tradycja rytuatu
spotecznego) i okre$lone jako konstytutywne akty mowy (Vazquez-Orta, Driven,
Porings, Spooren, Verpoor 2001: 208). Definiowane sa one jako ,,akty, ktore tworzg
rzeczywisto$¢ spoteczna. Dzieje si¢ tak jedynie wtedy, gdy co$ zostaje wypowiedziane
przez whasciwg osobe, w okre§lony sposdb i w odpowiednim momencie” (Vazquez-Orta
i in 2001: 209). Do konstytutywnych aktdéw mowy naleza deklaracje zwigzane
z nadawaniem nazwy. Deklaratywne akty mowy (deklaracje) ,,stuza zadeklarowaniu czy
tez ukonstytuowaniu jakiego$ (nowego) faktu spotecznego, ktory bez owej deklaracji nie
moze zachodzi¢” (Vazquez-Orta i in. 2001: 207).

Moc stwarzania nowej rzeczywistosci maja w legendzie ludowej stowa
wypowiadane przez Pana Jezusa, Matke Boska lub swigtych, np. w watku T 2503 , Kon
zawsze glodny”, T 2442  Ucieczka $wictej rodziny do Egiptu” i T 2651 ,,Osika
i leszczyna” lub T 2502 ,Mlynarz niedzwiedziem”. Stowo wypowiedziane przez
odpowiednig osobe — osob¢ boska staje si¢ rzeczywistoScig, np. miynarz staje si¢
niedzwiedziem. Stowo takie okreslane jest jako stowo-zdarzenie.

Gdy Pan Jezus chadzat po ziemi, przysed do jednego mtynarza, ale on myslac, ze Pan Jezus ubogi,
chce jatmuzny, wdziat na si¢ welng do goéry kozuch i strachat Pana Jezusa, a Pan na to: «Badz-ze
straszydtem do sadu ostatecznegoy. I tak si¢ stato; mtynarz zostal odmieniony w miedzwiedzia
(T 2502; Pleszczynski 1893: 155).

W przywolanym przyktadzie warunki fortunno$ci zostajg ograniczone do jednego
— akt musi wypowiedzie¢ osoba, ktorej stowo ma moc tworcza.

Deklaracje, oparte na innych warunkach fortunnosci, odnalezé mozna takze
W podaniu wierzeniowym. Nie jest to oczywiScie standardowa sytuacja, np. chrzest,
w czasie ktorego dziecko otrzymuje imig, ale podanie wierzeniowe ukazuje sytuacje,
w ktorych stowo stwarza nowa rzeczywistos¢, np. dziecko nazwane zaba nabywa cech
zaby. Odpowiednie stowo, w ktorym moéwiacy powoluje sie¢ na imi¢ boskie, moze
ochrania¢, np.

Powietrze w postaci niewiasty w biate szaty przybranej na wysokim wozie o dwoch kotach
objezdza wiejskie osady i ulice miasta. Gdy przed dom ktory przybyta, pukajac zapytywata: «Co
robicie?» Kiedy odpowiedziano: «Nic nie robiemy, tylko Boga chwalemy» ponurym dodawata
glosem: «Chwalciez go na wieki» - i w tym domu zaraza nie panowata. Gdy za$§ wieczorem gdzie
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przybyla, a na zapytanie: «Czy $picie?» odpowiedziano: «Spiemy», wtedy rzekta: «Spijciez na
wieki!» I cate wymarto domostwo (T 7080 ,,Zwiastunka pomoru”; Kolberg 1970: 342).

W przywotanym przykladzie warunek fortunnosci dotyczy wypowiedzenia
odpowiedniej formuly bez robienia czegokolwiek. Samo wypowiedzenie formuly,
w ktorej mowiacy odwoluje si¢ do mocy boskich, moze zmieni¢ sytuacje, np. uratowac
przed $miercia.

Do konstytutywnych aktow mowy zaliczane sa rowniez ekspresywy, czyli
,wypowiedzi, ktorych celem jest wyrazenie standw psychicznych (gltownie
emocjonalnych) nadawcy” (Grzegorczykowa 2007: 66). Do ekspresywnych aktow mowy
w tekstach ludowych mozna zaliczy¢ slowa, bedace wynikiem silnych emocji, ktére
jednakze takze zmieniaja rzeczywistos¢, czyli klatwe. Stowo moze bowiem stworzyc
rzeczywisto§¢ pozytywna, powodowac dobre rzeczy, ale tez moze czynic zlo, np.
w wqtku T 451 ,,Siedem krukéw” klatwa? rzucona przez matke powoduje zamiang jej
synéw w ptaki:

Matka [...] zaklgna ich, zeby tak polecieli jak to ptastwo leci; zeby Oni razem niem polecieli. Tak
tez Pan Jezus dat, Ze 6ni polecieli z niemy (ptakami), i nie widzieli ich juz bez siedem lat ani ojciec,
ani matka, ani siostra (Kolberg 1867: 123).

Obok konstytytuwnych aktow mowy, w tekstach ludowych odnalez¢é mozna takze
tzw. obligatywne akty mowy, czyli dyrektywy i komisywy.

Do dyrektywnych aktow mowy zaliczane sa, np. prosby, rozkazy, ktore
wywierajac nacisk na odbiorcg, powoduja zmian¢ stanow rzeczy w $wiecie
(Grzegorczykowa 2007: 66). Dyrektywnymi aktami mowy sg w bajkach ludowych stowa
prosb lub rozkazéw wymawiane do przedmiotow lub zwierzat, ktére maja moc ozywienia
i/lub wprawienia ich w ruch. np. w watku T 400C ,, Trzy noce meczarni” protagonista
zabiera napotkanym zbojnikom niezwykte buty,

[...] buty do predkiego chodzenia. Kto ich obuje a rzeknie: Ho, butki, sto mil! Tak na raz kroczy
sto mil (Malinowski 1973: 132).

Stowa (,,Ho, butki, na sto mil”’) maja moc sprawcza. Dzieki zakleciu buty zyskuja
niezwykla moc. Podobnie w watku T 450 ,Brat baranek” braciszek zamieniony
w baranka stowami pro$by:

Wyptyn, wyplyn, ztote kacze, Twoje dzieci¢ bardzo ptacze (Sarnowska 1894: 800),

przywotuje siostre, ktora zostata utopiona przez rywalke i zamienita si¢ w zlotg kaczke.
Po tych stowach przemienia si¢ w kobiete i karmi dziecko. Warunkiem fortunnosci tego
typu dyrektywnych aktow mowy w podanych przyktadach jest jedynie doktadne
wypowiedzenie formuty, ktora zawiera bezposredni (wypfyn) lub posredni akt mowy (sto
mill).

Dyrektywy oparte na tym samym warunku fortunnosci, tzn. wymagajace jedynie
wymowienia odpowiedniej formuly, odnalez¢ mozna np. w watku T 330B ,,Stary Zotnierz
idiabli”. Stowa ,,do torebeczki” powoduja, Ze otrzymana w darze od Pana Jezusa torebka
,wchtania” to, czego chce mowiacy:

A Pan Jezus mowi: »Odpocznijmy tu«. I posiadali pod jodka. »Wojaczku, obdarzyljes moje shugi,
a my cie takze obdarzymy. Masz tu torbeczke, gdy przydzjesz w jakie nieszczyns$cie, choéby
i z dyebtami, otworz torbeczke, wymow te slowa: »do torbeczki«; wszytko sie tam w nij umiesci.«

2 Wiecej o klgtwie w kulturze ludowej zob. Engelking 2010.



literatura ludowa

_6
2017

- A $w. Piter dat mu laske:»Nesci te laske, a co w ty torbeczce bedzie, tg laska pierz, co sie zmiesci,
a wszytko na miazge wythuczesz« (T 330B; Gustawicz 1900: 253).

Podobnie dziata dyrektywa ,,przylgnij” w bajce magicznej, w ktorej pan nakazuje
chlopu wykonanie w ciggu jednej nocy réznych rzeczy: wystawié ptot zelazny wokot
domu, zrobi¢ kanat z karpiami w ogrodzie i zrobi¢ hemp-hamp. Biednemu chiopu
pomaga tajemniczy nieznajomy, ktory w finale okazuje si¢ diabtem. Przy ostatnim
zadaniu obdarowuje on biedaka przedmiotem magicznym — r6zdzka uruchamiajaca
zaklecie:

Utomat rézczke z ty brzdzki ten zielony chiop: na masz te rdzyczke, a jak kopniesz ta rézyczka
i bedziesz mowit: przylgnij! to 6no wszystko przylgnie; jak znowu szasniesz ta rozyczka i bgdziesz
moéwil: odelgnij! to tez to odelgnie znownuj (Kolberg 1881: 235).

Zaklecia, ktore pozwalaja bohaterom uzyska¢ dostep do pozadanych informacji
lub dobr (Wréblewska 2002: 218), pojawiaja si¢ takze w bajce T 563 ,,Dary wiatru
pénocnego”, w ktorej kazdy z trzech braci po rocznej stuzbie U napotkanego starca
otrzymuje przedmiot magiczny uruchamiany odpowiednig formula. Pierwszy dostaje
obrusik:

,Jak tylko powiesz: Obrusiku rozwin si¢! — tak zaraz ci si¢ obrus rozwinie, a na nim beda staé
potrawy o jakich pomyslisz” (Kolberg 1867: 112).

Po drodze bohater wstgpuje do karczmy, w ktorej karczmarka kradnie mu obrusik.
Drugi brat otrzymuje za stuzbg¢ u tego samego dziadka kuraszka:

LJak tylko powiesz: kuraszku strzepnij si¢! To 6n si¢ wstrzepnie i duzo pieni¢dzy wyleci z niego”
(Kolberg 1867: 112).

Z kuraszkiem dzieje si¢ to samo, co wczesniej z obrusem. Karczmarka podmienia
go na zwykty. Trzeci, najglupszy brat, za stuzbe otrzymat trzy kije, ktore

Jak ci chto krzywdg zrobi, to tylko powiedz: ,,Kije bijcie” — a kije wyleca i beda go bi¢” (Kolberg
1867: 113).

Formuta stowna uruchamia magiczne przedmioty. Nie jest istotne, kto ja
wypowiada. Formuta stowna dziata na przedmiot magiczny zaréwno wtedy, gdy
wypowiada ja protagonista, jak i wtedy, gdy wyglasza ja antagonista.

Komisywy, czyli ,,wypowiedzi, ktorych celem jest zobowigzanie si¢ nadawcy do
wykonania pewnych czynnosci wzgledem odbiorcy” (Grzegorczykowa 2007: 66), takze
odnalez¢ mozna w tekstach bajek magicznych. Teksty te pokazuja, ze stowo nie tylko ma
magiczng moc, ale takze ma swoja warto$¢. Dane stowo stanowi zobowiazanie, ktore
musi by¢ dotrzymane, np. w watku T 440 , Krélewicz waz”:

Byt jeden krol; i miatl trzy corki. Krél byt chory na oczy. Niedaleko od dworu stojata studzienka,
ale nikt z ni wody ni mog brac, bo tam w ni siedziat waz zaklety i powiedzial Ze nikomu wody nie
wolno bra¢, tylko ty (tej) chtéra bedzie jego zona. [...]

Dopiro najmtodsza jak poszta po wodg, tak powiedziata: ,,Bede!” 1 Slubowata mu, a 6n
pozwolit ij wody wzias¢. Przemyt ojciec ta woda oczy i przewidzial. A ta corka myslata, ze waz
ten wcale tam nie przydzie. Az tu na wieczor, przychodzi 6n waz pode drzwi i wota: ,,Otwieraj my
z0n0, bo$ my §lubowata.” Wtenczas mu ona otworzyta. Jak wszed, mowi, zeby mu jesé data. Ona
wziena skorupki i troche mu klusek data. Potem on powiada, zeby mu postata, bo tu bedzie spac.
Ona mu za piecem troche grochowin rzucita i postata. A én wota i chce na tozku spac. Wziena,
i w nogach mu postata. W nocy przemienit si¢ w picknego chtopca (Kolberg 1867: 122).
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Stowo w bajce magicznej stwarza wigc nie tylko nowa rzeczywistos¢ fabularna,
ale takze bohatera, prowadzi do osiagnigcia przez niego dojrzatosci. Funkcje¢ taka pelnia
komisywne akty mowy. Dotrzymanie stowa i wypowiadanie okreslonych stéw, mimo
realnego zagrozenia utraty zycia i pozornej ghupoty, stanowi probe dla bohatera lub
bohateréw bajki, np. w watku T 360 ,, Trzej bracia — trzy frazesy” siwy chlop mowi do
trzech wedrowcow:

Ja zrobig, ze wy trzej bedziecie mieli pelng torbe dukatow, ale wy musicie przyrzec trzy dni nic nie
gada¢. Gdy bedziecie pytanie, wtedy pierwszy z was musi rzec: ,,My trzej”, a drugi ,,Za pienigdze!”,
a trzeci: ,,To byto dobrze” (Lorentz 1913-1924: 772).

Karczmarz zabija bogatego kupca, trzej wedrowcy widza to, ale nie mogg nic
powiedzie¢. Gdy przyjezdza zandarm, zabojca zrzuca wine na wedrowcow. Zandarm
pyta: ,,Kto zabil?”. Pierwszy odpowiada: ,,My trzej”. Pyta: ,,Czemu?”. Drugi odpowiada:
,,Za pieniadze”. Na pytanie, czy nie zaluja tego czynu, trzeci odpowiada: ,,To bylo
dobrze”. To samo powtorzylo si¢ w sadzie. Po trzech dniach bracia moga juz swobodnie
mowic, wigc prawda wychodzi na jaw.

Podsumowanie

W ramach magicznego obrazu $wiata w jego pierwotnej, integralnej postaci
wszystko, co zostalo wypowiedziane, ma wazno$¢ wiasnie dlatego, ze zostato
wypowiedziane. ,,Magiczna funkcja jezyka — przynajmniej w okreslonych sytuacjach
— uniemozliwiala wystowienie blednego sadu, gdyz kazde twierdzenie tworzy tu
rzeczywisto$¢, do ktérej sie odnosi. Swiat ,,dostosowuje si¢” do wypowiadanych stow,
sadow (twierdzen) i narracji” (Kajfosz 2009: 210). Funkcj¢ taka w analizowanych
tekstach prozy ludowej pelnig przede wszystkim tzw. konstytutywne akty mowy
(deklaratywy i ekspresywy). Obok nich w prozatorskich tekstach folkloru odnalez¢
mozna takie akty mowy, ktoére wpltywaja na odbiorc¢ (bohatera lub przedmiot) lub
zobowiazuja nadawce do wykonania okreslonych czynnosci, to dotrzymania stowa, czyli
tzw. obligatywne akty mowy (dyrektywy i komisywy). Wymienione akty mowy petnia
roézne funkcje fabularno-strukturalne: kreujg nowa rzeczywistos¢ tekstowa oraz bohatera
oraz posuwajg akcje tekstu do przodu, stanowigc (glownie komisywy) punkt
kulminacyjny tekstu, zwigzany ze wskazywana przez W. Proppa funkcjg okreslang jako
proba bohatera. Z pewnoscig zarysowang w artykule metode analizy tekstow folkloru
w $wietle teorii aktow mowy mozna poszerzy¢ o analiz¢ genologiczng i morfologiczna.

Bibliografia
Literatura podmiotu

GUSTAWICZ, B. (1882). Podania, przesqdy, gadki i nazwy ludowe w dziedzinie przyrody.
T. 6. Krakow: ,,ZWAK?”.

GusTawICz, B. (1900). O ludzie podduklanskim w ogdlnosci, a Iwoniczanach
w szczegolnosci. Lwow: Towarzystwo Ludoznawcze.

LORENTZ, F. (1913-1924). Tekst pomorskie. Krakow: Polska Akademia Umiejetnosci.



literatura ludowa

_6
2017

KOLBERG, O. (1867). Dziela Wszystkie. T. 3. Kujawy. Wroctaw-Poznan: Polskie
Towarzystwo Ludoznawcze.

KOLBERG, O. (1881). Dziela Wszystkie. T. 14, cz. 4. W. Ks. Poznanskie. Wroctaw-
Poznan: Polskie Towarzystwo Ludoznawcze.

KOLBERG, O. (1970). Dzieta Wszystkie. T. 42, cz. 7. Mazowsze, Wroctaw-Poznan: Polskie
Towarzystwo Ludoznawcze.

MALINOWSKI, L. (1973). Bajki slgskie. Warszawa: Panstwowy Instytut Wydawniczy.
PLESZCZYNSKI, A. (1893). Bojarzy Miedzyrzeccy. Studjum etnograficzne. Warszawa:
Wyd. M. Arcta.

SARNOWSKA, H. (1894). Dwie bajki z Lowicza. ,,Wista”, t. 8, 797-801.

UDZIELA, S. (1896). Materyjaly etnograficzne z miasta Ropczyc i okolicy. Krakow: Druk.
Uniwersytetu Jagiellonskiego.

Literatura przedmiotu

ADAMOWSKI, J. (20006). Zamawiania znachorskie jako gatunek tekstu (perspektywa
komunikacyjna). ,,Tworczo$¢ Ludowa”, nr 1-2, 8-11.

BIEGELEISEN, H. (1927). Matka i dziecko w zwyczajach, obrzedach, praktykach ludu
polskiego. Lwow: Towarzystwo Wydawnicze Ateneum.

BIEGELEISEN, H. (1930). Smier¢ w obrzedach, zwyczajach i wierzeniach ludu polskiego.
Warszawa: Dom Ksigzki Polskie;j.

BYSTRON, J. S. (1980). Przezytki wiary w magiczng moc stowa. W: J. S. Bystron, Tematy,
ktore mi odradzano. Pisma etnograficzne rozproszone. Warszawa: Panstwowy Instytut
Wydawniczy.

ENGELKING, A. (2000). Kigtwa. Rzecz o ludowej magii stowa. Wroctaw: Wydawnictwo
FUNNA.

ENGELKING, A. (2010). Klgtwa. Rzecz o Iudowej magii stowa. Warszawa: Oficyna
Naukowa.

FRAZER, J. G. (2002). Zlota galqz. Studia z magii i religii (przet. H. Krzeczkowski).
Warszawa: Wydawnictwo KR.

GRZEGORCZYKOWA, R., (2007). Wstep do jezykoznawstwa. Warszawa: Wydawnictwo
Naukowe PWN.

KAJFOSZ, . (2009). Magia w potocznej narracji. Katowice: Wydawnictwo US.
KRAWCZYK-TYRPA, A. (2001). Taubu w dialektach polskich. Bydgoszcz: Wydawnictwo
Akademii Bydgoskiej im. Kazimierza Wielkiego.

LEEUW VAN DER, G. (1978). Fenomenologia religii (przet. J. Prokopiuk). Warszawa:
Ksigzka i Wiedza.

MACKIEWICZ, J. (1999). Stowo o stowie. Potoczna wiedza o jezyku. Gdansk:
Wydawnictwo UG.

MALINOWSKI, L. (1987). Ogrody koralowe i ich magia. Warszawa: Panstwowe
Wydawnictwo Naukowe.

NIEBRZEGOWSKA-BARTMINSKA, S. (2007). Wzorce tekstow ustnych w perspektywie
etnolingwistycznej. Lublin: Wydawnictwo UMCS.

TAMBIAH, S.J. (1973). Form and meaning of magic acts: a point of view. W: R. Horton,
R. Finnegan (red.), Modes of thought. Essays on thinking in western and non-western
societies (s. 199-229). London: Faber.

ToMmIckl, R. (1987). Mit. W: Z. Staszczak (red.), Stownik etnologiczny. Warszawa,
Poznan: Panstwowe Wydawnictwo Naukowe.

10



literatura ludowa

6

2017

Vazquez-ORTA, 1., Driven, R., Pérings, R., Spooren, W., Verpoor, M. (2001). Dzialanie
za pomocq stow: pragmatyka. W: E. Tabakowska (red.), Kognitywne podstawy jezyka
i jezykoznawstwa (s. 203-237). Krakow: Universitas.

WROBLEWSKA, V. (2012). Magia stowa i magia milczenia w polskiej bajce ludowe;.
,,Poznanskie Studia Slawistyczne”, nr 3, 215-228.

WOITOWICZ, M. (2012). Magiczne funkcje stowa w przekazach ustnych w Lubelszczyzny
— aspekt pozytywny, ,,Poznanskie Studia Slawistyczne”, nr 3, 201-213.

WOICICKA, M. (w druku). Stowo w bajce ludowej. W: V. Wroblewska (red.), Stownik
polskiej bajki ludowej. Torun: Wydawnictwo UMK. Pozyskano
z http://bajka.umk.pl/slownik/lista-hasel/haslo/?id=161.

11



literatura ludowa

_6
2017

MARTA WOJCICKA

THE WORD IN PROSE TEXTS OF FOLKLORE IN LIGHT OF SPEECH ACT THEORIES:
AN OUTLINE OF THE MAIN ISSUES

The article concerns a special function of the word in folk culture which results
from such word features as opacity, materiality, spatiality, sacredness, self-agency,
magicality, rituality and tabooism. The second part of the article is dedicated to the
analysis of speech acts in selected, prose texts of folklore mainly from the 19th century.
The subject of the analysis is illocutionary and perlocutionary aspects and the related so-
called constitutive and obligative speech acts in collected texts of legends, religious folk
tales and magic fables. The above-mentioned speech acts have various plot and structural
functions: (1) they create a new text reality and a hero; (2) they move the story forward,
determining the text climax (mainly commissives), connected with the function defined
by Propp as the hero’s attempt. Certainly, the method of analysing folklore texts in light
of speech act theories can be extended to genealogical and morphological analyses.
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AGNIESZKA DYLEWSKA
Uniwersytet Zielonogorski

ANTROPOLOGICZNO-LUDOWE ASPEKTY KREACJI POSTACI MAGNETYZERA W
UTWORACH ERNSTA TEODORA AMADEUSZA HOFFMANNA |  JOZEFA
DZIERZKOWSKIEGO

Wstep

Trudno o dwdch tak rdznigcych sig od siebie tworcow epoki romantyzmu jak Ernst
Teodor Amadeusz. Hoffmann (1776-1822) i Jozef Dzierzkowski (1807-1865). Pisarzy
dzielity nie tylko narodowos$¢, pochodzenie i miejsce zamieszkania, lecz takze
mentalno$¢ i podejscie do uprawianej literatury. Tworczos¢ Dzierzkowskiego
zakorzeniona byla w zorientowanym narodowo polskim romantyzmie, Hoffmann byt
przedstawicielem nasyconego  spirytualizmem i  mistycyzmem romantyzmu
niemieckiego (Janion 1969: 307). Zycie Hoffmanna uptynelo na tutaczce pomiedzy
Glogowem, Poznaniem, Plockiem, Warszawg, Bambergiem, Dreznem, Lipskiem
i wreszcie Berlinem. Dzierzkowski przez wiele lat zwiazany byt ze swym rodzinnym
miastem, Lwowem. Hoffmann byl niespokojnym duchem swej epoki, rozdartym
pomiedzy potrzebg artystycznej samorealizacji a presja zwigzang z wyuczonym
zawodem prawnika. Dzierzkowski na pierwszym miejscu stawial obowigzek wobec
ojczyzny, uczestniczgc w powstaniu listopadowym i prowadzac aktywng dziatalno$§é
polityczna. Podczas gdy Hoffmann oprocz pisania nowel, opowiadan basni i powiesci
zajmowal si¢ rysunkiem, malarstwem, krytyka muzyczng, komponowaniem,
zarzadzaniem teatrem, a ponadto wypelnianiem obowigzkéw pruskiego urzednika, Jozef
Dzierzkowski koncentrowat si¢ gtéwnie na dziatalnosci literackiej, dziennikarskiej
i publicystycznej. Dzigki swej tworczoscil Hoffmann zdobyt po$miertnie
miedzynarodowa stawe, a jego utwory staty si¢ inspiracja dla kompozytoréw, malarzy
i pisarzy. Jozef Dzierzkowski byt literatem popularnym przede wszystkim we lwowskich
kregach? i nie trafit do kanonu znanych polskich pisarzy. Cechg wsp6lng obu tworcow
byly zachowania majace na celu poszukiwanie zewnetrznych podniet, intensyfikujacych
zarébwno doznania zewnetrzne, jak i doswiadczenie wewnetrzne. U Dzierzkowskiego byt
to wynikajacy z jego ,,zyw[ego] i1 niespokojn[ego] nawet namigtn[ego] charakter[u]”
(D.e.n. 1865: 101) prowadzony w miodosci hulaszczy tryb zycia, u Hoffmanna
namigtnos$¢ do alkoholu i eksperymenty ze §rodkami odurzajacymi (Kupfer 2006: 50).

Mimo iz pisarze nigdy si¢ nie spotkali, jest bardzo prawdopodobne, na co zwrdcita
uwage Janina Rosnowska, ze ze wzgledu na odbyta w zaborze austriackim
niemieckojezyczng edukacje Dzierzkowski mial mozliwos$¢ zaznajomienia si¢ z dzietami
Hoffmanna (Rosnowska 1967: 30). Wplyw basniowo-fantastycznych tekstow

! Do najbardziej znanych dziet Hoffmanna naleza Fantasiestiicke in Callot's Manier (Obrazki
fantastyczne w stylu Callota) (1814), powie$¢ Die Elixiere des Teufels (Diable eliksiry) (1815), Nachstiicke,
(Opowiesci nocne) (1817), Klein Zaches, genannt Zinnober (Zacheuszek, Cynobrem zwany) (1819),
Lebensansichten des Katers Murr (Kota Mruczystawa poglgdy na zycie) (1820), zbior opowiadan, basni
literackich i nowel Die Serapionsbriider (Bracia Serafionscy) (1819-1821), Meister Floh (Mistrz Pchia: bajka
zawarta w siedmiu przygodach dwéch przyjaciot) (1822).

2 Dzierzkowski wspotpracowat z ,,Gazeta Lwowska”, ktorg rowniez wspotredagowal, z ,,Dziennikiem
Moéd Paryskich”, ,,Czasopismem Zaktadu Ossolinskich” i ,,Biblioteka Warszawska”. Opublikowat m.in.
powiesci Kuglarze (1845), Dla posagu (1847), Salon i ulica (1847).
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Hoffmanna na caloksztalt tworczosci Dzierzkowskiego, nie byt jednak znaczacy. Jak
stwierdzit poszukujacy elementow ,hoffmanizmu” w prozatorskich utworach polskiego
pisarza Krzysztof Chruscinski: ,,Dzierzkowski nie odczuwal potrzeby taczenia Swiata
zmystowego z fantastycznym [...]” (Chruscinski 1965: 173). Wzajemne przenikanie si¢
i koegzystencja dwoch $wiatow: basniowego i fantastycznego stanowilo natomiast
domene¢ Hoffmanna. Jego utwory zaludnione byty przez niesamowite i magiczne figury:
gnomy i koboldy, wampiry, méwiace zwierzgta, duchy zywiotow, czarownikow, magow,
czarownice oraz demony rodem z folkloru, jak roéwniez przez stworzone dzigki
nieznajgcej ograniczen wyobrazni poety fantastyczne postaci, ukrywajace si¢ pod maska
niemieckich mieszczan i swobodnie krazacych pomiedzy $wiatem fantazji a realistycznie
wykreowang filisterska rzeczywisto$cig. Literacka fantazja Dzierzkowskiego ograniczata
si¢ natomiast do stworzenia, przytaczajac za Rosnowska, ,,jednej i tej samej postaci
demonicznej, lekarza-szatana o szyderczym u$miechu, postaci, ktérg raz na zawsze
powigzal ze spoleczno-moralnym schorzeniem, ze zdegenerowana w jego pojeciu
cywilizacjg pienigdza”(Rosnowska 1967: 39).

Uzdrawiajacy przejetymi od Mesmera metodami lekarz stal si¢ przedmiotem
fascynacji zarowno Hoffmanna jak i Dzierzkowskiego. I wlasnie posta¢ magnetyzera,
glownego protagonisty utworéw Magneyzer (1814) E.T.A. Hoffmanna oraz Lekarz
magnetyczny (1844) Jozefa Dzierzkowskiego, stanowi przedmiot rozwazan niniejszego
artykutu. Istotne jest nie tylko przedstawienie tytutowych bohaterow w odniesieniu do
zatozen i idei rozwijajacej sie na poczatku XIX wieku romantycznej antropologii, lecz,
przede wszystkim, proba wykazania, iz elementy zaczerpnig¢te z ludowego folkloru,
z ktérego obaj pisarze korzystali przy kreowaniu postaci magnetyzera, maja istotny
wplyw na narodziny zwigzanej z nim (miejskiej) legendy.

Romantyczny model czlowieka

W co wierzyt cztowiek epoki romantyzmu? Czym si¢ fascynowal? Czego si¢
obawial? Odpowiedzi na te pytania znajduja si¢ nie tylko w klasycznych, naukowych
zrodlach, lecz réwniez w literaturze tego okresu, stanowigcej swoiste zwierciadto
zachowan, zainteresowan, norm 1 wartosci, a takze procesow zachodzacych
w spoteczenstwie. Romantyczny dyskurs odbywat si¢ na plaszczyznie, na ktorej literatura
i nauka oddziatywaty na siebie wzajemnie. Conditio humana epoki romantyzmu opierato
si¢ wigc zarowno na wykreowanej fikcji literackiej, jak i na znajdujacych
odzwierciedlenie w literaturze pradach i teoriach naukowych (Schneider 2013: 14).

Naukowcy, filozofowie, teolodzy, lekarze i poeci epoki romantyzmu stworzyli
nowa koncepcje czlowieka, taczaca cielesnos¢ z duchowoscia, a myslenie naukowe
z mys$leniem magicznym (Schweizer 2008: 231). Metody majace na celu zglebienie
tajemnicy i istoty cztowieczenstwa nie opieraty si¢ jednak na proklamowanym przez
oswiecenie newtonowskim modelu $wiata, w ktorym kluczowa role odgrywata
odwolujaca si¢ do rozumu i do§wiadczenia mozliwie obiektywna analiza. Narzedziami
zrozumienia zjawisk i mechanizméow sktadajacych si¢ na romantyczne conditio humana
nie bylo rozumowe poznanie, lecz poszerzajace potencjal ludzkiego postrzegania
odmienne stany $§wiadomosci: tras hipnotyczny, marzenia senne, somnambulizm,
ekstaza, szalenstwo. Zainteresowania tworcow i uczonych epoki romantyzmu skupiaty
si¢ na takich fenomenach jak sen, hipnoza oraz niezbadane, ciemne obszary ludzkiej jazni
(Schweizer 2008).

Dopetnieniem wizerunku cztowieka epoki romantyzmu byto poszukiwanie jego
korzeni w wierzeniach i przekazach ludowych. Kultura ludowa miata po czgsci
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odpowiedzie¢ na podstawowe pytania: kim jest cztowiek, dokad zmierza i jakie jest jego
postannictwo.

W niemieckim romantyzmie do stworzenia nowego obrazu cztowieka przyczynity
sie¢ znaczagco filozoficzno-przyrodnicze prace Schellinga oraz rozprawy Gotthilfa
Heinricha Schuberta Ansichten von der Nachtseite der Naturwissenschaft (1808) i Die
Symbolik des Traumes (1814). Opierajacy si¢ na stworzonej przez wiedenskiego lekarza
Franza Antona Mesmera (1734-1815) teorii bedacego rodzajem hipnozy tzw.
»,magnetyzmu zwierzecego“® Schubert propagowat ideg romantycznej formuty $wiata,
w ktorym wszystkie elementy przyciagaja si¢ wzajemnie, a magnetycznym centrum
cztowieka jest serce (Schubert 1840: 281). Sen we wszystkich jego odmianach uwazat
Schubert za droge prowadzacg do osiaggnigcia stanu wyzszej §wiadomosci. Magnetyczna
sita miata by¢ narzgdziem zdolnym pogodzi¢ i polaczy¢é romantyczne opozycje:
swiadomo$¢ z pod$wiadomoscia, dobro ze ztem, przysztosc z przesztoscia, cztowieka ze
$wiatem przyrody (Siebenpfeiffer 2010: 61).

Kluczows role w stworzeniu romantycznego paradygmatu cztowieka odgrywato
wprowadzone przez Carla Gustawa Carusa pojecie podswiadomosci, ktore zdefiniowat
w swym wydanym w 1846 roku dziele Psyche - zur Entwicklungsgeschichte der Seele.
Idea uczonego, wedlug ktorej psychika ludzka sklada si¢ z dwoch obszarow:
swiadomosci i podswiadomosci, przy czym t¢ ostatnig mozna zglebi¢ zarbwno w sposob
naukowy, jak i poprzez ,,zanurzenie si¢ w niej* za posrednictwem sennych wizji, ekstazy
lub jasnowidzenia (Carus: 1846) znalazta swe odbicie w utworach literackich
niemieckiego romantyzmu.

Rowniez w polskim $rodowisku znane byly nowatorskie prace niemieckich
uczonych i filozofow, a przybyly z Europy Zachodniej magnetyzm byl dla wielu
romantykow, powotujac si¢ na Wojciecha Kubackiego, kluczem zrozumienia istoty
natury, stwarzajacym mozliwo$¢ naprawienia przerwanych wigzi migdzy ludzmi
a otaczajacym ich $wiatem oraz narze¢dziem, dzigki ktoremu cztowiek moze panowac nad
swym otoczeniem ,,przy pomocy samej woli” (Kubicki 1951: 156).

Magnetyzer. Narodziny legendy

Jeszcze przed ukazaniem si¢ w druku kluczowego dzieta Mesmerismus. Oder
System der Wechselwirkungen, Theorie und Anwendung des thierischen Magnetismus
(Mesmer 1814) udato si¢ Mesmerowi przeksztatci¢ swe idee w ,,rodzaj mody” (Czeczot
2016: 27), cieszacej sie ogromnym zainteresowaniem w Europie:

[O] mesmeryzmie debatowano na akademiach, w salonach, i kawiarniach. W jego sprawie
prowadzita $ledztwo policja, mecenat nad nim gotowa byla obja¢ krolowa, drwiono z niego
wielokrotnie na scenie, parodiowano w popularnych piosenkach i na karykaturach. Praktykowany
byt on w tajnych stowarzyszeniach przypominajacych loze masonskie i propagowany w zalewie
broszur i ksigzek [Darnton 1968: 40-41 (Cyt. za: Czeczot 2016: 28)]).

Fascynacja fenomenem magnetyzmu zaréwno na plaszczyznie naukowej jak
i literackiej stata si¢ popularnym trendem, nierozerwalnie zwigzanym z epokg. Powolujac
si¢ na Katarzyng Czeczot mozna w tym miejscu moéwi¢ o swoistej ,.epidemii
magnetyzmu” (Czeczot 2016: 34), podczas ktorej ,liczba jego wyznawcow,
zwolennikow czy tych, ktorych jedynie ciekawily zjawiska” (Czeczot 2016: 34), rosta

3 Doktryna Mesmera, magnétisme animal do dzi§ funkcjonuje w jezyku polskim jako magnetyzm
zwierzecy. Z thumaczeniem tym wiaze si¢ wiele niescisto$ci. Pojecie magnétisme animal miato wyjasnic,
iz W odréznieniu od tzw. magnetyzmu kruszcowego, koncepcja Mesmera skupia si¢ na procesach zachodzacych
w organizmach zywych (Czeczot 2016: 19).
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W oszatamiajacym tempie. Zarowno w Niemczech, jak i w Polsce w arystokratycznych
salonach i mieszczanskich domach odbywaly si¢ towarzyskie zebrania, skupiajace ludzi
kultury 1 nauki: mecenasow literackich, pisarzy, artystow, krytykow. Zajmowano si¢ na
nich zar6wno polemika literacka, jak i omawianiem najwazniejszych pradoéw, tendencji
i wydarzen. Mozna wiec przypuszczaé, ze rOwniez magnetyzm byt popularnym tematem.
W Niemczech magnetyzm i somnambulizm opisywali w swych utworach literackich,
m.in. Heinrich von Kleist, Adalbert von Chamisso i Ludwig Tieck (Kremer 2007: 64).
W Polsce hipnoze i magnetyzm zwierzgcy badano w centralnych osrodkach kultury,
m.in. w Warszawie i we Lwowie. Fascynowal si¢ nim sam Mickiewicz oraz, jak pisze
Wactaw Borowy, ,interesowali si¢ nim powaznie prawie wszyscy przyjaciele poety”
(Borowy 1920: 364), a ,,magnetyzmem zajmowato sie wtedy cate Wilno - z profesorami
uniwersytetu na czele” (Borowy 1920: 364). Leczenie metoda Mesmera zastosowat
w praktyce jeden z prekursorow polskiego romantyzmu, Antoni Malczewski. Technike
magnetyzmu poeta wyprobowat na swej dalekiej krewnej, Zofii Rucinskiej
z Modzelewskich, cierpigcej na histeri¢ i stany lgkowe. Po przeprowadzonej kuracji
kobieta wyzdrowiata, jednakze uzaleznita si¢ psychicznie od swego uzdrowiciela, co
miato tragiczne nastgpstwa. Zofia stata si¢ swoista femme fatale, rujnujaca zycie poety
(Biatobrzeska 2016: 66-67). Jak pisze Mikotaj Mazanowski:

W Rucinskiej zbudzita si¢ szalona, niepohamowana mito$¢, tem grozniejsza, ze taczyla si¢
Z zabobonng wiarg w jaka$ nadprzyrodzona ni¢, wigzaca ja z poetg. Na prozno zerwal poeta
wszelkie stosunki z Rucinskimi i napisat do nich list pozegnalny. Zofia, niepomna we¢ziow
matzenskich i obowigzkéw wzgledem dzieci, porzuca me¢za i ucieka do domu poety; uspokojona
i odwieziona z powrotem, ucieka do Malczewskiego po raz drugi i o§wiadcza, Ze zy¢ bez niego nie
moze, ze umrze z rozpaczy, jezeli jej nie przyjmie (Mazanowski 1897: 17).

Tematyka zwigzana z magnetyzmem i hipnoza pojawiala na tamach popularnych
polskich 1 niemieckich czasopism. Periodyki byly réwniez miejscem literackiego
i naukowego dyskursu pomiedzy zwolennikami i przeciwnikami magnetyzmu.
W Niemczech fenomen magnetyzmu zajmowal rubryki zaréwno pseudonaukowych
magazyndéw, jak i powaznych czasopism. W druku ukazywatl si¢ rocznik po§wiecony tej
doktrynie noszacy tytut ,Jahrbiicher fiir den Lebens-Magnetismus oder neues
Asklaepieion” (1818-1823). Rowniez polscy czytelnicy mogli zaznajamiac si¢ z teoria
magnetyzmu dzigki wydawanemu w Wilnie w latach 1816-1818 specjalnemu organowi
pod tytutem ,,Pamietnik Magnetyczny” (Borowy 1920: 364).

Powyzsze rozwazania pozwalaja wigc stwierdzi¢, ze magnetyzm praktykowany
byt jako innowacyjna kuracja nie tylko na szpitalnych oddziatach. Stat si¢ specyficzna
rozrywka i utorowat sobie drogg na salony, otrzymujac dodatkowo mistyczno-erotyczno-
okultystyczng aurg. Wielkie emocje wywotywal sam magnetyzer - osoba, bez ktorej
praktykowanie leczenia tajemniczymi fluidami nie byloby mozliwe. Frustracje
spowodowane szybko postgpujacym rozwojem techniki, skandale zwigzane
z magnetycznymi kuracjami, ktdre stosowane byly przede wszystkim u kobiecych
pacjentek, owiane tajemnica metody leczenia, i wreszcie autokreacja samych lekarzy
magnetycznych, widzacych w sobie wybrancéw i posrednikow miedzy $wiatem
cielesnym a $wiatem ludzkiej duszy, sktadatly si¢ na catoksztatt impulsow, ktore powotaty
do zycia tzw. miejskg legend¢ (Simonides 1987: 269-278; Brednich 1990: 6), legende
0 magnetyzerze. Wpisane w opierajacg si¢ na basniowosci i fantastyczno$ci romantyczng
rzeczywistos¢ opowiesci o lekarzach magnetycznych i ich pacjentach byly dla
wyksztatconych, oczytanych i prowadzacych salonowe Zzycie mieszczan tym, czym
podania dla prostego, zwigzanego z naturg ludu, stanowigc swoiste zwierciadto ich lgkow
i fascynacji.
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Hoffmann i Dzierzkowski a fenomen magnetyzmu

Fascynacja doktrynami magnetyzmu 1 mozliwoscia ich praktycznego
wykorzystania stanowita plaszczyzne, na ktorej spotykaty sie zainteresowania
Hoffmanna i Dzierzkowskiego. E.T.A. Hoffmann zajmowal sie¢ magnetyzmem jako
czgScig romantycznej medycyny. Jej gtdwnym osrodkiem byt Bamberg, w ktorym poeta
mieszkat przez ponad 5 lat. Dyrektorem szpitala w Bambergu byt wuj pisarza, uznany
autorytet z dziedzin psychologii i psychiatrii, zwolennik mesmeryzmu oraz prekursor
innowacyjnych metod leczenia Adalbert Friedrich Marcus (Braun 2004: 101). Lekarz
umozliwil Hoffmannowi zwiedzanie wewngtrznych oddzialow szpitala, udziat
w seansach leczniczych i (dzigki swej rekomendacji) wstep na salony towarzyskiej
$mietanki Bambergu. Podczas spotkan pisarz brat udziat w dyskusjach na temat choréb
psychicznych, ich przyczyn i metod leczenia. Byly mu juz wtedy znane nie tylko pierwsze
dzieta Messmera, lecz takze praca niemieckiego lekarza Carla Alexandra Ferdinanda
Kluge Der Versuch einer Darstellung des animalischen Magnetismus als Heilmittel
(1811).

Uwazany za prekursora lwowskiej cyganerii Dzierzkowski juz we wczesnej
miodosci, wraz z innymi mito$nikami pidra, do ktorych nalezeli, m.in. August Bielowski,
Albin Niezabitowski oraz Jozef i Aleksander (Leszek) Dunin-Borkowscy brat udziat
w periodycznych zebraniach. Poczatkujacy literaci, jak pisze ukrywajacy si¢ pod
inicjatami Fr. II. L. biograf ,,komuniko[wali] sobie wzajemnie mtodociane swoje utwory,
wzajem tez udzielali sobie sadu i rad” (Fr. II. L 1865: 11). Dzierzkowski dzieki
przyjazniom iznajomosciom z wydawcami, redaktorami czasopism, pisarzami
i krytykami mial nie tylko wplyw na rozwoj zycia literackiego w Galicji, lecz takze
orientowal si¢ w biezacych wydarzeniach i aktualnych modach. Jest rzecza wiclce
prawdopodobna, iz podczas licznych zebran i spotkan, m.in. Kota Towianczykow,
ktorego byt cztonkiem (Jakowska 2006: 125), dyskutowal z przyjaciétmi na temat
modnych paranauk, magnetyzmu i hipnozy.

Swe doswiadczenia i refleksje obaj pisarze przelali na papier w opowiadaniach
stanowiacych bogata w wiele szczegotow z zakresu romantycznej medycyny relacje
przebiegu kuracji za pomoca magnetyzmu zwierzgcego. Struktura i tre§¢ Magnetyzera
oraz napisanego doktadnie trzydzieSci lat pdzniej Lekarza magnetycznego wykazujg
wiele podobienstw. Praktykujacy metode magnetycznej terapii uzdrowiciel
(u Hoffmanna jest to tajemniczy doktor Alban, u Dzierzkowskiego pochodzacy
z Niemiec lekarz o nazwisku Szmitian) zostaje wprowadzony do rodziny i znaczaco
wptywa na jej losy. Obie miode bohaterki maja na imi¢ Maria, ich relacja
z magnetyzerem przedstawiona zostata jako graniczaca ze zniewoleniem zaleznosc.
Hoffmannowska Maria jest pacjentka, stanowigca jednocze$nie obiekt erotycznej
fascynacji Albana. Szmitian natomiast widzi w mlodziutkiej imienniczce bohaterki
Magnetyzera przeszkode, ktora musi usuna¢, by zawladnaé¢ dusza mlodego cztowieka
0 nazwisku Bolesta. W obu rodzinach krewni dzielg si¢ na zwolennikéw i przeciwnikow
magnetyzmu.

Wecielenie szatana

Charakterystyczne dla epoki romantyzmu zainteresowanie demonologia ludowsa
i powigzana z nim fascynacja szatanem znalazty swe odbicie w utworach Hoffmanna
i Dzierzkowskiego. Obaj pisarze, tworzac portret magnetyzera, potaczyli oparty na
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ludowych wyobrazeniach topos diabta ze stereotypowym wizerunkiem demonicznego
lekarza.

Zespolenie postaci diabta i medyka w przesadach i wierzeniach wynika migdzy
innymi z zabobonnego Igku ludu przed lekarskimi praktykami. Zaré6wno diabet jak
i lekarz sa panami zycia i $mierci, posiadajac tym samym niedostepng dla zwyktego
$miertelnika moc. Tradycja ludowa podkresla zdolno$¢ diabta do metamorfozy, ktora
szatan opanowat do perfekcji, by moc tatwiej manipulowaé¢ ludzmi. Oprocz zamiany
W przedmioty lub przybierania postaci zwierzat szatan wybierat wedtug ludowe;j tradycji
posta¢ przedstawicieli profesji, budzacych u niewyksztalconego ludu pomieszany
z szacunkiem Igk. Jak pisze Jeffrey Burton Russell, diabel moégl by¢ ,teologiem,
matematykiem, lekarzem albo filologiem. Potrafit $§wietnie przekonywac
i argumentowa¢” (Russell 2000: 113)*. Sceptycyzm w stosunku do dziatalnosci
medykow byt u nieoswieconego ludu tak znaczny, iz nierzadko lekarzom przypisywano
nie ch¢é uzdrawiania, lecz wprost przeciwnie, zamiar szkodzenia choremu
i wykorzystania jego ciata do wilasnych celow. W Szwabii rozpowszechniony byt na
przyktad przesad méowiacy o tym, ze jesli lezacego na tozu $mierci pozostawi si¢ samemu
sobie, istnieje szansa jego powrotu do zdrowia. Jesli natomiast do umierajacego zamowi
si¢ lekarza z Paryza, nie ma dla chorego juz zadnej nadziei (Buck 1865: 24)

Inspiracje dla Hoffmanna i Dzierzkowskiego mogt stanowi¢ rowniez fakt, ze
oparty na ludowych wierzeniach motyw, w ktorym diabet przybiera maske uczonego lub
wciela si¢ w lekarza, zostal przejety przez sztuke i rozpowszechniony w malarstwie oraz
w wysokiej i popularnej literaturze. W stynnym Fauscie Johanna Wolfganga Goethe
Mefistofeles przybiera posta¢ wedrownego studenta i wcigga gltownego bohatera
w naukowo-filozoficzng dyspute (Goethe 1841: 63-68). Na datowanym na rok 1852
obrazie Ignacego Gierdziejewskiego ,,polskiemu Faustowi”, mistrzowi Twardowskiemu
ukazuje si¢ diabel w postaci uczonego (Kozakiewicz 1958: 117). W anonimowej sztuce
ludowej Belzebubs Wanderungen in und um Miinchen zamieszczonej w niemieckim
czasopismie pod znamiennym tytutem ,,Der reisende Teufel” (1828) diabel przebiera si¢
w stroj lekarza i wehodzi do pokoju chorej damy (brak inf. o aut.: 1828: 35).

Hoffmannowski Alban i stworzony przez Dzierzkowskiego Szmitian naleza do
demonicznego, przerazajgcego swag tajemniczo$cig $wiata nauki i uczonych.
Wielostronne wyksztatcenie stawia ich ponad zwyklymi $miertelnikami i gwarantuje
najwyzsze miejsce w ludzkiej hierarchii. Stosowane przez nich niezrozumiate,
nadzmystowe sposoby leczenia sprawiaja, iz podobnie jak utozsamiani przez lud
zszatanem medycy, obaj magnetyzerzy budza strach, a zarazem fascynacje.
Nieprzypadkowo réwniez obaj lekarze zajmujg si¢ przede wszystkim typowo kobiecymi
przypadtosciami, majacymi zaroéwno podioze fizyczne, jak i psychiczne. W wierzeniach
Stowian wszystkie choroby kobiece przypisywane byly ztosliwej dziatalnosci diabta.
Poméc moégt jedynie doswiadczony czarownik, znajacy odpowiednie zaklecia (Haase
1939: 167)

Konsekwencja ewolucji ludowego obrazu diabla byla tendencja do jego
antropomorfizacji. Budzacy lgk demon ze skrzydtami nietoperza, kozlimi rogami,
kopytami i oczami ciskajacymi ptomienie otrzymal na przestrzeni wiekow ludzkie
atrybuty. Mimo ze diabet w ludzkiej postaci czg¢sto traci odrazajacy wyglad, widoczne sa
jednak w budowie jego ciala anomalie, czy tez znieksztalcenia (na przyktad
zdeformowana, przypominajaca kopyto stopa, ostre zgby lub przykurczone na ksztalt
pazurow palce u dloni). Zaréwno Hoffmann jak i1 Dzierzkowski kreujac postaci

4 Thumaczenie autorki.
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magnetyzeréw, wyposazyli je w cechy sugerujace, iz lekarze plasuja si¢ miedzy
czlowiekiem a szatanem. Obu uzdrowicieli charakteryzuje dysharmonia pomig¢dzy
budowa sylwetki a twarzg. Obecnos$¢ nielicznych, szlachetnych rysow uwypukla cechy
wskazujace na diaboliczny rodowod uczonych.

Alban ubiera si¢ wedlug najnowszej mody. Charakterystyczne cechy lekarza:
Gorejace, ,.czarne jak smota” (Hoffmann 1958: 72) oczy i jastrzebi nos, naleza
jednoczesnie do konstytutywnych atrybutéw szatana. Kiedy pewnej nocy stary baron
spotyka Albana w zamkowym kruzganku, podswictlona od dotu ptomieniem $wiecy
twarz magnetyzera przeobraza si¢ w odstrgczajaca i budzaca przerazenie diabelskg maske
(Hoffmann 1958: 90). U Szmitiana natomiast

[...] gtowa gestymi wlosami rudymi pokryta byla nadzwyczajnej wielkosci; czoto wypukte
i wynioste zdawato si¢ oznacza¢ umyst gleboki, ale byta na nim wklgsto$¢ tak nie nalezaca do
niego, iz przydawal mu jaki§ wyraz niezwyczajny i przykry; twarz chuda, trojkatna prawie,
wielkimi sterczata ko§émi i nosem przelamanymi przez $rodek.[...] Na pierwsze spojrzenie cata
twarz zdawala si¢ by¢ $rodkiem miedzy trupig glowa a glowa malpy i cala ta cickawa glowa
spoczywata na ciele tak wysokiej i1 ksztattnej budowy, ze by go rzezbiarz mogt uzy¢ za wzor do
Herkulesa, jak i Apollina. (Dzierzkowski 1976: 100).

Powyzszy opis nie tylko stanowi nawigzanie do popularnego wcielenia Szatana
jako odrazajacego, monstrualnych rozmiaréw mezczyzny (Podgoérska, Podgorski 2005:
131), lecz takze jest zaskakujaco doktadnym odwzorowaniem Szesnastowiecznego
miedziorytu holenderskiego rytownika i malarza Hendricka Goltziusa ,,.Lekarz jako
diabel” (ok. 1587)°. Medyk przedstawiony zostal przez artyste jako demon o nietoperzych
skrzydtach i krogulczym, wydatnym nosie. Jego prawa rgka wyciggnieta jest po zaptate.
Szpetna glowa, z ktorej wyrastajg dwa zagigte rogi, pokryta jest zmierzwionymi wlosami,
kontrastuje z pigknym muskularnym torsem i umig¢$nionymi nogami gladiatora (Abend,
Antweiler 2001: 370). Dzierzkowski budujgc wyobrazenie Szmitiana, ktorego twarz to,
cytujac narratora, ,,paszkwil szatana na dziele boskim” (Dzierzkowski 1976: 100),
akcentuje obecny w lekarzu pierwiastek demoniczny.

Podejrzenie o diabelski rodowdd spotegowane jest dodatkowo spigtrzeniem
przyporzadkowanego do obu magnetyzerow okreslenia ,,szatanski”. Alban usSmiecha si¢
,-drwiaco, iScie diabelsko” (Hoffmann 1958: 72). Przez starego barona magnetyzer zostal
nazwany ,wrogim demonem” (Hoffmann 1958: 73), a przez malarza Bickerta
,,podstepnym szatanem” (Hoffmann 1958: 91), ktéry zamordowatl Marig ,,piekielnymi
sztukami” (Hoffmann 1958:91). W Lekarzu magnetycznym Dzierzkowskiego epitet
,,szatanski” pojawia sie na kazdej niemal stronie noweli. W nieoczekiwanych momentach
oczy Szmitiana iskrzg si¢ ,,szatanskim ptomieniem” (Dzierzkowskil976: 106). W trakcie
rozmowy lekarza z Bolesta ,,[ ...] uSmiech ztosliwie szatanski przelecial btyskawica przez
[jego] twarz; oczy zal$nity i jak pochodnie, jak strzaty pality i ranity [...]” (Dzierzkowski
1976: 130), podczas dyskusji Szmitian jest w stanie ,,mocg szatanskiej wymowy”
(Dzierzkowski 1976: 114) porwa¢ interlokutora w ,,ciemne, kabalistyczne tajnie $wiata
duchéw” (Dzierzkowski 1976: 114), miodziutka Maria, tanczac z lekarzem, wiruje
W ,,szatanskim walcu” (Dzierzkowski 1976: 106).

Zaréwno w niemieckiej jak i w polskiej demonologii ludowej diabetl jawi si¢
w postaci obcego. Wedtug niemieckich wierzen szatan mogt pojawic sie jako wedrowiec,
nie posiadajacy ojczyzny wtoczega (Petzoldt 1989: 104). Wykreowany na poczatku XIX

5 Miedzioryt, bedacy w posiadaniu British Museum, mozna obejrze¢ na stronie internetowe;j:
http://www.britishmuseum.org/research/collection_online/collection_object_details.aspx?objectld=1478656&
partld=1&people=123262&peoA=123262-2-70&page=1 (dostep: marzec 2018).
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w. wizerunek polskiego diabla mieszczanskiego ukazywal go natomiast jako
cudzoziemca, nieznajomego przybysza ,,z bujng, krucza lub ruda czupryna, o szpetnej
twarzy zdradzajacej zty charakter” (Tecza 1987:7), ktory zwykle ubieral si¢ zgodnie
z niemiecka moda w czerwony frak i kapelusz lub miejski surdut i cylinder. Przybyty do
zamku barona doktor Alban wykazuje uderzajace podobienstwo do zjawy dreczacej
starego szlachcica w dziecinstwie: parajacego si¢ hipnoza demonicznego dunskiego
majora. Szmitian podaje si¢ za Niemca, jego egzotycznie brzmigce nazwisko stanowi
swoistg przeciwwage do polskiego, szlacheckiego nazwiska Bolesta, ktore nosi mtody
narrator. W rozmowach lekarz wielokrotnie podkresla swoj kosmopolityzm oraz
okoliczno$¢, iz nie posiada ojczyzny. Obcos¢ obu magnetyzeréw stanowi kolejny
eksponent otaczajacej mgzczyzn demonicznej aury. Ich inno$¢ i wskazujaca na zwigzek
ze §wiatem ciemnosci wyjatkowos¢ pociaga i odstrecza, stajac si¢ elementem opartego
na skomplikowanych intrygach planu kuszenia.

Czarownik-wladca dusz

Od zarania dziejow ludzie szukali pomocy u magicznych specjalistow:
jasnowidzow, uzdrowicieli i magow, bedacych, co podkresla Margarethe Ruff, swoistymi
posrednikami pomiedzy zwyktymi $miertelnikami a §wiatem nauki i magii (Ruff 2003:
300). Ich gtéwnym zadaniem byto leczenie choréb sprowadzonych przy pomocy klatwy,
uroku czy zlego spojrzenia (Ruff 2003: 301). Praktyki uprawiane przez magnetyzeréw
byly dla niewtajemniczonych obce i niezrozumiate. Na kwesti¢, iz magnetyzm czg¢sto
przyporzadkowywano do obszaru dzialan magicznych, miat wplyw tajemniczy fluid,
ptyn, ktory, jak twierdzit Mesmer, przenika caly wszech§wiat i wptywa zaréwno na
materic ozywiong jak 1 nieozywiona. Wierzono, iz stosowany w kuracjach
magnetycznych ma wplyw na narzady wewnetrzne, a ciato chroni przed gniciem (Syroka
1990: 36).

Magnetyzm przejat rolg magicznych wierzen, co mozna wytlumaczy¢ faktem, iz
dziatalno$¢ magnetyzera wykazywata wiele analogii do rytuatdéw czarownikow,
wypedzajacych z chorych dolegliwosci i zte duchy. Specyficzne gesty magnetyzera, tak
zwane ,,passy”’, polegajace na wodzeniu r¢kami nad cialem pacjenta, przypominaja
dziatania rytualne i obrzedy uzdrowicieli. Rowniez reakcje pacjentow: omdlenie,
spazmy, napady drgawkowe pokrywaja si¢ z zachowaniem ludzi poddanych magicznym
praktykom. Zaréwno Alban jak i Szmitian wprowadzajg swe pacjentki za pomoca
odpowiednich gestow i sity spojrzenia w trans magnetyczny, podczas ktorego chore nie
reaguja na zadne bodzce z zewnatrz. Spotkania z Albanem wywotuja u Marii gwaltowne
fizyczne i psychiczne reakcje, za$ ciotka Bolesty poddaje si¢ woli Szmitiana na kazde
jego skinienie.

Obaj magnetyzerzy Swiadomie stwarzajg dystans, podkreslajac swa wyzszos$¢ nad
zwyklymi $miertelnikami. Charakterystycznymi atrybutami Albana jest ,,[g]t¢boko
myslacy wzrok widzacego duchy, uroczysta postawa, przepowiednia prorocza,
flaszeczka z cudownym eliksirem” (Hoffmann 1958: 69). Szmitian komentuje swa
wyjatkowos¢ nastgpujaco:

[Plierwej megdrzec, prorok, lekarz potrafit za pomoca magnetyzmu stare przywrécic zycie, dzisiaj
za$ sita magnetyczna moze da¢ tylko sztuczne, chwilowe zycie, ktorego nie zawsze mozna by¢
pewnym. My, lekarze, mamy tym sposobem wi¢ksza nawet wladze, bo sami wlasne nadajemy
zycie; my panami, chorzy — niewolnikami naszymi, wptywowi naszej woli, ktora magnetyczna sita
swoja i za krancami grobu wlada¢ niewolnikiem nie przestaje; na skinienie nasze grobowe nawet
upas¢ musza zapory (Dzierzkowski 1976: 116).
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Podobnie jak izolujacy si¢ od reszty wspolnoty czarownicy, Szmitian i Alban
wytyczajg wilasne terytorium, strefe, do ktorej nikt poza nimi nie ma wstepu. Pokoj
Szmitiana jest niedostepny dla cztonkéw rodziny, dniem i nocg pali si¢ w nim §wiatto,
a okiennice sa szczelnie zamknicte (Dzierzkowski 114). Magnetyzerzy $wiadomie
poteguja otaczajaca ich aure tajemniczosci. Ich wypowiedzi zawieraja duzy tadunek
emocjonalny, podkreslony odpowiednimi gestami, a informacje przekazywane sg przez
nich w sposéob ambiwalentny: z jednej strony obaj lekarze zasypuja rozmowce
pseudonaukowa wiedza, z drugiej strony chowajg si¢ za murem tajemniczych,
zrozumiatych tylko dla nich metafor sugerujacych, iz sa w posiadaniu nadprzyrodzonej
mocy.

Jednoczesnie obaj lekarze posiadajg cechy sredniowiecznych czarnoksigznikow,
pragnacych przepowiadaé przysztos¢, zdoby¢ wiadze nad materig i podwazy¢ boskie
prawa. Alban uzurpuje sobie prawo manipulowania uczuciami przy uzyciu praktyk
magnetycznych. Szmitian sugeruje, iz posiada umiej¢tnos¢ wpltywania na swych
pacjentéw, polegajaca na chwilowym wyrwaniu ich ze szpondéw $mierci i demonstruje
Bolescie swa moc:

Chcesz widzie¢ skutki sity magnetycznej, ktora na chwile wladze samej §mierci zwalczy¢ moze?...
patrz!... Zblizyt si¢, podnidst wielka i silng reke i pociagnat zywa dionia nad martwym juz ciatem;
chwil kilka pociagat r¢ka od goéry na doét, a oczy swoje silnym ogniem ozywione wlepil w zotte
chorej policzki!... zdato mi si¢, ze za chwile ustysze jaka$ dziwng formule zaklecia wychodzaca
z niemych ust lekarza. Niewymowne uczucie zadrgalo w sercu moim, a $wiatto cieniujace na
twarzy palce olbrzymie lekarza zdalo mi si¢ zywotna sila z zdrowej rgki do stabego ciata
wchodzaca... I sine juz usta rézowym ozywilty si¢ rabkiem, rysy twarzy $miercig przeciaggnione
zaokraglaty si¢ pomatu, ledwie dojrzany rumieniec rozchodzit si¢ powoli po bladych licach,
powieki ciezkim ruchem podniosty si¢ do gory, oczy szklane i nieruchome nabieraty barwy,
$wiatla, ruchu i zycia... I pociagnat raz jeszcze szeroka dlonig, i wznidst ja w jednej trzymajac
mierze, jak gdyby moca tej silnej dloni utrzymywat $mier¢ ulatujaca nad t6zkiem; w tej chwili
uwierzytem w sztuczne zycie, o ktorym mi wczoraj mowit (Dzierzkowski 1976: 120).

W przypominajacym magiczne obrzedy rytuale Szmitian jawi si¢ jako posiadajacy
nadprzyrodzone zdolno$ci jasnowidz, cudotwoérca zdolny zmienia¢ oblicze natury.
Dzigki sile sugestii jest w stanie na chwilg przerwac agonig chorej i sprawié, by odzyskata
$wiadomose.

Podobnie jak magowie i czarnoksi¢znicy Alban i Szmitian pragng zostaé
wiadcami dusz. Nie chodzi im tylko o catkowite podporzadkowanie sobie swych ofiar,
lecz takze o zdobycie zaufanego ucznia, ktéory mialby w przysziosci petni¢ role
pomocnika i wyznawcy. Szmitian pragnie przekona¢ Boleste, by ten porzucit
romantyczne mrzonki, jego za$ uznat za mistrza. Sam mtodzieniec zdaje sobie sprawe,
z wpltywu jaki wywiera na niego magnetyzer:

Miat on nade mng wladz¢ niepojeta; znat najskrytsze tajniki serca mego i bez zadnego z mej strony

zwierzenia si¢ zgadywal prawie mysli moje, a czarem rozmowy swojej tak mnie obatamucat, ze
bylem catkiem w mocy jego; sercem i umystem moim wiadat jak woskiem gigtkim; gwaltem
porywal mnie za popgdem magnetycznym swej woli...(Dzierzkowski 1976: 111)

Bolescie udaje si¢ jednak uwolni¢ spod wptywu magnetyzera, podczas gdy syn
starego barona Ottmar do konca pozostaje wielbicielem Albana i zagorzaltym
zwolennikiem magnetyzmu.

(Energetyczny) wampir

Postaci magnetyzeréw z opowiadan Hoffmanna i Dzierzkowskiego nawigzuja do
jednego ,,z najbardziej powszechnych i wiecznotrwatych” (Janion 2002: 7) mitow
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romantyzmu: mitu wampira. Laczace magnetyzera i unikajacego dziennego $wiatta
krwiopijcy podobienstwo nie jest przypadkowe. Zarbwno wampir jak i magnetyzer stoja
w opozycji do prawd reprezentowanych przez religie chrzescijanskie i symbolizuja
otoczong zakazami sfere tabu. Na analogie w przedstawianiu postaci lekarza
magnetycznego i wampira w malarstwie wskazuje Elaine Showalter, dowodzac, ze
obrazy magnetyzera i jego pacjentki przynalezg do tej samej ,,ikonograficznej konwencji”
(Czeczot 2016: 49), co ,,wampir i jego ofiara” (Czeczot 2016: 49), podczas gdy Maria
Janion zaznacza, ze magnetyzm cze¢sto przedstawiany jest w literackiej antropologii jako
,rodzaj wampiryzmu” (Janion 2002: 207).

Ze wzgledu na specyficzng, opartg na dominacji i zalezno$ci i bogatg w podteksty
erotyczne wi¢z laczaca magnetyzera z pacjentka oraz positkowanie si¢ ptynaca z
tajemniczego fluidu energig, stosowanag przez Albana i Szmitiana terapie (w obu
przypadkach konczy si¢ ona $miercia leczonej kobiety) porowna¢ mozna do dziatan
(energetycznych) wampirow. Alban i Szmitian nie sg jednak spragnionymi krwi bestiami.
Wprawdzie, podobnie jak wampiry, lekarze upatrujg sobie ofiarg, poznaja jej staboscei i
wreszcie uzalezniaja ja od siebie, czyniac ja podlegly swej woli, jednak karmig si¢ nie
krwia, lecz uzyskang od pacjentek zyciowa energig. Aby ja zdoby¢, szukajg fizycznego
kontaktu z ofiara. Swiadkiem takiej sytuacji jest Bolesta obserwujacy na balu taniec
Szmitiana z Marig:

Brzydka twarz lekarza zaczerwienita si¢ rumiencem przerazliwie Zzywym, a Maria zbladta jak trup;
chcialem krzykna¢, cetnarowy cigzar cisnat piersi moje, oczy tylko moje lataly szalenie za
szalonym tancem; w tej chwili twarz jego, ciemnopasowa, jakby krwig zbryzgana, wyobrazata mi
upiora ssacego krew z bladych $miertelnie ust Marii (Dzierzkowski 1976: 111).

Ostatnie wersy powyzszego cytatu wskazujg na prawdopodobnie juz od dawna
zakorzenione w $wiadomos$ci mtodzienca skojarzenia magnetyzera z wampirem,
obecnym w mitologii stowianskiej upiorem, wapierzem (Moszynski 1967: 659), ktory
nie tylko zywi si¢ krwig swej ofiary, lecz takze wysysa z niej dusze.

Magnetyczne uwiedzenie ma miejsce jedynie w przypadku relacji Albana i corki
barona, Marii. Poprzez wprowadzenie dziewczyny w somnambuliczny sen
i przekazywane podczas leczniczych seansow sugestie Alban sprawia, iz wi¢z taczaca go
z Marlq zyskuje rowniez erotyczny wymlar przypominajacy taczaca aspekty mitosci
i $mierci relaCJc; pomlqdzy wampirem a jego kobieca ofiarg. Szmitian natomiast pragnie
jedynie zniszczy¢ uczucie pomigdzy Marig a Bolesta, by wykorzystaé mtodzienca do
swych celow.

Dla pacjentek Albana i Szmitiana magnetyczna kuracja okazuje si¢ by¢ terapia
niszczaca je zarowno pod wzgledem fizycznym, jak i psychicznym. Po poczatkowej
poprawie stanu zdrowia kobiety czuja si¢ jak typowe ofiary energetycznego wampira
(Stone 2006: 4): sa pozbawione sil, nerwowe, majg objawy depresji i wreszcie umieraja,
z duzym prawdopodobienstwem nadal pograzone w somnambulicznym $nie.

Podsumowanie

Wedlug romantycznej antropologii klucz do zglebienia ludzkiej natury stanowity
badania nad ludzka podswiadomos$cia, nad niosacym zaszyfrowane przestanie
tajemniczym jezykiem przyrody i nad prawdami ukrytymi w wierzeniach ludowych.
Znamienne dla epoki romantyzmu opisywanie rzeczywistosci za pomoca dychotomii
i kontrastow znalazto swe odbicie w stworzonych przez Hoffmanna i Dzierzkowskiego
sylwetkach magnetyzerow. Przeprowadzona analiza pozwala stwierdzi¢, iz magnetyczni
lekarze tacza w sobie cechy praktykujacych romantyczng medycyne naukowcéw oraz
atrybuty postaci demonologicznych powszechnie spotykanych w podaniach

22



literatura ludowa

6

2017

i wierzeniach ludowych. Dla Albana magnetyzm jest narzedziem majgcym pomoc
zdoby¢ mu przychylnos¢ Marii, Szmitian traktuje go w kategorii eksperymentu,
wykorzystujac swych pacjentdow jako obiekty doswiadczalne. Obaj magnetyzerzy sa
personifikacja zta, co wynika nie tylko ze specyficznej poetyki (czarnego) romantyzmu,
lecz réwniez z faktu, ze sami autorzy przypisuja im demoniczny rodowdd.
Charakterystycznym rysem wizerunku obu lekarzy jest ich odpychajacy wyglad
zewnetrzny oraz cechy fizyczne nawiazujace do ludowych form wyobrazen diabta. Wigz
lekarzy z pacjentka, obiektem ich dziatan i eksperymentow, czy to oparta na erotycznej
fascynacji, czy to wynikajaca z checi podporzadkowania sobie ofiary, wskazuje na fakt,
iz ich dzialania maja wiele cech wspdlnych z zachowaniami (energetycznych)
wampirdw. Ze wzgledu na odprawiane magnetyczne rytuaty, nasuwajace skojarzenia
Z tajemnymi magicznymi praktykami, obaj lekarze zyskuja range czarnoksieznikdéw
i cudotworcow, posiadajacych wiladze nad zyciem i $miercig. Jednocze$nie Alban
i Szmitian sg postaciami nierozerwalnie zwigzanymi ze epokg romantyzmu,
wyrazicielami pogladow swych czasow, dotyczacych duchowego i psychicznego
wizerunku cztowieka oraz uczestnikami romantycznego dyskursu na temat magnetyzmu.
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AGNIESZKA DYLEWSKA

ANTHROPOLOGICAL AND FOLK ASPECTS OF THE CREATION OF THE MAGNETISER
CHARACTER IN THE WORKS OF ERNST THEODOR AMADEUS HOFFMAN AND JOZEF
DZIERZKOWSKI

The fascination with magnetism, both on the scientific and literary levels, was
a phenomenon always inextricably connected to Romanticism. Magnetism and the
mysterious figure of the magnetiser were a subject of interest for many Romantic writers,
including E.T.A. Hoffman and Jozef Dzierzkowski. Both writers made the magnetic
doctor their main protagonist. The discourse about magnetic cures became a constitutive
issue in their musings. This article offere an analysis of the portraits of the magnetisers
in Magnetiseur (1814) by E.T.A. Hoffmann and in The Magnetic Doctor (1844) by J6zef
Dierzakowski. Its goal is not only to present the title characters in relation to the
assumptions of the Romantic anthropology developing at the beginning of the 19th
century, but also to show that the elements derived from folklore, which was used by both
writers in the creation of the image of the magnetiser, have a crucial influence on the birth
of the (urban) legend connected to this figure.
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ROBERT PIOTROWSKI
Uniwersytet Mikotaja Kopernika w Toruniu

»POETYKA DYSONANSU” JAKO JEDNA Z KATEGORII DEFINIUJACYCH
WYOBRAZENIA O ZASWIATACH W POLSKIEJ KULTURZE LUDOWEJ

Wstep

Wyobraznia tego ludu nie wyrywala sig¢
wszak z ram rzeczywisto$ci —
sama byla rzeczywistoscig (Lysiak 1992:7).

Przedmiotem strachu bywa diabet albo «cosi takiego»,
dalej ogniki, kule ogniste, beczkilub pniaki

toczace si¢ za czlowiekiem, nagly wicher, ruszanie si¢
ziemi pod nogami i $miech diabta (Saloni 1908:127).

Celem niniejszego artykulu jest zasygnalizowanie wystgpowania w kontekscie
demonicznych  epifanii,  przedstawionych ~w  narracjach  folklorystycznych
i etnograficznych, motywow charakteryzujacych sie duzym tadunkiem dynamizmu
i ekspresji. Oczywiscie na ptaszczyznie tekstowej moze si¢ to wigzac z chgeig wywotania
przez narratora uczucia grozy wsrdd shuchaczy, uzyskanego dzigki zastosowaniu
odpowiednich $rodkéw stylistycznych (Por. Rzepnikowska 2005: 187). Jednak biorac
pod uwage zhierarchizowang i przepetniong tadem wizje $wiata w kulturze ludowej
(Por. Bartminski 1995: 11) te drobne elementy narracyjne moga nie$¢ w sobie informacje
o lgku przed ,,nieoswojonym” (Por. Zajac 2003: 88) wyrazajacym si¢ w pelnych napigcia,
dysonansu i ekspresji zjawiskach rozbijajacych porzadek i statycznos¢ swojskiej
codziennosci (Por. Caillois 1967:40).

W tytule artykutlu pojawia si¢ sformutowanie ,,poetyka dysonansu”. Jest to
parafraza pojecia ,estetyka dysonansu” (Por. Brzoza 1984: 42-68). W wypadku
niniejszego artykutu, okreslenie to zastosowane zostalo w odniesieniu do zjawisk
charakteryzujacych si¢ duzym tadunkiem dynamizmu i wprowadzajacych do narracji
elementy dysharmonii oraz dysonansu.

Naglos$¢ w kontekscie demonicznych ekspresji

Naglos¢ to specyficzna forma ekspresji postaci kojarzonych ze sfera demoniczna.
W wypadku rozpatrywanej problematyki okreslenie to odnie$¢ mozna do wszelkiego
rodzaju zaktocen bedacych wynikiem pojawienia si¢ postaci nie-ludzkich w przestrzeni
kultury. Ich zachowanie odbiega czgstokro¢ od przyjetej i uznanej normy funkcjonujace;j
w danej spotecznosci. Wazna jest rowniez forma epifanii tego typu postaci.
Charakteryzuje si¢ ona nagloscia i dynamicznos$cia, niekiedy agresywnoscia. Cechy te,
waloryzowane negatywnie, wprowadzaja pierwiastek niepokoju zaréwno na
plaszczyznie poetyki danej narracji, jak i w sferze ekspresji wierzeniowych.

Czasem zachowanie si¢ postaci demonicznych przyjmuje ekstremalne formy,
bedace potaczeniem nagtosci i1 agresji przez co dodatkowo poteguja one lek. Chodzi
0 wszelkiego rodzaju historie, w ktorych zobrazowane zostaly sytuacje agresji czarta
wzgledem cztowieka. W bajce z watkiem T 651 ,Diabet parobkiem” czart po
zakonczeniu stuzby zrealizowal zapowiadany przez siebie czyn: ,,JJak przy odchodnem
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uderzyt gospodarza recka w nos, tak mu glowe odtracit’(Chmielowski 1994: 322)%,
Natomiast w podaniu ze zbioru Otto Knoopa diabet atakuje przechodzacych przez most
ludzi: ,,Na drodze migdzy Brzezinami a Diugg Gosling (w pow. Obornickim) znajduje si¢
most, zwany Djabelskim, pod ktorym djabet niekiedy przebywa. Kazdego, kto o tej porze
jest na moscie, spycha w bagnisko i1 kark mu skreca” (Knoop 1895: 341). Naglos¢
pojawienia si¢ i agresywno$¢ w zachowaniu $ciSle si¢ ze soba tgczg. Dynamika
bajkowych i1 wierzeniowych realizacji jest naznaczona agresywnoscia, a agresywnosc
niektorych postaci — w szczegdlnosci diabta — jest niejednokrotnie przepelniona skrajna
forma dynamizmu. Doskonatym przyktadem tego typu zaleznosci sa bajki z watkiem
T 480 C ,.Dwie siostry i diabel”, w ktorych obok tanecznych ekspresji, pojawia si¢
réwniez motyw urwania glowy. Tragiczny finat jest efektem nieroztropnosci jednej
z sidstr, a zachowanie diabelskiego partnera okazuje si¢ kwintesencja agresji: ,,Tancowat,
tancowal, az mu sie juz uprzykrzyto, bo juz byto czas do piekta. Tak wziot i teb i (jej)
ukrecit, wsadzit w szybe, a kadlub w piec” (Witowt 1903: 722). Taniec konczy si¢
falszywym dzwigkiem, w ktéorym groza miesza si¢ ze specyficznym humorem
(Rzepnikowska 2005: 164).

W materiatach zgromadzonych przez Jana Swietka z okolic Borowej odnalezé
mozna informacje na temat diabta przybierajacego postac silnego chtopa, ktory lubit
prowokowac¢ bojki:

(...) przyszedt raz w postaci silnego chlopa do chtopow, pasacych konie w poblizu i po krotkiej
Z nimi rozmowie wezwat ich do mocowania si¢ z nim, ktory ktérego pierwej potozy na ziemig.
Odwazyt si¢ na to jeden z chtopow, ale zty tak ogromnie go pothukt, Ze inni musieli go bronié¢, boby
go byl zabil. Ale zty pobil wszystkich, a potem zasmiawszy si¢ dziko, plusnat (wskoczyt) w owe
bagnisko (Swietek 1904: 109).

To zachowanie si¢ diabta naznaczone jest wysokim poziomem agresji i naglosci.
Pobicie jednego z chlopow, nastepnie pokonanie tych, ktorzy probowali ratowaé kolege,
a wreszcie dziki $miech i ucieczka w bagno rozbijajg jednostajny rytm pracy osob
pasacych konie. Pojawienie si¢ postaci diabla mozna potraktowac jako falszywy ton —
dysonans niepasujacy do $wiata czlowieka. Przyktady agresji za§wiatow odnalez¢ mozna
w innych przekazach. Wedhug informacji zawartych w pracy Franciszka Magiery czart
mial rzuca¢ opetang kobieta o $ciany, a pewnego dnia, kiedy szla na pole z obiadem,
zaatakowat ja, porwat jej dwojaki, rozlat jedzenie, a naczynia pottukl i porozbijat
(Magiera 1900: 60). Przedstawione wydarzenia charakteryzuja si¢ eksplozywnoscig
rozbijajacg stan normalnosci, ukonstytuowanej codziennymi, rutynowymi zaj¢ciami,
ocierajac si¢ o niezdiagnozowane szalenstwo. Poprzez tego typu ekspresje wkrada si¢
W przestrzen codzienno$ci pierwiastek nieprzewidywalnosci i chaosu. Opetanie, do
ktérego, wedlug relacji Magiery, przyznawala si¢ sama poszkodowana, uzewnetrzniato
si¢ poprzez zachowanie okazujace pewne powinowactwa z poetyka dysonansu —
wykraczajace poza przyjete normy oraz charakteryzujace sie nagltoscig i agresywnoscia.

Niekiedy demoniczne ekspresje potaczone sg réwniez ze zjawiskami
akustycznymi. W podaniu z watkiem T 3015 ,Diabel i karciarze” diabelskiej epifanii
towarzysza zjawiska o duzym tadunku dynamizmu:

Potozyt karty na st6t i bez stowa wstol, zrobit krzyz §wigty, wyjmnat z kabzy od sutanny $§wiecono
kreda i opisot kotem tego diobta. Jak ten wrzasnat, to pono¢ pét Byczyny mialo stysze¢. Trzasnat

1 Znany byt tu tez typ «diabta agresywnego», ktory w bezposrednich kontaktach z cztowiekiem
mogt go dotkliwie okaleczy¢ lub nawet usmiercic” (Lysiak 1988: 94).
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reka tak o tyn stot, Ze sie na pot rozlecial, a potym ucek i zodyn go wigcej nie widziat (Simonides
1977:122).

Zachowanie diabla wprowadza element naglo$ci. Nocny spokdj zakldca
wrzaskiem, ktory styszato ,,p6t Byczyny”. Nastepnie diabel niszczy stot karciany. Jego
zachowanie staje si¢ eksplozja dzikosci, formg nadekspresywnosci, poprzez ktorg wyraza
swa nieokielznang i nieludzka natur¢. Tego typu ekspresje wpisujg si¢ w wyobrazenia
0 ludziach wymykajacych si¢ jednoznacznej klasyfikacji — naznaczonych pig¢tnem
szalenstwa, kojarzonym ze sferag demoniczng. Warto w tym miejscu zacytowac¢ fragment
legendy z watkiem T 759 ,,.Dziwne sady Boze”, znajdujacej si¢ w 6smym tomie Dzief
wszystkich Oskara Kolberga : ,,Wtasnie muzyka grata w karczmie , a cztowiek jaki$ co
na kozie basowal pijany, skakat z tawy na tawg i w koncu straszne wyprawial sprosnosci
(...) «Oto morderca i obdzierca ludzi, a w koncu zabdjca whasnej zony i dzieci« (...)
Cztowiek z ktorym szli, z poczatku zdawat si¢ by¢ szalonym, obtakanym (...)” (Kolberg
1962:98-99). Przedstawiona sytuacja jest odmienna od cytowanych wczesniej, jednak
doskonale obrazuje waloryzacje pewnych form ekspresji werbalno-somatycznych, ktore
naruszajg akceptowalne zachowanie. Ow nieszczeénik nie byl opetany, jednak
jego zachowanie przyporzadkowywato go do sfery aspotecznego szalenstwa, stojacego
W sprzecznos$ci z obowigzujacymi wartosciami (Por. Uspienski 1998: 92-93).

Przyktady narracji, w ktorych pojawiaja si¢ motywy naznaczone dynamizmem
odnalez¢ mozna rowniez w pracy, pod redakcja Seweryna Udzieli, pt. Ziemia biecka. Lud
polski w powiatach gorlickim i grybowskim. W jednej z bajek, przybyciu diabta
towarzyszy glosny dzwigk: ,,Na drugi dzien w potudnie, gdy chlop siedziat w chatupie,
ustyszal przerazliwy gwizd. Zerwal si¢ na rowne nogi i wyskoczyl przed dom, przed
ktorym stat juz ten czarny pan i kazat chtopu i8¢ za sobg” (Chmielowski 1994: 287).
Gospodarz jest zaskoczony, a raczej wystraszony niespodziewanym zjawiskiem
akustycznym, a diabel zjawia si¢ jeszcze dwukrotnie zapowiadany przez podobny hatas.
Za trzecim razem jest jednak tak potgzny, ze ,,(...) az liScie z drzew posypaty si¢ i wiatr
zawyl gwattowny” (Chmielowski 1994: 288). Ostatniej epifanii towarzyszy rowniez
»Wyjacy” wiatr. W innym przykladzie pochodzacym z tego samego zbioru diabelska
epifania jest rOwnie dynamiczna:

Zaraz styszy okrutny gwizd, przestraszy! si¢ i nie czekajac dalej zaczepki, zacina biczem konie
i pedzi waska drozyna lesna. Podczas tego styszy Smiech w krzakach i klaskanie w dtonie. Domysla
si¢, ze to diabel, pedzi wigc co kon skoczy. Gdy juz byt na krancu lasu, przypada do niego dwéch
diabtéw, jeden chwyta za konie, drugi chtopa zwala z wozu i zanurza w bagnie (Chmielowski 1994:
399).

Prawdopodobnie forma tych przedstawien nie jest dzietem przypadku. Sktadajg
si¢ na nig elementy o duzym stopniu dynamizmu, przejawiajacym si¢ w naglosci zdarzen,
ktére nie wzbudzaty pozytywnych emocji. Naglos¢ w modelu kultury ludowej jest
niewskazana, a niech¢¢ do niej ukrywa si¢ rowniez w znanym powiedzeniu: ,,Co nagle
to po diable”. W przytoczonej przez Dorot¢ Simonides legendzie z watkiem T 821 A
,,Diabetl obroncag niewinnego” czart wezwany nicopatrznie przez oszusta na $wiadka
wpada do sali sadowej przez okno: ,,(...) to naraz si¢ okna otwarty, wpadl mysliwiec
Morawski — bo to byt sam diabet (...)” (Simonides 1977: 72). Podczas badan terenowych,
prowadzonych w II polowie XX wieku na Mazowszu Plockim, Tadeusz Baraniuk
roOwniez zarejestrowal przekazy wierzeniowe, w ktorych pojawia si¢ negatywna
waloryzacja zjawisk o duzym tadunku dynamizmu. W pracy o zapustnych zespotach
zrejonu Mazowsza potnocno-zachodniego zamie$cit dwie relacje o dziwnych
wydarzeniach charakteryzujacych si¢ nagtoscia. W jednej z nich mozna przeczytac:
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W tym samym okresie (pocz. XX wieku, przyp. autora) w Boguszewcu na zabawie weselnej
w zapusty niespodzianie pojawit si¢ «jezdziec na koniu», co tak przerazito weselnikow, zZe
uciekajac powalili piec. Dowodem niezwyklosci tego zdarzenia byto to, ze znaleziono $lady
podkow odcisnigte w polepie (Baraniuk 1999: 121).

Jezdziec z Boguszewca jest postacig blizej nieokreslong, aczkolwiek wykazujaca
demoniczne konotacje. Pojawia si¢ niespodziewanie, wywotuje przerazenie i pozostawia
po sobie $lad odcisnietych konskich kopyt. Tajemniczy przybysz zaktocil rytm spotkania,
gdyz nikt si¢ go nie spodziewatl. Tym samym naglo$¢ zdarzenia wprowadza pierwiastek
lgku i dysonansu.

W klasycznym juz artykule, pt. Cechy zewnetrzne postaci diabla w wierzeniach
iepice ludowej — proba okreslenia kanonu, Krystyna Pigtkowska prezentuje
charakterystyczne elementy wygladu, oraz specyficzne zachowanie 1 ekspresje.
W artykule znajduje si¢ rowniez czgs¢ poswiecona epifaniom diabelskim, zatytutowana
,,3posob pojawiania si¢”. Na 67 przeanalizowanych przez autorke tekstow w 39
(stanowig one 58,2% catoSci) pojawia si¢ motyw naglosci, raptownosci (Pigtkowska
1982: 20-35). Obok tego typu sytuacji (dotyczacych przybycia lub odej$cia) nalezy
jeszcze pamigtaé o interakcji pomiedzy demonem, a czlowiekiem, ktore niejednokrotnie
sa rownie nagle, a nierzadko przepetnione dzikoscia i agresja.

Naglos$¢ znakow ze §wiata zmarlych

Rowniez znaki z zaswiatow mozna zaliczy¢ do zdarzen nacechowanych nagtoscia.
Aby zostaty zakwalifikowane do znaczacych — to znaczy istotnych i budzacych groze
symptomow przetamania, przekroczenia granicy — oddzielajacej $wiat od $wiata istot
demonicznych — musiaty si¢ charakteryzowa¢ specyficzng forma. Do tej grupy zaliczaja
si¢ przede wszystkim wszelkiego rodzaju znaki akustyczne (chociazby odglosy
skrzypnigcia w drewnianej konstrukcji domu) i nagle niewyjasnione destrukcje
przedmiotéw — pekniecie szyby, lustra, upadek obrazu, nierzadko potaczone z efektami
dzwigkowymi. Destrukcja i fonia pelnig w tych wypadkach analogiczng funkcj¢. Hatas —
szczegblnie niespodziewany i dlatego przerazajacy w swej naglosci, wdzierat si¢ do
przestrzeni oswojonej i rozbijal spokdj codziennosci — wprowadzat pierwiastek leku.
Niektorzy badacze niespodziewany lub niesamowity hatas uznawali za zrdédio
przerazenia:

Wigc naprzod co do hataséw (takze W. James oraz inni psychologowi zaliczaja je, myslac w ogodle
o cztowieku, do gtownych bodzcow strachu), to oczywiscie, o ile mamy na uwadze dorostych ludzi
sposrdd chtopow, trzeba uznaé, iz przede wszystkim dziataja one wtedy, gdy sa skrzyzowane z
niezwykloscia. (...) mozna bez wahania podkresli¢, iz niektore hatasy i dzwigki posiadaja, jako
silne bodzce strachu, ogromne znaczenie dla wierzen (Moszynski 1967: 428).

Bardzo mozliwe, iz jest to atawistyczny odruch, polegajacy na reakcji obronnej,
wywolujgcej wzmozenie czujnosci. Wystarczy wyobrazi¢ sobie nocna ciszg zakldcona
jakim$ podejrzanym szmerem. Dzwigk o niewielkim natezeniu, w kontekscie nocnej
ciszy niesie ze sobg ogromy tadunek ekspresji przelamujacej bezczynno$é i letarg,
niejednokrotnie wywotujac poczucie Ieku (Por. Kepinski 2015:127).

Wedtug przekazow pekajace ,,statki” (naczynia) znajdujace si¢ w domu sg oznaka
przebywania w nim diabta. ,,Dzie je zte w chatupie, to statki strzylaja” (Dabrowska
1904:102). Warto zwréci¢ uwage, iz tego rodzaju sygnaty traktowano jako nienaturalne
i uznawano za znaki z zaswiatow (Kwasniewicz 1981: 109-110) zapowiadajace $mier¢
kogo$ z domownikéw:
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Nawet martwe przedmioty przeczuwaja nieszczescie lub $mier¢ cztowieka: Do wrozb tej kategorji
nalezy peknigcie obraczki $lubnej lub szyby, stluczenie naczynia, wypadnigcie z reki tyzki,
(Krakéw — Nowy Sacz), Powszechnie strasza si¢, gdy stot lub skrzynia ssychajac si¢ peknie
i wnoszg z tego niespodzianego trzasku, ze «kto$§ z krewnych umarl lub umrze», (Lubelskie).
Do tych prastarych wrozb, snutych na kanwie analogji (nagly, niespodziewany wypadek) nalezy
przesad ludowy zwiazany z powata, pod ktorej gtowna belka, zwang tragarzem albo siestrzanem,
byto miejsce czczone na rowni z ogniskiem domowem (...) «Gdy $rodkowy tragarz strzela (pgka)
to umrze gospodarz lub gospodyni, gdy boczny tragarza, to ktorys z mtodszych domownikéw»
(Biegeleisen 1930: 19).

W materiatach etnograficznych dotyczacych wsi Rudawa, Krystyna Kwasniewicz
omawia nagte zdarzenia/wypadki zapowiadajace $mier¢, nalezg do nich miedzy innymi:
,spadnigcie ze Sciany obrazu lub lustra, peknigcie lustra lub szyby w obrazie (...)
«strzelanie» /trzeszczenie/ w stragarzu itp” (Kwasniewicz 1980: 194-195. Zob.
Pawlowska 1963: 325 ). Warto pamietaé, ze wierzenia dotyczace zapowiedzi $mierci
przez nagle, niespodziewane hatasy funkcjonuja do dzi$ (Por. Kupisinski 2007: 124).

Wiatr — dynamika zjawiska atmosferycznego

W klasycznej pracy Leonarda J. Pelki pt. Polska demonologia ludowa odnalez¢
mozna informacje o wierzeniach na temat istot zamieszkujacych przestrzenie powietrzne.
Sg to zarowno postaci demoniczne, jak i poétdemoniczne (Petka 1987:45-81). Wiatr
faczono ze $wiatem zmartych (Moszynski 1967:482; Kolberg 1973:50; Chmielowski
1994: 416; Knoop 1895:305; Lebeda 2002:132-133; Biegeleisen 1929:547). Interesujace
wydaje si¢ polaczenie tego zjawiska z ekspresjami nie-rzeczywisto$ci w wierzeniach
ludowych (Por. Moszynski 1967: 429). Strach wzbudzaly dziwne zawodzenia
przypominajace ptacz dziecka lub krzyk dorostego. Jednostajny szum, jak rowniez nagly
hatas niepokoity i uruchamialy poktady wyobrazni. Elementy te wywolywaty
bezwarunkowe, atawistyczne odruchy, gigboko zakorzenione w psychice reakcje na
niespodziewane i przejmujace dzwigki.

Szczegodlnie negatywnie waloryzowano odmiany wiatru niosgce ze sobg
zniszczenie, a mianowicie huragany i trgby powietrzne (Moszynski 1967: 477). Wichury
w swej niszczycielskiej sile mogty porwa¢ domy, ludzi i zwierzgta: ,,Jak przyszta tragba
powietrzna, to chtopa z koniem wzieno do gory kajsik i wigcej go nikt nie uwidziot”
(Lebeda 2002: 126). Zjawiska tego typu demonizowano, dostrzegajac w nich dziatania
postaci o zaswiatowej proweniencji (Por. Dzwigot 2004: 112-113). Dlatego
w wierzeniach ludowych pojawiajg si¢ informacje o demonicznych-diabolicznych
zwigzkach wiatru: ,,Gdy idzie zawierucha taka, co drzewa obala, mowia, ze: «diably
lecialty»” (Wawrzeniecki 1907:237). Wiar¢ w demoniczne zrodta wiatru, jak réwniez
przypisywanie mu cech istot myslacych, chociazby ztosliwoséci wynikajacej z diabelskich
intencji, potwierdzaja materiaty etnograficzne (Zob. Gaj-Piotrowski 1993: 54; Knoop
1894: 722). W szczegdlny sposob waloryzowano wiatr przybierajacy forme wiru, czyli
powietrznego leja czy stupa przemieszczajacego si¢ glownie po otwartych
przestrzeniach. Jacek Olegdzki zaznaczyl, iz wiatry wirowe cieszyly si¢ w kulturze
chtopskiej Polski ,,najwyzszym zainteresowaniem” (Oledzki 1999: 224). Autor Ludzi
wygaslego spojrzenia wymienia kilkadziesigt nazw gwarowych wiru powietrznego
zgromadzonych przez Danutg Martyn (Oledzki 1999: 225). Tak znaczne zainteresowanie
prawdopodobnie wynikato z negatywnej lub co najmniej ambiwalentnej waloryzacji tego
zjawiska. Nasi przodkowie utozsamiali go z diabelskimi harcami (Petka 1999:156. Por.
Szyfer 1968: 89).
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Bardzo czesto zjawisko nagle pojawiajacej si¢ matej traby powietrznej okreslano
tez ,,diablim tancem” lub ,,diabelskim weselem”. ,,Powszechne jest tez mniemanie, ze wir
piasku podnoszacy si¢ w upalny dzien letni, jest tanczacym diabtem” (Strawinska 1981:
13. Zob. Lebeda 2002:120-125). W migjscach ustronnych: ,,Diably (...) gromadzg sig...
W Zaduszki (!) pod cmentarzami, w debrach, uroczyskach, na lesnych polankach i tam wyprawiaja
harce, ktore czlowiek bierze za wiatr” (Moszynski 1967: 483). Natomiast w relacji
zamieszczonej w jednej z prac Oskara Kolberga mozna przeczyta¢: ,,Wiadomo, ze zty
duch przebywa w miejscu, gdzie kilka drog rozstajnych si¢ krzyzuje. I dlatego stawiajg
tam figury (Boza-meka). Gdzie za$ krzyza takiego niema zwykt czesto panowac silny,
krecacy sie w miejscu wiatr” (Kolberg 1964:136). Niekiedy za sprawce wirujacego
wiatru uznawano wietrznicg, istot¢ zlowroga i nieprzyjazna:

Czasem ni stad, ni zowad zahuczy wicher w polu, zawiruje wkoto, porywa istoty, ktére napotkac
mu si¢ wydarzy, unosi je ze soba i gubi gdzie§ wreszcie w wyzynie. Czasem i do czlowieka si¢
przypyta, porazi go calego, mowe mu odejmie, tamie albo kulawi mu r¢ce i nogi. Jest to wietrznica,
istota ztowroga, nieprzyjazna ludziom (Kolberg 1967: 267).

Kontakt z nig nioést ryzyko ,,naznaczenia” choroba: niemota, ztamaniem konczyn,
paralizem. Przekonanie o ,odejmowaniu mowy” przez wiatr, moze wyrastaé
z archaicznych wierzen, wedtug ktorych niemowa mogt zostaé czlowiek wchodzacy
w kontakt ze $wiatem nadprzyrodzonym (Wrdblewska 2012: 215-228). Réwniez
wspomniane zlamania, jak i ,,kulawo$§¢” konczyn, czyli paraliz — mozna rozpatrywac
w kontekscie kontaktu z sacrum. Zada¢ sobie nalezy kolejne pytanie, w jakim stopniu
nazwa wichru oraz jego forma mogta wptywac na wyobrazenia dotyczace dolegliwosci
przez niego wywotane? By¢ moze wszelkie choroby polegajace na miejscowym paralizu
kojarzyly si¢ zaré6wno z formg wiru wietrznego (krecacego sie, wiec mogacego
powykrecac cztonki), jak rOwniez z nazwa (adekwatng do formy zjawiska) powigzang ze
stowem wic (zaplata¢, zwijac) (Por. Briickner1996:612). Nie jest to bezpodstawne. Warto
zwroci¢ uwagg, ze ,,W zwiazku z wiciem (...) wyraz vichr’ (wicher), ktéry w sposob
bezposredni kojarzy si¢ ze ztym duchem, a przede wszystkim z duchem lesnym (...) jest
etymologicznie zwigzany z czasownikiem vit’ (wi¢)” (Uspienski 1985:258-259).
Kazimierz Moszynski napisat: ,,Niezwykle czesto chorobe powoduje wiatr, i to zardwno
sam przez si¢, jak tez niosac czary rzucone przez cztowieka. Szczegélnie grozny jest
wicher w $cistym znaczeniu stowa, tzn. wir powietrzny (Por. Moszynski 1967: 183).
Tego typu wiatr zagraza nie tylko ludziom, ale tez zwierz¢tom i ro§linom:

Tak np. gdy wicher «napadnie» brzoze, zwija w kigb jej gatazki, ktore nastepnie usychaja, tworzac
tzw. «wichrowe gniazdo»; on tez skrgca wewnetrznie warstwy drzew; gdy za$§ przewieje przez
owce, dostajg kotowacizny. Cztowiekowi groza: obted, zawrdt glowy, niemota, rdzne opuchlizny
i wyrzuty skorne etc., bodaj najpospoliciej jednak — paraliz (Moszynski 1967: 183).

Drzewa ulegaty deformacji, na cztowieka sprowadzat obted, a owce mogly zostac
dotknigte — kotowacizng?. Przez to stawaly sie ,,otumanione”, tracity orientacje, miaty

2 Kolowacizna, czyli kotowrot u owiec. Choroba ta od skutkéw nazwana kotowacizna, kreceniem sie
owiec lub tez niewtasciwie, zawrotem gtowy, napastuje najczesciej mtode jagnieta. (...) Ze wszystkich choréb,
ktérym podlegaja jagnieta, kotowacizna, by¢ moze, jest najniebezpieczniejsza, zabiera najwieksza liczbe ofiar
i przyczynia dotkliwe straty w owczarniach”. Ta choroba pasozytnicza objawia si¢ cickawymi (dla naszych
rozwazan) symptomami. Ot6z w poczatkowej fazie choroby owce: ,(...) uderzaja si¢ o rozmaite przedmioty na
drodze bedace, lub kreca si¢ w kotko. Chod zwykle bywa powolny, ostrozny, nieregularny, glowa zwykle
spuszczona lub na bok skregcona (...) Czasami, mianowicie w czasie letnich upatéw, objawy podraznienia i
zapalenia mozgu wystepuja gwattowniej (...) [owce, uwaga moja] przechodza w stan rozdraznienia; wowczas
jagnieta uciekaja wprost przed siebie, wysoko podejmujac nogi, z tbem do gory, albo zakreslaja duze koto ,
zmniejszajac je stopniowo” (Encyklopedia rolnicza 1888: 130-131).
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zawroty glowy, biegaty po okregu, zblizajac si¢ do centrum, zachowywaly si¢ w sposob
nadekspresywny i nieprzewidywalny. Wymienione symptomy wskazujg jednoznacznie
na negatywng ocen¢ wptywu wiru na zdrowie zarowno ludzi, jak i zwierzat: ,,.By¢ moze
wiedza ludowa o szalonym/diabelskim wietrze ma zwigzek z odnoszacym si¢ do
cztowieka chorego psychicznie stowem wiac.: nie stuchaj go, bo mu nawiato” (Jakubczyk
2009:17). Artur Kowalik napisat: ,,W ludowej slowianskiej etiologii choréb owianie
wiatrem moglo stac si¢ przyczyna opgtania, epilepsji, skrecenia, skrzywienia ust, glowy,
palcow, tamania niektorych czesci ciala, czemu towarzyszyly dreszcze, konwulsje,
zawroty 1 bol glowy, utrata rozumu” (Kowalik 2004: 250-251). Ostatni ze standw —
,utrata rozumu” — jest w kulturze ludowej synonimiczny wzgledem opetania (Kolberg
1967: 265). Staniszewska napisata: ,,0 zboczeniach umystowych, wariacji, szalenstwie
nie maja naturalnie zadnego pojecia i wszystkie tego rodzaju chorobliwe objawy uwazaja
jako dowod stosunkow ze ztym duchem, albo tez opgtanie” (Staniszewska 1895: 125.
Por. Perzanowski2009: 63). Wiatr wirowy postrzegano jako emanacj¢ diabelskich
zaswiatow — ekspresj¢ samego czarta, ktory wirowal w szalonym tancu, a kontakt z nim
konczyt si¢ defektem fizycznym lub psychicznym. Wydaje si¢ to dos¢ istotne chociazby
w kontek$cie nazewnictwa odnoszacego si¢ do diabla. Przeciez w jezykach stowianskich
jedno z pierwotnych okreslen diabta, to bies. Zawiera ono w sobie duzy tadunek znaczen
o negatywnych konotacjach, miedzy innymi dotyczacych wlasnie szalenistwa. Nie bez
przyczyny, jak zauwazyt Kazimierz Moszynski:

(...) wszyscy dzisiejsi Stowianie majg liczne wyrazy, wygladajace na urobione wprost od b € s b,
a znaczace tyle co wsciekly, szalony; wsciekac¢ sig, szale¢, to najzupetniej nie koliduje z naszymi
wywodami. Jak wiemy przeciez wsciektos¢ i szalenstwo zupetnie pospolicie bierze si¢ na ziemi za
przejaw wecielenia si¢ w danego cztowieka demona (...) Poza tym i dzi$ jeszcze u Stowian tworza
si¢ zupetnie podobne semantyczne przesunigcia; wszak u Wielkoruséw 1 ¢ § i j znaczy nie tylko
(dostownie) demon lesny, ale rowniez (w gwarach pin.-zachodnich) obtgkany, wsciekty, szalony
(Moszynski: 704).

Andrzej Szyjewski zauwazyl, iz ,,Bies (prast.* bésw), uzywany na Wschodzie,
kojarzy si¢ z czyms strasznym, okropnym, zwlaszcza w sferze zachowania, «zbiesi¢ si¢»
oznacza szalenstwo, konwulsje towarzyszace opgtaniu” (Szyjewski 2003: 47. Por. tez
Engelking 2000: 117-118).

Mozna zatozyé, ze istnieje wspolne zrodto, z ktorego wywodzg si¢ Igki zwigzane
z wichurami (wiatrami wirowymi), chorobami przynoszonymi przez wichury — przede
wszystkim wszelkiego rodzaju deformacje cielesne wiazane ze wspomnianymi
zjawiskami meteorologicznymi (wykreceni, potamanie czlonkow, paraliz ogdlny,
niemota), choroby psychiczne (postrzegane jako dziatanie ambiwalentnego sacrum,
opetanie) i wreszcie postaciami demonlcznym1 ktorym przypisywane sg wymlenlone
formy ekspresji. Wszystkie te czgéci sktadowe tworzg integralng cato$¢ odnoszacy si¢
zardwno do waloryzacji wichrow, jak rowniez powigzanych z nimi postaci o konotacjach
nie-ludzkich. Nadaja im specyficzny rys ,,poetyki dysonansu” uzewngtrzniajacej si¢
poprzez ekspresje negatywna.

Motyw porywistego wiatru odnalezé mozna réowniez w kontekScie wierzen
dotyczacych $mierci 0sob podejrzanych o kontakty z sitami nieczystymi. Wiatr
towarzyszy ich agonii i przybiera forme niszczycielskiego zywiotu (Por. Libera 2003:
150). Podobne wyobrazenia dotycza $mierci grzesznikow: ,,Gdy umrze grzesznik, zle
duchy szarpig jego ciato, a wirujac i1 krazac, powoduja wicher duzy” (Lilientalowa 1904:
109). Wiatr pojawiajacy si¢ w wierzeniach dotyczacych zgonu osoby podejrzanej
0 kontakty z sitami nieczystymi lub wielkirgo grzesznika jest elementem wpisujacym si¢
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w cigg wyobrazen na temat tgcznosci naglych zjawisk atmosferycznych — wydarzen
0 duzym tadunku ekspresji negatywnej i demonicznych zaswiatow. Anomalia wywolana
$miercig osoby ,,naznaczonej” w pewien sposob koreluje z wyobrazeniami dotyczacymi
samobojczej $mierci, z ktéorg powigzane s3 porywiste wichury. Odzwierciedlajg to
wierzenia, wedlug ktorych porywisty wiatr jest znakiem samobodjczej $mierci przez
powieszenie: ,,Opowiadano, ze jak kto$ si¢ powiesil, to taki wiatr wieje. Za karg za t¢
zbrodni¢, co si¢ powiesil, ten wiatr ma go wyhustaé. Musi mocno dynda¢” (Petka
1987:53). Jak zauwazyl Biegeleisen: ,,W calej niemal Europie i po za jej granicami
rozpowszechniong jest wiara, iz «naglemu zgonowi towarzyszy silny wiatry. W razie
zerwania si¢ burzy, albo «gwaltownego wiatru» powiadaja, iz «kto$ si¢ powiesil»”
(Biegeleisen 1930:104; zob. Zadurska, hasto ,,Wisielec””). W wierzeniu tym dochodzi do
kontaminacji dwoch wyobrazen zwigzanych z naglo$cig zjawiska atmosferycznego
i nagloscig samobojstwa. Oba zjawiska cechuje duzy tadunek dynamizmu i sg one
falszywymi dzwigkami rozbijajagcymi harmoni¢ codziennosci. Wierzono, iz do
samobojstwa namawiat zty duch — diabet (Por. Kolberg 1967:267; por. Wachcinska 2013:
5), a podczas tego tragicznego aktu dochodzilo do gwaltownych zjawisk
meteorologicznych, najczesciej wial porywisty wiatr (Por. Kolberg 1973: 37-38§;
Kolberg, 1967: 267; Udziela 1899: 204-205).

Diabet wprowadzony przez chrzes$cijanstwo do $wiata wierzen ludowych, przejmujac
niektére cechy wyobrazen poganskich, zaadaptowany tu =zostal jako zla,
nieprzezwycigzona na ogoél sita i niebezpieczna potega. (...) Jego imi¢ wcigz jeszcze
nieodmiennie przywolywane jest podczas wichury. Mowiag wowczas niektorzy: «ktos si¢
powiesit», a diabel posyla ten wiatr, by nieszcze$nik nie mogt si¢ juz uwolni¢. Gdy
dokona zywota, a diabet porwie dusze, wiatr ustanie (Lysiak 1992:15).

Wiatr mozna traktowaé¢ jako emblemat destrukcyjnego, niebezpiecznego
dynamizmu, skrajnej formy ekspresji negatywnej. W doskonaty sposdb wyobrazenia te
uzewnetrzniajg si¢ w jednym z wierzen z dawnego powiatu brzeskiego, w ktorym
wystepuja obok siebie motywy wiatru, diabta, samobdjcow i tanca: ,,W poludnie
urzadzajg sobie «wisielcuchy» razem z djabtami tance na rozstajnych drogach. Nic
jednak nie mozna zobaczy¢ procz chmury pytu unoszacego si¢ w powietrzu. Gdyby za$
kto z ciekawos$ci podszedt pod to miejsce, tego zabiorg ze sobg do piekta” (Gawetek
1910:103).

Zakonczenie

By¢ moze wiele ze wspomnianych fenomendéw i towarzyszacych im form
ekspresji laczonych ze $wiatem nie-rzeczywistosci, takich jak dynamizm i agresja
epifanii diabelskich, naglo§¢ znakow z zaswiatow, powigzanie sfery demonicznej
z wichurami, a wreszcie Igk przed nagloécig kroku ostatecznego, z ktérym rowniez
powiazane zostaly ekspresje demoniczne, uzewnetrzniajace si¢ poprzez porywisty wiatr,
mozna uznaé za synonimiczne. Mozliwe, ze wszystkie te powtarzajace si¢ motywy
mozna traktowacé, nie tylko jako zabieg narracyjny, ale rowniez jako emanacje leku przed
tym, co wylamuje si¢ z przyjetych iakceptowanych form ekspresji. W kazdym
z przedstawionych wczesniej przykladow drzemie olbrzymi tadunek dynamizmu,
zmienno$ci 1 naglosci. Czai si¢ w nich dysonans rozbijajacy uporzadkowang partyture
codziennosci. Nalezatoby wiec zada¢ pytanie, czy nie sa to pozostatosci archaicznego
sposobu ,,(...) warto$ciowania rzeczywistosci i metody jej opisu (...)” (Szyjewski 2003:
13) i czy dysonans, potraktowany jako oddzielna kategoria, mogltby by¢ uzywany do
rekonstrukcji wyobrazen na temat zaswiatow, funkcjonujgcych w kulturze ludowe;.

34



literatura ludowa

6

2017

Bibliografia

BARANIUK, T. (1999). Przesmiewanie Swiata. O przebieraricach zapustnych na
poinocno-zachodnim Mazowszu. Warszawa: Polskie Towarzystwo Ludoznawcze,
Towarzystwo Naukowo-Kulturalne, Mazowieckie Towarzystwo Kultury.

BARTMINSKI, J. (1995). Formy obecnosci sacrum w folklorze. W: J. Bartminski,
M. Jasinska-Wojtkowska (red.) Folklor — Sacrum — Religia. Lublin: Instytut Europy
Srodkowo Wschodnigj, s. 9-19.

BIEGELEISEN, H. (1929). U kolebki. Przed oftarzem. Nad mogitg. Lwow: Naktadem
Instytutu Stauropigjanskiego.

BIEGELEISEN, H. (1930). Smieré w obrzedach, zwyczajach i wierzeniach ludu polskiego.
Warszawa: Dom Ksiazki Polskiej S-ka AKc.

BRUCKNER, A. (1996). Stownik etymologiczny jezyka polskiego. Warszawa: Wiedza
Powszechna.

BRz0zA, H. (1984). Dostojewski — mysl a forma. £.6dz: Wydawnictwo Lodzkie.
CaAlLLOIS, R. (1967). Od basni do «science-fiction».W: tenze. Odpowiedzialnosé i styl.
(przet. J. Lisowski). Warszawa: PIW, s. 31-65.

CHMIELOWSKI, E. (1994). Czarownice, strzygi, dusze potepione. W: S. Udziela (red.)
Ziemia Biecka. Lud polski w powiatach gorlickim i grybowskim. Nowy Sacz: Sadecka
Oficyna Wydawnicza WOK.

DABROWSKA, S. (1904). Wies Zabno i jej mieszkaricy. (Powiat Krasnostawski, gub.
Lubelska). Wista, XVIII, 2 i 3,

DzwIGOL, R. (2004). Polskie ludowe stownictwo mitologiczne. Krakoéw: Wydawnictwo
Naukowe Akademii Pedagogicznej.

Encyklopedia rolnicza i rolniczo-przemystowa, 11. (1888). A. Strzelecki i H. Kotlubaj
(red). Warszawa: Wydawnictwo ,,Rolnika i Hodowcy”.

ENGELKING, A. (2000). Klgtwa. Rzecz o ludowej magii stowa. Wroctaw: Wydawnictwo
Funna.

GAJ-PIoTROWSKI, W. (1993). Duchy i demony w wierzeniach ludowych z okolic Stalowej
Woli — Rozwadowa i Tarnobrzega. Wroctaw: Polskie Towarzystwo Ludoznawcze.
GAWELEK, F. (1910). Przesqdy, zabobony, srodki lecznicze i wiara ludu w Radlowie
w powiecie brzeskim, Materiaty Antropologiczno-Archeologiczne i Etnograficzne, XI,
47-106.

JAKUBCZYK, M. (2009). Czy polskie gwary mowig o szalenstwie. ,Literatura Ludowa”,
3(53), 15-22.

KEPINSKI, A. (2015). Lek. Krakoéw: Wydawnictwo Literackie.

KNooP, O. (1895). Podania i opowiadania z Wielkiego Ksiestwa Poznarskiego, (przet.
Z. A. Kowerska). ,,Wista”, IX, 2, 305-344.

KOLBERG, O. (1962). Krakowskie, cz. 4. W: Dziela wszystkie, 8, Wroctaw-Poznan:
Ludowa Spoétdzielnia Wydawnicza, Polskie Wydawnictwo Muzyczne.

35



literatura ludowa

_6
2017

KOLBERG, O. (1964). Chelmskie, I|. W: Dzieta wszystkie, 34. Wroctaw-Poznan: Ludowa
Spotdzielnia Wydawnicza, Polskie Wydawnictwo Muzyczne.

KOLBERG, O. (1967). Tarnowskie-Rzeszowski. W: Dziela wszystkie, 48. Wroctaw-
Poznan: Ludowa Spoétdzielnia Wydawnicza, Polskie Wydawnictwo Muzyczne.
KOLBERG, O. (1973). Sanockie-Krosnieriskie, ll. W: Dziela wszystkie, 51. Wroctaw-
Poznan: Ludowa Spoétdzielnia Wydawnicza, Polskie Wydawnictwo Muzyczne.
KOWALIK, A. (2004). Kosmologia dawnych Stowian. Prolegomena do teologii
politycznej dawnych Stowian. Krakéw: Zaktad Wydawniczy Nomos.

KRzZYZANOWSKI, J. (1962). Polska bajka ludowa w uktadzie systematycznym, 1. Wroctaw-
Warszawa-Krakow: Zaklad Narodowy Imienia Ossolinskich, Wydawnictwo Polskiej
Akademii Nauk.

KRrRzYZANOWSKI, J. (1963). Polska bajka ludowa w ukladzie systematycznym, |l.
Wroctaw-Warszawa-Krakow: Zaktad Narodowy Imienia Ossolinskich, Wydawnictwo
Polskiej Akademii Nauk.

KUPISINSKI, Z. (2007). Smier¢ jako wydarzenie eschatyczne. Zwyczaje, obrzedy
| wierzenia pogrzebowe oraz zaduszkowe mieszkancéw regionu opoczynskiego
i radomskiego. Lublin: Wydawnictwo KUL.

KwASNIEWICZ, K. (1980). Zwyczaje rodzinne. W: Wies Rudawa i jej okolice.
A. Zambrzycka-Kunachowicz (red.). Krakow: Zeszyty Naukowe Uniwersytetu
Jagiellonskiego, ,,Prace Etnograficzne”.

KWASNIEWICZ, K. (1981). Zwyczaje i obrzedy rodzinne. W: Etnografia Polski.
Przemiany kultury ludowej, Il. M. Biernacka, M. Frankowska, W. Paprocka (red.).
Wroctaw, Warszawa, Krakow, Gdansk, £.6dz: Zaktad Narodowy Imienia Ossolinskich,
Wydawnictwo Polskiej Akademii Nauk.

LEBEDA, A. (2002). Wiedza i wierzenia ludowe. W: Komentarze do Polskiego Atlasu
Etnograficznego, VI. Wroctaw-Cieszyn: Polskie Towarzystwo Ludoznawcze,
Uniwersytet Slaski Filia w Cieszynie.

LIBERA, Z. (2003). Znachor w tradycjach ludowych i popularnych XIX-XX wieku.
Wroctaw: Towarzystwo Przyjaciot Ossolineum.

LILIENTALOWA, R. (1904). Wierzenia, przesqdy i praktyki ludu zZydowskiego. ,,Wista”,
XVIII, 21 3.

LYSIAK, W. (1988). Swiat wierzer ludu wielkopolskiego przelomu XIX i XX wieku. ,,Lud”,
72,91-112.

LYsIaK, L. (1992). Mnisia Gora. Podania i bajki warciansko-noteckiego miedzyrzecza.
Migdzychod: Wydawnictwo ,,Eco”.

MAGIERA, F. (1900). Wierzenia ludowe z okolicy Sutkowic (Powiat myslenicki). ,,Wista”.
X1V, 1, 55-61.

MoszyNskiI, K. (1967) Kultura ludowa Stowian, 11, 1, Kultura duchowa. Warszawa:
Ksigzka i Wiedza.

OLEDZKI, J. (1999). Ludzie wygastego spojrzenia (szkice poswigcone wybranym kulturom
pierwotnym dawnego i wspolczesnego swiata). Warszawa: Wydawnictwo Akademickie
Dialog.

PAWLOWSKA, J. (1963). Niektore zwyczaje gorali podhalanskich we wsi Krajanow
(powiat Nowa Ruda). W: S. Bak (red.), Prace i Materialy Etnograficzne, XX, Slgsk.
Wroctaw: Polskie Towarzystwo Ludoznawcze Instytut Slaski w Opolu.

PELKA, L. J. (1987). Polska demonologia ludowa. Warszawa: Iskry.

PELKA, L. J. (1999). Diabet podiaski. W: A. Stawarz (red.) Kultura ludowa Mazowsza
i Podlasia. Studia i materialy, 11l, Warszawa: Polskie Towarzystwo Ludoznawcze,
Ludowe Towarzystwo Naukowo-Kulturalne, Mazowieckie Towarzystwo Kultury.

36



literatura ludowa

6

2017

PERZANOWSKI, A. (2009). Odmiericy. Antropologiczne studium dewiacji. Warszawa:
Wydawnictwo DiG.

PIATKOWSKA, K. (1982). Cechy zewnetrzne postaci diabla w wierzeniach i epice ludowej
— proba okreslenia kanonu. Prace 1 Materialy Muzeum Archeologicznego
i Etnograficznego w Lodzi, Seria Etnograficzna, 23, 5-37.

RZEPNIKOWSKA, 1. (2005). Rosyjska i polska bajka magiczna (AT480) w kontekscie
kultury ludowej. Torun: Uniwersytet Mikotaja Kopernika.

SALONI, A. (1908). Lud rzeszowski. Materialy etnograficzne. ,Materialy
Antropologiczno-Archeologiczne i Etnograficzne”, X, 50-343.

SIMONIDES, D. (1977). Kumotry diobla. Opowiesci ludowe Slgska Opolskiego,
Warszawa: Ludowa Spoéldzielnia Wydawnicza.

STANISZEWSKA, Z. (1895). Lecznictwo ludowe, (Dzial: Poszukiwania). ,,Wista”, IX, 1,
125.

STRAWINSKA, Z. (1981). Wies patucka Ostatkowa Struga. Materialy etnograficzne, CZ.
I11, Kultura duchowa. Torun: Muzeum Etnograficzne w Toruniu.

SzYFER, A. (1968). Zwyczaje, obrzedy i wierzenia Mazuréw i Warmiakow. Olsztyn:
Pojezierze.

SWIETEK, J. (1904). Borowa, drobiazgi etnograficzne, Materiaty Antropologiczno-
Archeologiczne i Etnograficzne. VII, 87-121.

SzYJEWSKI, A. (2003). Religia Stowian. Krakéw: Wydawnictwo WAM.

UDZIELA, S. (1899). Swiat nadzmystowy ludu krakowskiego, mieszkajgcego po prawym
brzegu Wisly. ,,Wista”, XIII, 193-222.

UDZIELA, S. (1994). Ziemia biecka. Lud polski w powiatach gorlickim i grybowskim.
(1994) S. Udziela (red.). Nowy Sacz: Sadecka Oficyna Wydawnicza WOK.

USPIENSKI, B. A. (1985). Kult sw. Mikofaja na Rusi (przet. E. Janus, M. R. Mayenowa,
Z. Koztowska). Lublin: Redakcja Wydawnictw Katolickiego Uniwersytetu Lubelskiego.
USPIENSKI, B. A. (1998). Historia i semiotyka. (przet. B. Zylko). Gdansk: stowo/obraz
terytoria.

WACHCINSKA, O. (2013). Samobdjstwo w kulturze ludowej w swietle przekazéw
folklorystycznych i etnograficznych. ,,Literatura Ludowa”, 6, 3-13.

WAWRZENIECKI, M. (1907). Wies Mystakéw. Notaty Iludoznawcze. Materialy
Antropologiczno-Archeologiczne i Etnograficzne, IX, 230-239.

WITOWT. (1903). Basni z powiatu radzynskiego, Wista, XVII, 722.

WROBLEWSKA, V. (2012). Magia stowa i magia milczenia w polskiej bajce ludowej.
Poznanskie Studia Slawistyczne, 3, 215-228.

ZAJAC, P. (2003), ,,Nadprzyrodzone” w kulturze ludowej. W: E. Przybyt (red.),
Nadprzyrodzone. Krakow: Zaktad Wydawniczy >NOMOS<, s. 85-94.

Internet

ZADURSKA, O. Wisielec. W: Polska Bajka Ludowa. Stownik. Bajka.umk.pl/stownik/lista-
hasel/hasto/ (data dostepu 09.11.2017).

37



literatura ludowa

_6
2017

ROBERT PIOTROWSKI

»POETICS OF DISSONANCE” — ONE OF THE CATEGORIES DEFINING IMAGES OF THE
UNDERWORLD IN POLISH FOLK CULTURE

The article draws attention to motifs characterized by substantial dynamism and
expression that often reoccur in folk narratives. These motifs frequently appear in the
context of demonic or diabolic characters’ epiphanies. Such phenomena are marked by
suddenness (sudden sounds, unpredictable behaviors) and expressions shattering the
dreamed state of ideal harmony (sudden weather phenomena, including strong winds, or
social ones, including the intrusion on human spaces through a silent scream, for example
suicide). The “concept of the poetics of dissonance” applied herein to address these
phenomena could also be used as a separate category to define ideas about the afterlife
present in folk culture.
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MATEUSZ SWIETLICKI
Uniwersytet Wroctawski

HIGH, POP, OR TRASH? MISTER D.’s RUDE SOCIETY OF SUBMISSIVE CONSUMERS

Two years after the collapse of Communism, a racy German TV commercial of
soap bar inspired Mikotaj Korzynski and his father Andrzej Korzynski, known for
composing the music to Andrzej Wajda’s “Man of Marble” (1976), to write a song called
“Mydetko FA” (Soap Bar FA). The song was recorded later that year by established
singer Marlena Drozdowska and popular actor Marek Kondrat. The humorous single was
nothing like Andrzej Korzynski’s previous work: the inane lyrics mocked the absurdity
of the FA commercial featuring a naked woman taking a bath and riding a white horse.
Musically, it was a pastiche of disco polo?, a tacky type of music created in the late 1980s
(Kowalczyk 1997; Piotrowicz 2012). At first serious radio stations were reluctant towards
the genre and did not want to play the song; however, when it reached the top of the
Polish radio charts in Chicago, local deejays, impressed by its American success, put it
on heavy rotation. Most listeners did not understand the mockery and, to the surprise of
critics, “Mydetko Fa” became a big disco polo hit, for many synonymous not only with
the genre, but also with the 1990s, the time of political, social, and cultural transition, and
the rise of post-Communist popular culture. Despite the critical backlash and decline in
popularity in the early 2000s, to the discontent of the intelligentsia and music critics,
disco polo remains the most popular type of music in Poland, with the only Polish songs
with more than 100 million views on YouTube being disco polo videos (Oto dziesie¢
najpopularniejszych).

Similar to the authors and performers of “Mydetko FA,” before releasing her first
song in 2014, Dorota Mastowska had had a different career path?. To the surprise of many,
Mastowska, an award-winning author, took a masculine pseudonym of Mister D. and
recorded an album called “Spoteczenstwo jest niemite” (The Society is Rude). She wrote
all of the songs and worked with professional musicians such as Jakub Zulczyk, Marcin
Macuk, and Kuba Wandachowicz®. The project was accompanied by a national tour and

1 At the time known as “sidewalks music”, the genre was criticized by most Polish
professional musicians and supporters of other types of music because of the lack of originality,
naive lyrics, and primitive music.

2 Since the release of Wojna polsko-ruska pod flagg biato-czerwong (published in 2005 in the
USA as Snow White and Russian Red and in the UK as White and Red) in 2002, Dorota Mastowska
has been referred to as an enfant terrible of Polish literature. Written and published when she was
still a teenager, her controversial first novel was a critical and commercial success praised by
established writers, critics, and celebrities. Consequently, it won Paszport “Polityki” Award, scored
the Nike nomination and was heavily promoted on television by one of the judges on Idol, a talent
show popular in the early 2000s. A few years later Wojna polsko-ruska was successfully adapted,
first as a stage play and then a movie directed by Xawery Zutawski (2009). (Sawicka 2005). Since
then Mastowska has been experimenting with genres, forms, and different types of cultural texts.
She published two novels, a picturebook, two plays (A Couple of Poor Polish-Speaking Romanians
was published in English in 2006), and two collections of essays. She also starred in the Xawery
Zutawski’s movie adaptation of her first novel.

3 Mastowska had previously recorded two songs with Cool Kids of Death (2003) and two with
Patac Wujka Leszka.
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the release of nine music videos, eight promoting the CD and one to a song released as
a digital single only*. Even though most radio stations did not play her songs, the
popularity of the music videos on YouTube resulted in the album debuting in the top 10
of the official Polish album chart, extensive media coverage, including mentions in
international press®, as well as Mastowska’s newly found popularity among Internet users
unaware of her status as an established author.

The critical reception of Kochanie, zabitam nasze koty (Honey, | killed our cats),
Mastowska’s long-awaited third novel, published six years after the award-winning Paw
krélowej (The Queen’s Peacock/The Queen’s Puke)®, was lukewarm, with most readers
disappointed by the absence of “Polish issues.” On the contrary, her music project,
a cultural text which can be read in a similar way to her novels and plays, was criticized
as being “too Polish.” In an interview with “Newsweek” Mastowska said that she made
this record as an answer to the pressure: “When I wrote books, I was told to stop writing.
Now I am told to start writing and stop singing. (...) I am not here to make the audience’s
wishes come true. Disappointing their wishes is my own act of personal freedom” (Lupak
2014). In this essay, | want analyze Mastowska’s Mister D. project and show that by
recycling cultural trash and combining literature with music and visuals arts, she manages
not only to reach new audiences and cross the line between high and low culture, but also
to create her most socially-conscious work dealing with such issues as gender inequality,
celebrity culture, and consumerism.

40n 11 November 2014 — the National Independence Day — Mastowska released the video to
a song originally not found on the album, yet one perfectly fitting into its discourse. “Tecza”
(Rainbow), featuring Kuba Wandachowicz as Monsieur Z, directed by Monsieur Zupika & Kee-
Zoo and staring Mastowska, Wandachowicz, and Michat Pir6g — an openly gay choreographer and
celebrity (https://www.youtube.com/watch?v=V9XOtdXY9kQ), was inspired by an artistic
construction made of artificial flowers on the Savior Square (Plac Zbawiciela) in Warsaw, which
had been permanently vandalized. Even though the construction was supposed to provoke positive
emotions due to the universal symbolism of the rainbow, the far-right and Catholic groups believed
it to be a symbol of the LBGTQ community, with Tadeusz Rydzyk calling it a “symbol of deviancy”
(Burski 2013).. Mastowska wrote the song about the danger of mixing hatred with God and
patriotism. The most contemporary and socially conscious song by Mister D., “Tecza” further
explores the fear of the others found on the album: “My old lady’s at work, there’s noise on the
block, there’s shit on TV/It was supposed to get cheaper but it got more expensive/And if that
wasn’t enough, I go outside to get some relief/And what I see is a/Rainbow/Everybody would get
pissed off/l understand weather, rain, sun rays, all this stuff/But/a rainbow?/Those are just made-
up gay shit/Did it bother anyone when everything was normal, empty, grey?/It suited people's faces
at least),” Mister D. sings (Mister D. 2014 - unless otherwise indicated, all translations from Polish
are mine). The narrator is disappointed with the present and blames her failures on the others, who
do not have to explicitly mean gays. With almost a million views on YouTube, it remains Mister
D.’s third most popular video, yet the one with the biggest percentage of dislikes and negative
comments, interestingly, representing both right- and left-wing views.

5 Such as the international issues of “Vogue”, “Huffington Post”, and “Harper’s Bazaar.”

6 The reception of Mastowska’s second novel, written in the form of a poem in prose
reminiscent of a rap song, was mixed. On the one hand, in 2006 she won the Nike, Poland’s major
literary prize, with some critics focusing on her writing skills and praising her ability to poke fun
at the mass-media and her new-found success. On the other hand, others criticized the loose plot
and aggressive language.
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Popular culture and trash. Kitsch, camp, and parody

In the last few decades, the world became media-saturated, with mass media and
popular culture being powerful institutions which “control and shape all other types of
social relations” (Strinati 2004: 205). Because of the Internet, the already blurry limits
between high and low cultures became even more unclear, and there are no firm principles
which can help to distinguish art from pop culture (Strinati 2004: 207). While it is difficult
to differentiate between high and low culture, Marcel Danesi acknowledges that “high
implies culture considered to have a superior value, socially, aesthetically, and
historically; low implies culture considered to have an inferior value. Low is often applied
to pop culture generally, along with negative descriptive terms” (Danesi 2015: 5).
Moreover, he notes that the latter “rejects both the supremacy of tradition and of
established cultural norms, as well as pretensions of intellectualist tendencies within
contemporary artistic cultures” (Danesi 2015:4). John Storey in Cultural Theory and
Popular Culture recognizes a few possible explanations of popular culture and notes that
it “is always defined, implicitly or explicitly, in contrast to other conceptual categories”
and “any definition of popular culture must include a quantitative dimension” (Storey
2015: 1,5).

Furthermore, in Trash Culture: Popular Culture and the Great Tradition (1999)
Richard Keller Simon argues that the high culture and literature of the past have been
rewritten to fit contemporary consumer society (Keller Simon 1999). For instance, he
proves that it is possible to read “Cosmopolitan” as a modern-day version of Jane
Austen’s novels. The notion of trash culture used by Keller Simon is noteworthy while
discussing Mastowska, who frequently references both high art and popular culture.
Robert Stam in an essay titled “Palimpsestic Aesthetics: A Meditation on Hybridity and
Garbage,” portrays trash as a re-creation of things which used to be valuable and claims
that “as congealed history, garbage reveals a checkered past. As time materialized in
space, it is coagulated sociality, a gooey distillation of society’s contradictions” (Stam
1999: 68-69). Moreover, he suggests that trash is a “truth teller” that “defines and
illuminates the world” because “the truth of a society can be ‘read’ in its waste products”
(Stam 1999: 76). | would like to argue that a similar thing can be said about Mister D.,
a socially-conscious project built upon recycling unwanted “waste products.”

Pigeonholing Mastowska is a challenge because she is an acclaimed author, yet in
all of her works she heavily draws from the language of the streets, the dresiarz
subculture, and pop-cultural trash. Mister D. gives her a platform to not only further blur
the limits between high and low, but also fully explore the artistic possibilities that
combining literature with music and visual arts gives. Because “Spoteczenstwo jest
niemite” is an eclectic record, both textually and musically, and the release of the music
videos not only popularized the songs but also gave them additional meanings, its
reception was mixed, with some professional critics dismissing it musically and treating
as Mastowska’s whim (Fall 2004; Chacinski 2014; Grygiel 2014). For example, Marek
Fall in his review for Onet called it “a play of the elite in an elite cultural discourse” (Fall
2014), while Bartek Chacinski from “Polityka” referred to it as “a bad record” yet “an
interesting one” (Chacinski 2014). However, I would like to point out that just like
Mastowska’s previous works, “Spoteczenstwo jest niemite” prominently depends on
intertextuality, quotations, and pastiche. Despite the lukewarm critical reception, Mister
D. quickly gained popularity when videos promoting “Hajs” and “Chleb” went viral. The
viewers, some unfamiliar with her books, were puzzled and referred to them as “trash”
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and “kitsch,” while others were enchanted and praised her unmistakable ability to depict
and criticize Poland (Lupak 2014).

While Mastowska recycles pop-cultural trash, calling Mister D. “kitsch” is
a palpable oversimplification. The most popular explanation of this term (synonymous
with tackiness and cheesiness) comes from the classic works of Hermann Broch and
Clement Greenberg, who oppose kitsch with high art and treat it as its biggest enemy
(Broch 1969: 49-76; Greenberg 1939). Additionally, in his Kitsch and Art, Tomas Kulka
claims that objects which can be referred to as kitsch provoke emotional reactions, are
usually associated with fixed topics, and contain no educational value (Kulka 1996: 37-
38). Jean Baudrillard proposes a different characterization of kitsch: “to the aesthetics of
beauty and originality, kitsch opposes its aesthetics of simulation: it everywhere
reproduces objects smaller or larger than life (...) it repeats fashion without having been
part of the experience of fashion” (Baudrillard 1998: 111). Mastowska, a critically-
acclaimed author, does not fit into this untenable understanding of kitsch. While in her
lyrics and videos she recycles pop-cultural references, she does not only merely repeat
fashion. Moreover, Mister D. provokes “emotional reactions” whilst containing
educational value.

Despite its tackiness, according to the aforementioned definitions, Mastowska’s
project should not be read as kitsch. Still, one may argue that Mister D.’s ironic value and
self-consciousness make it “camp.” This term, popularized by Susan Sontag in her 1964
essay “Notes on Camp,” is ubiquitous in cultural, gender/queer, and literary studies.
Sontag defines it as a “disengaged, depoliticized—or at least apolitical” sensibility,
similar to kitsch, yet, unlike it, self-conscious (Sontag 1964). She believes that “many
examples of Camp are things which, from a ‘serious’ point of view, are either bad art or
kitsch,” moreover, “Camp sees everything in quotation marks. It’s not a lamp, but
a ‘lamp’ not a woman, but a ‘woman’” (Sontag 1964). Barbara Klinger, however, argues
that “camp results from an imposition of present standards over past forms, turning them
into the outdated” (Klinger 1994: 140). She also believes that “camp resurrects past
artifacts, not to reconstruct their original meaning in some archaeological sense, but to
thoroughly reconstitute them through a theatrical sensibility that modifies them by
focusing on their artifice” (Klinger 1994: 140-141). Likewise, Peter Rehberg and Mikko
Tuhkanen believe that camp “functions as a mode of archival production, that is, an
actualisation of something new from the past and its archives” (Rehberg and Tuhkanen
2007: 47). Presumptively, Mister D. is campy, as Mastowska’s pseudonym is masculine,
the project involves cross-dressing/role-playing and heavily depends on nostalgia, both
in the lyrics and music videos. Because of the camp sensibility, Mastowska talks about
serious and political issues such as gender inequalities, consumerism, misogyny, and
poverty without the pathos usually used in the socio-political discourse.

Nevertheless, Mister D., who is ironic and has the ability to comment on her own
representation, can also be read as “postmodern parody” with its questioning the
“unacknowledged modernist assumptions about closure, distance, artistic autonomy, and
the apolitical nature of representation” (Hutcheon 1989: 99). According to Linda
Hutcheon, “parody—often called ironic quotation, pastiche, appropriation, or
intertextuality—is usually considered central to postmodernism, both by its detractors
and its defenders” (Hutcheon 1989: 93). Hutcheon famously claims that “through
a double process of installing and ironizing, parody signals how present representations
come from past ones and what ideological consequences derive from both continuity and
difference” (Hutcheon 1989: 93). Unlike kitsch or camp, “parody is doubly coded in
political terms: it both legitimizes and subverts that which it parodies” (Hutcheon 1989:
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101). Mastowska’s project can be regarded as one representing postmodern parody which
“may indeed be complicitous with the values it inscribes as well as subverts, but the
subversion is still there” (Hutcheon 1989: 106).

Femininity and masculinity in the rude society

The album consists of eleven songs, which can be split into two groups based on
the dominant issues they represent. The first one is the objectification of women and the
passivity and infantilism of men. The opening “Ryszard” is an ironic depiction of the
relationship between the almost 60-year-old left-wing politician Ryszard Kalisz and the
narrator, a woman in her early 20s. She is in love with Kalisz but is told by the “rude
society”: “girl, where have you lost your eyes?/ look at you, so young, how come you’re
with such a fat and old commie?/He’ll play around and leave you”’. She knows that
people talk behind her back: “she’s with that Kalisz only for his money” but “they won’t
give a thought that it could be something more.” The music video directed by Aneta
Grzeszykowska is very simple, yet it was blocked on YouTube because Mastowska
appears in it painted in white, lying naked on the wine-red floor. She looks like a corpse
and someone moves her motionless body in a cross-like position, then puts black ribbons
on her heart, and finally starts moving her body like a wheel-of-fortune. The lyrics and
the visuals do not focus on the way a politician becomes a celebrity and the thin line
between politics and tabloids news, but on the lack of agency of the girl, left alone at the
hotel, objectified not only by her partner but also by the tabloids and commentators.

In “Prezydent” (President), a song with a chorus sung by children, Mastowska
once again discusses politics by mocking and infantilizing the figure of the symbolical
head of state. Mastowska’s president is a universal figure that can also be read as
a stereotypical Pole, an absent husband and father. In the music video directed by
Maciej Buchwald, Kazimierz Wysota plays the president and Mastowska the first lady.
It shows the president staring at the skyline of contemporary Warsaw and then coming
back home, which looks like a typical Polish one from the 1980s and early 1990s, an
apparent reference to the lack of changes in a typical Polish household and Polish politics.
Mastowska’s first lady is a stereotypical housewife, a sad and well-dressed woman
waiting for her scruffy husband, crying while cooking chicken broth and at the same time
taking care of her equally miserable daughter.

The theme of infantile and absent men is continued in “Zona Pitkarza” (Soccer
Player’s Wife), which is an irreverent portrayal of the life of a stereotypical WAGSE,
Soccer is usually referred to as a hypermasculine sport providing men with examples of
hegemonic masculinity (Anderson 2009: 77). Moreover, it plays a central role in the
construction of masculinity due to gender stratification, homophobia in sports, and
soccer’s function as a boys bonding pursuit. By singing: “I will never be a soccer player’s
wife/and it’s not about possible obstacles such as height or beauty/it’s all about my ego,”
the narrator mocks the popularity of soccer players and their wives, who frequently
become celebrities. The soccer player in the song appears passive and uninterested in the
life of his devoted and sad wife, similar to the first lady in “Prezydent” and the narrator
in “Ryszard.” The animated video directed by Maria Strzelecka includes three female

" Mister D. (2014). Unless otherwise indicated, all translations from Polish are mine.

8 WAG - an acronym used to refer to Wives And Girlfriends of high-profile soccer players.
At first, it was used mostly by the British press, to be adopted by tabloids in other countries. In
Poland, it is frequently used in reference to Anna Lewandowska, Marina Luczenko, and Matgorzata
Rozenek-Majdan.
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dolls: Mastowska the narrator, two WAGs (or wives/girlfriends of supporters)®, as well
as two male ones — soccer players/supporters who look the same and have footballs
instead of heads. Both men appear to be interested only in their sport and seem not to see
their (hyperfeminine) wives. Instead of portraying fit soccer players, Mastowska and
Strzelecka depict headless men who are passive partners focused not on practising sport
but on watching it on TV. Given that masculine sports culture is eerily similar to the one
surrounding military life, it is possible to read “Czarna Zorzeta” (Black Georgette) as
a darker take on “Zona Pitkarza.” This time Mister D. takes her listeners to pre-1989
Poland and gives voice to the wife of a wealthy soldier, neglected by her cheating,
alcoholic, and parsimonious husband. Depressed and lonely, she eventually commits
suicide, wondering if he would bury her in the promised black georgette dress. The music
video directed by Marcin Nowak and produced by Efektpol looks like a high-budget
production reminding an old film. The plot directly retells the story described in the lyrics.
In all four songs, men appear as passive husbands and fathers, treating their wives as
accessories, sex objects, or housekeepers.

“Corka” (Daughter), featuring Kuba Wandachowicz, might be the most thought-
provoking song on the album, and the first one with no music video. While promoting
Kochanie, zabitam nasze koty (Honey, | Killer Our Cats), Mastowska was asked about
the Smolensk catastrophe’®. She said that it was a tragedy which made a lot of people
suffer. Her words were misinterpreted and, consequently, she was quoted on the cover of
a right-wing journal. Afterwards the left-wing media accused her of supporting Tadeusz
Rydzyk and called her “Rydzyk’s daughter”. Remarkably, father Tadeusz Rydzyk, the
founder of Radio Maryja and TV Trwam, which broadcast anti-Semitic and homophobic
views, is known for his lavish lifestyle, love for fast cars!!, and support of right-wing
politicians. Furthermore, he is often criticized for being too political and taking financial
advantage of elderly people. Mastowska used her experience to write lyrics narrated by
the daughter of the priest. Despite the title, it is not a critique of Rydzyk but a story of
loneliness, lack of acceptance, and the hypocrisy of the society: “they tolerate everybody/
Jews and Black people/they tolerate gays and the disabled/they tolerate everything and
everybody/ but they don’t accept Rydzyk’s daughter”, she sings. In an interview with
“Newsweek” Mastowska argues:

In Poland, everyone who doesn’t fit in has to go. (...) It’s the communist legacy: the expectation
that everyone has to be the same. | am against the fascism of the old ladies supporting Radio Maryja,
but I am also against the Warsaw elites, which think they are tolerant, but in reality, are filled with
fascism. [...] The right to be free, to be accepted and understood is given to certain people, but not
the symbolic Rydzyk’s daughter, because she has the wrong surname and represents the
unattractive fraction. Those sitting in the fancy restaurants on Plac Zbawiciela, just like the right-
wing, hate everything that is unpredictable, different and does not fit into their worldview (Lupak
2014).

% Reminiscent of Victoria Beckham and Doda (Dorota Rabczewska), a Polish singer who
during her marriage with soccer player Radostaw Majdan was called the Polish Victoria Beckham.

10 In the 2010 Polish Air Force Tu-154 crash 96 people were killed. Among the victims were
the President of Poland Lech Kaczynski and his wife Maria Kaczynska. Since then there have been
many conspiracy theories about the crash.

1 In early 2018 he made the news after claiming that his new, luxurious car was a gift from
a homeless man.
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Rydzyk’s daughter, just like women in the four aforementioned songs, has no agency and
is judged because of her relationship with a man, this time with her own absent father.

The theme of social indifference appears in the last song on the album, the title
track, which is a gloomy depiction of the society consisting of people living their grey
lives, uninterested in others, ignoring poverty, prostitution, and abuse. This rude society
is so passive and indifferent that it can no longer be moved. The video, directed by
Karolina Jacewicz, depicts a sad woman — this time not played by Mastowska — struggling
with preparing traditional Polish pork chops and continuing the theme of loneliness and
oblivion.

The rude society of post-Soviet consumers

The second dominant theme on the album is consumption and globalization, both
present in “Haj$” (Ca$h), the first single promoting “Spoteczenstwo jest niemite.”
Accompanied by a colorful music video directed by Krzysztof Skonieczny, the song
received mixed response. The lyrics are narrated by a school girl growing up in time of
social transformation. She attends school but dreams of a better life, which, for her, is
synonymous with having money: “I don’t want it with sausage/and I don’t want, don’t
want it with butter/make me a sandwich with lard and cash,” she sings. Also, she wants
her friends to envy her:

They’re crying, all my friends are crying/ when I stuff my face on lunch break/ give me a bite, just
let me have a lick/ fuck off and eat your own, cause my sandwiches are/ made with cash, big fat
cash/ with Egypt, with Audis and lard/ made with cash, big fat cash/ with ham made out of amstaffs/
and with cash. (...) We’ll joyride through the Grand Canary Islands/ just remember, I’ve got math
at 8 tomorrow (MISTER D. - HAJ$).

Unlike the stereotypically Polish sausage (kiefbasa), holidays in Egypt or Grand
Canary Island*?, driving Audi, and eating fancy ham — referred to as one made out of
breed dogs popular with the dresiarz subculture — represent the dreams and wishes of the
narrator, who is an underprivileged child. The video was Mastowska’s first release as
Mister D. It is a collage of scenes from a film called Hardcore Disco, Mastowska dancing
and singing in front of a greenscreen, old-school computer animation, as well as home
footage from the 1990s. Mister D. appears in a few different outfits, representing various
identities of the narrator: she is a school girl, a rapper wearing lots of jewelry,
a provocative woman in a swimming suit, and a basketball player. She drives gold Fiat
126 pulled by Amstaffs'® and flies on a tiger-shaped carpet. The video is campy and
nostalgic. Mastowska references popular culture and recycles trash from the 1980s,
1990s, and early 2000s, such as computer games, toy soldiers, My Little Pony,
rollerblades, plastic Virgin Mary-like bottles for holy water, Soviet cartoons, Trolls,
Monopoly, Gameboy, Furby, cassettes, and Polaroid cameras. By doing so, she
comments on the society’s fascination with consumerism, a theme she further explores in
Jak zostatam wiedzmqg (How | Became a Witch), a picturebook also published in 2014.
The video was successful and as of 2018 it has almost two million views on YouTube.
Most of the commentators argue over the meaning of the lyrics and the symbolism found
in the video itself. Some, especially the earlier commentators, struggle with finding
meaning in the palimpsestic video and refer to Mister D. as “insane,” while others focus

12 For many Poles a place synonymous with luxury because contestants of pseudo-reality
shows, such as “Pamigtniki z wakacji,” usually go there.
13 American Staffordshire Terrier.
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on the depth of the content and call it “a picture of contemporary youth obsessed with
money” or “a song about the grey, stupid, and poor Poland.” (MISTER D. - HAJ$)
Mastowska’s narrator is a young representative of the consumer society. Even though she
is just a school girl, she tries to impress her peers with the only thing she has (the
sandwiches). She wants to be rich, yet has a very limited understanding of wealth, a result
of her exposure to the mass media promoting consumerism.

Similar themes appear in “Chrzciny” (Christening party), featuring Jakub
Zulczyk. Here Mister D. once again goes back to the 1990s, to Poland during the time of
social transformation. The narrator is a woman who falls in love and wants her boyfriend
to take her to a christening party. With references to Jean-Michel Jarre, deodorant FA,
FSO Polonez, but also religious ceremonies connected to family gatherings with lots of
food, alcoholic beverages, and abusive uncles, the song seems like a fitting sequel to
“Haj$”. Unfortunately, it is one of the three songs without a music video.

In An Introduction to Theories of Popular Culture Dominick Strinati maintains
that consumption influences popular culture and popular culture determines consumption
(Strinati 2004: 206). Mastowska explores this theme in the last song with no music video,
“Kinga,” controversially named after a popular TV presenter and celebrity Kinga Rusin.
“Kinga Rusin cheated me when she offered me a mortgage/ she said: low percent, pure
profits, | took it, and it was not worth it”, Mister D. sings. While Rusin has never endorsed
a bank, with her books and cosmetic products she represents the omnipresent celebrity
advertisements and the ubiquity of certain unqualified individuals. Even a news reader
can lose credibility: “and you were so kind in that Teleexpress/and you were talking in
such a sweet way, that I wanted to puke/now you’re sitting on my face and I can hardly
breathe/I choke, I suffocate, when I drink your juices.” While Rusin has never read
Teleexpress news, the song shows the possible confusion of celebrities as for viewers
they are all the same. In an interview Mastowska argues:

On the surface, this text is about nothing. But when you go deeper, it is very meaningful: celebrities
cheat us, it does not matter if our 1Q is 200 or 20. And this is a lie that we allow to happen every
day. (...) They have plastic surgery and photoshop pictures for the cover of “Viva” where they talk
about their happiness, even when they are divorcing or addicted to heroin. (...) They wear clothes
which are not theirs, drive test cars, and I see that when I’m having my hair done and I wonder why
I’m so miserable, old, ugly, or poor. Or I take a credit from a bank they promote in order to pay off
the one they have at another bank. The world of celebrities is a phantasmagoria (...) it has a bigger
influence on us than we think (Lupak 2014).

A different take on consumerism can be found in “Zapach Boga” (The Smell of
God), where Mister D. focuses on the overlapping nature of spirituality, going to church,
and shopping. God is synonymous with the church: “the smell of churches is so weird -
mold, naphthalene, some stones/ but also chrysanthemums, perfumes, maybe %/ it’s the
smell of you, God.” The narrator compares it to the beauty of the smell in a shopping
mall: “beautiful is the smell of freshly-baked rolls in Carrefour/sprayed by the staff
between the aisles/ beautiful is the smell in Arkadia Mall,/smell of perfumes and new
clothes,/flowers, lemons, and pine/mixed with the tempting smell of KFC chicken”. The
simple music video, directed by Milena Korolczuk, further explores this theme. It starts
with a box of chocolates looking like a Gothic church; the interior of the church is made

14 A Polish vehicle named after polonaise, produced from 1978 to 2002.
15 In Polish byé moze — an obvious reference to “By¢ moze”, a Polish perfume introduced in
the 1970s and still popular with elderly women.
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of a carton decorated with a package of M&M’s candies looking like fake stained-glass
windows.

The most-successful, and arguably the best song on the album, is “Chleb” (Bread),
narrated from the perspective of a young girl living in a typical Polish neighborhood
consisting of large, socialist-realist apartment buildings. The narrator leaves her
apartment in late winter/early spring in order to buy some bread in “Zabka?6,” a popular
corner store where one can collect special stickers in order to receive a free mascot —
“there’s never a line there./ maybe it’s far, but they give you these stickers./For 500 you
get a little mascot,/at least I think they’re super cute”, she says. On her way back home,
she meets a dresiarz who is sitting on a bench drinking a budget energy drink'’. He
approaches her and tells her about his mother who used to be an alcoholic but now no
longer drinks or buys bread because she has a breadmaker: “she used to be all fucked up,/
but now she’s got a smile on her face./ The bread is baking and she no longer dreams of
death.”, he says. The girl starts to fall in love while the boy tells her that his mother is
terminally ill and “the breadmaker’s gotten all dusty” so he offers to sell it “T would’ve
sold it for cheap,/thrown in a sticker and a recipe book for free./You could bake bread
and in general/you wouldn’t have to go to the store so often.” The enchanted girl
eventually buys the breadmaker but remains lonely — the man seems not to care about her
or his dying mother. In the music video, directed by Krzysztof Skonieczny, Mastowska
is accompanied by top model Anja Rubik, cross-dressed Maciej Nowak as the mother of
dresiarz, as well as musicians Kuba Wandachowicz and Jakub Zulczyk. There are two
worlds — the gloomy reality of a dirty Polish urban tower blocks neighborhood, and the
colorful dream vision of the narrator in which she becomes princess dresiara (played by
Anja Rubik) who meets super dresiarz (Karol Niezwiestny). Together, they ride an
enormous dachshund. The color scheme in the former is reduced to monochromatic,
nostalgic tones, while the dream sequence is dominated by bright, modern colors. This
portrays a sense of disengagement and purposelessness. “Chleb” quickly went viral,
getting more than 7,5 million YouTube views. The 7000 comments are even more mixed
than those regarding the first single. Even though some dismiss the video and call it
trashy, others manage to see its sadness and depth, both in the lyrics and the visuals. Many
professional critics praise the song and the video, with some comparing it to “Rich bitch”
by Die Antwoord (Tracewicz 2014). The appearance of Anja Rubik was reported in the
media, leading to the video’s further exposure.

In “Chleb”, which is the heart of “Spoteczenstwo jest niemite”, Mastowska depicts
the Polish working-class society with all of their dreams and nightmares, people
disenchanted with the present and suffering from nostalgia. Mastowska’s Poland has not
changed that much visually in the last thirty years; the neighborhood in the video looks
just like the ones in the 1980s or early 1990s (both outside and inside); children attend

16 In English “Little Frog.” The omnipresent chain is the Polish equivalent of American 7-
eleven.

7 Dresiarz (sometimes bloker or kark) is a pejorative term, similar to British chav or Eastern-
European gopnik, used in Poland to describe a specific type of young men, usually unemployed,
undereducated, and anti-social. Silny, the protagonist of Mastowska’s Wojna Polsko-Ruska, is
usually referred to as an example of this subculture. A typical dresiarz listens to disco polo or
techno, wears a tracksuit, has a shaved head, is obsessed with the gym and cars, and keeps
aggressive dogs, such as American Staffordshire Terriers, as pets. The female version of dresiarz
is dresiara or blachara, a tanned woman with bleached blonde or pitch-black hair, usually wearing
pink and white mini-skirts and colorful artificial nails.

47



literatura ludowa

_6
2017

the same school; people pray in the same church, spend their free time in the same
vegetable gardens, and die in the same hospital. The main change is consumerism
represented by the omnipresent billboards, trash, and the mascots® as well as
globalization symbolized by Kebab bars. The society has not changed much, either:
people in “Chleb” seem grey, disappointed with the present, and numb. Some YouTubers
called the video “cheap” and “kitschy”; yet others managed to see it as a successful
representation of contemporary Poland. “Chleb” is socially conscious and political; it is
not a simple mockery which makes fun of the “rude society,” but it demonstrates how
sad and disenchanted many people are. Just like in her novels, in “Chleb” Mastowska
manages to depict the underprivileged members of the Polish society, and despite some
of her critics, | would like to argue that, similarly to her literary works, she does it without
giving the impressions of “the elite playing an elite cultural discourse.”

Conclusions

When the cover of the first issue of Polish “Vogue” featuring Anja Rubik and
Malgorzata Bela was released, it caused controversy, a someway reverse response to the
one “Mydetko FA” received almost thirty years before. This time intelligentsia and critics
praised the originality and lack of glamour of the photo shoot staged by Jiirgen Teller.
Yet most online commentators criticized it for the same reasons — the lack of glamour of
the models wearing black and standing next to the black Volga in front of the Stalinist-
era Palace of Culture and Science in the heart of smoggy and grey Warsaw (Vogue
Poland). Four years earlier Anja Rubik appeared in Mister D.’s “Chleb” music video.
With her bleached platinum blonde hair, heavy make-up, a tiara, white boots and a mini-
skirt, she represented glamour dismissed by the intelligentsia, but one most Poles would
have been more pleased to find on the cover of a glossy magazine synonymous with
luxury.

Instead of following Kochanie, zabitam nasze koty with a socially conscious
novel, Mastowska released “Spoteczenstwo jest niemite.” I would like to argue that this
choice made her work more comprehensible and accessible. With her thought-
provocative music videos, she makes people not only listen but also look and think. Many
YouTube comments and reviews prove her point — the society is rude. Mastowska
manages to blur the lines between high literature and popular/trash culture, which she had
already been pushing with her novels. Likewise, she gained new fans (yet not always
potential readers), more haters, and probably inspired other Polish writers to experiment
with trash culture, such as Michat Witkowski, who became a fashion blogger and a soap
opera actor. As Linda Hutcheon once claimed, postmodern film “does not deny that it is
implicated in capitalist modes of production, because it knows it cannot. Instead it
exploits its ‘insider’ position in order to begin a subversion from within, to talk to
consumers in a capitalist society in a way that will get us where we live, so to speak”
(Hutcheon 1989: 114). This can also be said about Mister D. “Spoleczenstwo jest
niemite” and its music videos show that Mastowska is a modern-day dandy able to enjoy
trash culture and yet critical of the society of blind consumers fed by the celebrity culture,
a theme she further develops in her recent collection of essays Jak przejqcé kontrole nad
Swiatem, nie wychodzqc z domu (How to take control over the world without leaving
home, 2017).

18 In one of the most disturbing scenes, the narrator is given toys (presumably mascots from
“Zabka”) by children dressed-up as strawberries, who jump from a trash container.
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MATEUSZ SWIETLICKI

HIGH, PoP, OR TRASH? MISTER D.’s RUDE SOCIETY OF SUBMISSIVE CONSUMERS

Contemporary Polish culture is filled with popcultural phenomena which cannot
be easily defined. Top model Anja Rubik, who recently appeared on the thought-
provoking cover of the first issue of Polish “Vogue,” had made her music debut in Mister
D.’s 2014 “Chleb” video. It quickly went viral, but many YouTubers called it “trash,”
probably not knowing that Mister D. is Dorota Mastowska, the critically-acclaimed
author of Snow White and Russian Red which she published at the age of nineteen and
later starred in its movie adaptation. The author of this article shows that by combining
literature with music and visuals arts, Mastowska not only crossed the line between high
and low culture but also reached new audiences.
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W POSZUKIWANIU GRANIC MOZLIWOSCI
TEKSTOTWORCZEGO POTENCJALU TRADY-
CJI KULTUROWEJ

Cepreii Hexmonos, Temwr u 6apuayuu,
WznarensctBo Uunpuk, Mocksa 2016, SS.
512.

Jednym z zasadniczych zagadnien od
dawna przykuwajacych uwage badaczy jest
pytanie o istot¢ wzajemnych relacji zacho-
dzacych migdzy folklorem i literaturg. Mimo
iz na przestrzeni dziesi¢cioleci wielokrotnie
podejmowano proby ujecia powyzszego za-
gadnienia zaréwno od strony teoretycznej,
jak 1 praktycznej, badacze dalecy sa od jed-
noznacznych rozstrzygnigé w tym zakresie®.
W t¢ dyskusj¢ o sposobie uprawiania kom-
paratystyki folklorystyczno-literaturoznaw-
czej doskonale wpisuje sie najnowsza mono-
grafia znanego rosyjskiego folklorysty, se-
miotyka i badacza kultury tradycyjnych spo-
tecznosci Azji Srodkowej i Mongolii, Sier-
gieja Niekludowa pt. Temer u sapuayuu. Jed-
nak ostatecznie znacznie wykracza ona poza
wskazany obszar badawczy. Jej autor stawia
bowiem pytania o granice mozliwosci tek-
stotworczego potencjalu tradycji kulturo-
wej, o to, na ile funkcjonujgce w niej modele
narracyjne tworzg zbior skonczony. Poczy-
nionym w monografii obserwacjom towa-
rzyszy wigc namyst nad tym, czy w bada-
niach folklorystyczno-literaturoznawczych
jest mozliwa realizacja idei Leibniza nazwa-
nej ,,alfabetem mysli ludzkich”, co na grun-
cie jezykoznawstwa kognitywnego zaowo-
cowato wypracowaniem NSM.

Recenzowana praca stanowi podsumo-
wanie badan prowadzonych przez S. Nieklu-
dowa na przestrzeni ostatnich 25 lat. Jak
mowi sam badacz, niezaleznie od tego, co
byto obiektem jego naukowych dociekan:
rosyjska epika piesniowa, epos o krolu Ge-
sarze, miejski folklor XX wieku, utwory
Maurice’a Maeterlincka czy Jurija Oleszy,
zawsze interesowato go poszukiwanie me-
chanizméw regulujacych procesy, jakim

1 Jedng z ciekawszych w ostatnich czasach
propozycji tego rodzaju przedstawili Gotowin
i Nikotajew (TomoBun, Huxomaes 2013:16-54)
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podlega ustna i literacka tworczo$¢ narra-
cyjna (Niekludow 2004: 97). W szerszej per-
spektywie praca rosyjskiego folklorysty
wpisuje si¢ w bogata tradycje naukowo-ba-
dawcza, zapoczatkowana jeszcze w XIX
wieku przez Aleksandra Wiesietowskiego,
kontynuowana w nastgpnych stuleciach,
m.in. przez Wiadimira Proppa, Wiktora
Zyrmunskiego, Borysa Uspienskiego, Wia-
czestawa Iwanowa i Wtadimira Toporowa,
przede wszystkim jednak przez nauczycieli i
mentoréw S. Niekludowa: Eleazara Miele-
tinskiego, promotora jego naukowych dyser-
tacji oraz Jurija Lotmana, zatozyciela styn-
nej Tartusko-Moskiewskiej Szkoty Semio-
tyki, w ktorej pracach regularnie uczestni-
czyt S. Niekludow.

Podstawowym celem autora monografii
jest zaprezentowanie mozliwosci badania li-
teratury i szerzej: kultury z zastosowaniem
metod badawczych wypracowanych przez
folklorystyke, gtéwnie metody strukturalno-
semiotycznej i poréwnawczo-typologicznej.
Dzigki temu utwory literackie traktuje si¢
W taki sam sposob, jak traktuje si¢ fabularne
konkretyzacje watkéw 1 motywow noto-
wane przez mi¢dzynarodowe (i lokalne) ka-
talogi prozy ludowej, a wigc jako wielowa-
riantowe, réwnoprawne realizacje danego
motywu, niezaleznie od warto§ciowania i
hierarchizowania dokonywanego przez hi-
storykow literatury. Badanie literatury meto-
dami folklorystyki niweluje ponadto trady-
cyjne postrzeganie literatury i folkloru jako
przeciwstawnych odmian tworczosci stow-
nej, zwlaszcza jednak rozwiewa wszelkie
watpliwosci co do autonomicznosci folklo-
rystyki jako dziedziny naukowej, ktora ja-
koby nie zdefiniowala przedmiotu swoich
badan oraz nie wypracowala stosownych
metod badawczych i dlatego zmuszona jest
positkowac si¢ aparatem naukowym literatu-
roznawstwa.

oraz Jelena Levkijevskaja (JIexuesckast 2017:97-
111).



Pierwszym sygnalem zastosowanej
W pracy metodologii jest tytulowe okresle-
nie ,,tematy i wariacje”. Jej autor wychodzi
z zalozenia, iz W tradycji literackiej (i kultu-
rowej) funkcjonuja pewne state tematy i mo-
tywy, w wigkszosci wypadkoéw wywodzace
si¢ z mitologii lub Biblii, dysponujace
ogromnym i jednocze$nie ograniczonym
tekstotworczym potencjatlem. Obserwacja
fabularnych konkretyzacji wybranych do
analizy watkow i motywow, powstatych
W réznych przedziatach czasowych, na ob-
szarach kulturowych odmiennych pod
wzgledem etnicznym, historycznym, poli-
tyczno-ekonomicznym, religijnym itp., pro-
wadzi do ujawnienia nieoczekiwanych po-
dobienstw, zbieznosci, ale takze rdznic, be-
dacych efektem tworczego przetworzenia te-
matu badz motywu. W poszukiwaniu odpo-
wiedzi na pytanie o charakter i przyczyng
tych procesow w literaturze S. Niekludow
zZwraca Si¢, O CZym wspomniano wyzej,
w strong¢ metod badawczych wypracowa-
nych przez folklorystyke.

Kluczowg kategorig analityczna, przy
pomocy ktorej autor omawianej publikacji
bada literackie (i kulturowe) manifestacje
watkow i motywow jest model narracyjny,
ktoéry moze mie¢ postaé prostego schematu
fabularnego, moze mie¢ jednak i bardziej
ztozony charakter, podobnie jak to obserwu-
jemy w réznego rodzaju systematykach wat-
kow i motywow ludowych oraz literackich.
Niekludow okresla go mianem modelu mi-
tologicznego (matrycy mitologicznej), pod-
kreslajac jednak, ze nie ma on konkretnych
reprezentacji tekstowych w postaci mitu, na-
tomiast jego semantyczne presupozycje
moga by¢ wyprowadzane z ludowego ob-
razu $wiata. O ogromnej roli owych modeli
narracyjnych w definiowaniu rodzaju zalez-
nosci mi¢dzy tekstami tradycji kulturowej
czytelnik monografii Niekludowa przeko-
nuje si¢ stopniowo, w porzadku rosnacym,
bowiem u podstaw kompozycyjnego zamy-
shu pracy lezy zasada gradacji. Poszerzeniu
ulega tez rozumienie tekstu, zmierzajace w
strong jego kulturowego ujecia. Uniwersalne
matryce narracyjne autor odnajduje nie tylko
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w folklorze i literaturze, ale i w sztukach wi-
zualnych, atakze w autentycznych Zzycio-
wych historiach, dlatego jego monografia z
pewnoscia zainteresuje nie tylko literaturo-
znawcow i folklorystow, ale przedstawicieli
innych dyscyplin naukowych, np. antropolo-
gow kultury czy etnologow.

Recenzowana monografia skiada sie
z szesciu rozdzialow tworzacych trzy wy-
raznie wyodrebnione czgsci, cho¢ sam autor
graficznie tego nie okresla. Wskazuje na to
nie tylko obj¢to$¢ rozdziatdéw w poszczegodl-
nych czgSciach pracy, ale i zakres podejmo-
wanej w nich problematyki. W czterech
pierwszych rozdzialach autora interesuja
przypadki do$¢ oczywistych, zazwyczaj de-
klarowanych przez tworcow inspiracji ludo-
wych w literaturze (np. ballada A. Puszkina
Piesn o wieszezym Olegu czy fragment poe-
matu N. Niekrasowa Komu na Rusi dobrze
sig dzieje (Casenuii, b602amuipb
cesamopycckuit)). Na ich przyktadzie dowo-
dzi si¢ jednak, iz problem zrodet oddziaty-
wania na tworczo$¢ danego pisarza okazuje
si¢ o wiele bardziej ztozony i nie sprowadza
si¢ jedynie do tekstow, do ktorych tworca
nawiazuje §wiadomie i z rozmystem. Per-
cepcja wielu artefaktow kulturowych doko-
nuje si¢ w sposob posredni, bez udzialu
$wiadomosci, przy czym niejednokrotnie
docierajg one w postaci fragmentarycznej,
niepetnej. Potwierdza to nawet wspomniana
wyzej ballada rosyjskiego wieszcza, dla kto-
rej inspiracja byt, jak wiadomo, tzw. Latopis
Lwowski. Tym niemniej ten staroruski zaby-
tek nie thumaczy obecnosci wszystkich mo-
tywow zawartych w utworze. Ponadto takze
pisarze dalecy od jakichkolwiek inspiracji
tradycja ustng, nie deklarujacy tego w zaden
sposob, takze pozostaja pod jej wptywem,
czego najlepszym przyktadem jest m.in.
tworczos¢ Jurija Oleszy, omawiana w dal-
szej czgsci publikacji.

Zasadnicza cze$¢ monografii zostala po-
$wigcona ludowo-literackim konkretyza-
cjom watkow i motywow wedrownych, przy
czym taki ich charakter niejednokrotnie wy-
tania si¢ dopiero z przeprowadzonej analizy.
Z calego bogactwa kulturowej tradycji
wtym zakresie, co czg¢§ciowo zostato
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uwzglednione w réznorodnych systematy-
kach watkoéw ludowych (Thompson 1955-
1958, Bapar i in. 1979, bepéskun URL,
Kep6emute 2001, Uther 2004) i literackich
(Malek 1996, Pomonanosckas 2003-2009)2.
S. Niekludow wybiera, m.in. motyw po-
drozy na Ksiezyc konceptualizowanej jako
podréz w zaswiaty, utozsamienie miasta
i kobiety oraz przypisywanie kobiecie cech
miasta. Najobszerniejszy rozdziat publikacji
dotyczy ludowo-literackich realizacji mo-
tywu pchty, funkcjonujacego w kulturze
prawdopodobnie od czaséw Pancatantry.
W kazdym rozdziale opracowania czytelnik
odkrywa wraz z autorem nieoczekiwane
,wariacje na temat”, do ktorych nalezy np.
amerykanski film z 1993 roku Niemoralna
propozycja (rez. Adrian Lyne), bedacy ko-
lejnym ogniwem w tancuchu transformacji
starotestamentowej fabuly (Ksiega Rodzaju
12, 12:20), dowcipnie zatytutowanej przez
S. Niekludowa ,,zona oddana w dzierzawe”
(,,xeHa, ciaHHas B apeHy”).

Dobrym przyktadem zastosowanej w tej
czes$ci pracy strategii badawczej jest opo-
wiadanie Lwa Totstoja Jeniec kaukaski,
Z jednej strony pozostajace w relacjach in-
tertekstualnych z utworami A. Puszkina i M.
Lermontowa o tematyce kaukaskiej, jednak
przede wszystkim bedace wg autora opraco-
wania realizacjg znanego w epice ludowej
wielu spotecznosci tradycyjnych tematu ,,je-
niec jamy-putapki”. Mozna go przedstawi¢
w formie prostego schematu fabularnego:
Luwiezienie w dole-putapce, a nastgpnie
uwolnienie si¢ z niego”. Nieszczgénik za-
zwyczaj zawdzigcza wolno$¢ corce czto-
wieka, ktéry uzyl wobec niego podstepu.
Bohater wydostaje si¢ z putapki, wspinajac
si¢ po warkoczu panny badz po cudownie
wydhuizajacym si¢ ogonie swojego wierz-
chowca, przyprowadzonego przez oddang
mu pomocnicg. Na potwierdzenie tezy 0 Sze-
rokim rozpowszechnieniu powyzszego mo-
delu narracyjnego badacz przytacza szereg
przyktadow zaczerpnigtych z tradycji ustnej

2 Informacja o sporzadzonych przez rosyj-
skich folklorystow systematykach fabut ludowych
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spotecznosci turkijsko-mongolskich oraz
srodkowoazjatyckich. Pokazujac za$ rézne
mozliwosci transformacji poszczegdlnych
komponentoéw matrycy narracyjnej (np. mo-
tywu rozpuszczania, rozczesywania, odcina-
nia wlosow uzytych do wydostania si¢
z dotu-putapki), autor rozprawy odwoluje
si¢ do folkloru Indian Ameryki Pdinocne;j,
zabytku literatury perskiej Szahname, biblij-
nej opowiesci o Samsonie i Dalili, a takze
mitologii antycznej. Nastepnie badacz poka-
zuje dalsze mozliwosci realizacji schematu
narracyjnego ustalonego na przykltadzie
opowiadania Totlstoja, odwolujac si¢ do
dziet, wydawa¢ by si¢ mogto, nie dajacych
zadnych podstaw do tego rodzaju zestawien,
a jednak bedacych swoistymi ,,wariacjami
na temat”. Sg to utwory Rudyarda Kiplinga
The Strange Ride of Morrowbie Jukes (ros.
Heobviuatinas npocyiKa Moppoybu
Iocyrea), Herberta G. Wellsa The Country
of the Blind (ros. Cmpana cnenwix) oraz
Kobo Abe Kobieta z wydm (ros. JKenwuna 6
neckax). Przy okazji ich omawiania pojawia
si¢ jedno z podstawowych pytan natury me-
todologicznej, kilkakrotnie powracajace
zreszta na stronach monografii S. Nielu-
dowa, a mianowicie czy fabularno-kompo-
zycyjne zwigzki miedzy utworami rzeczywi-
Scie sa rezultatem realizowania przez nie
tego samego modelu narracyjnego, czy tez
moze jest to efekt inspiracji dzietem po-
przednikéw. O ile znajomo$¢ przez pisarza
innych utworéw o podobnej tematyce jest
wielce prawdopodobna, cho¢ zazwyczaj nie-
udokumentowana, to modele narracyjne
okazujg si¢ w takich sytuacjach najodpo-
wiedniejszym narzedziem badawczym po-
zwalajacym pokazaé zakres i formy paraleli
folklorystyczno-literackich, niezaleznie od
tego, czy utwory reprezentujg t¢ samg czy
rézne tradycje kulturowe.

Ostatni rozdzial monografii, stanowiacy
zarazem jej ostatnig cze$¢, zostal poswie-
cony analizie autentycznych historii, ktore
takze bywaja niekiedy formg tekstualizacji

znajduje si¢ na stronie internetowej Centrum Ty-
pologii i Semiotyki Folkloru: http://www.ruthe-
nia.ru/folklore/indexes.htm (dostep 21.11.2017).



okreslonych matryc fabularnych. Cho¢ maja
one odpowiedniki w tradycji narracyjnej lu-
dowej i literackiej, trudno przypuszczaé, by
rzeczywiste historie powstaly z ich inspira-
cji, zwlaszcza ze zazwyczaj zdarzenia zo-
stajg rozciagniete w czasie i przestrzeni.

Monografi¢ zamykaja rozwazania au-
tora na temat mechanizmoéw regulujacych
procesy zachodzace w ustnej i literackiej
tworczosci narracyjnej, granic mozliwosci
tekstotworczego potencjatu tradycji kulturo-
wej.

Jednym z zasadniczych celéw autora
monografii jest odpowiedZz na pytanie
0 przyczyne¢ popularnosci w tradycji kultu-
rowej jednych fabut, ich produktywnosci na
przestrzeni wielu stuleci i mniejszej zywot-
nos$ci innych, ktore niekiedy zupetnie z tej
tradycji znikaja. Jak sadzi badacz, istnieje
ciggle zapotrzebowanie kulturowe na watki
i motywy zakorzenione w mitologii, bedace
forma konceptualizacji pewnych praktyk
wierzeniowo-rytualnych i tradycyjnych
zwyczajow, niejednokrotnie zachowanych
jedynie w metaforyce jezykowej. Takim in-
spirujgcym rezerwuarem fabut jest ponadto
Biblia, w ktorej m.in. ma swoje zrodto nie-
zwykle popularmy w literaturze i folklorze
motyw miasta-kobiety czy wspomniana wy-
zej starotestamentowa fabuta z Ksiggi Ro-
dzaju. Mniejszym tekstotwdrczym potencja-
tem charakteryzuja si¢ narracje, zawdzigcza-
jace swe istnienie jedynie artystycznej wy-
obrazni, nawet jesli pierwotnie byty one po-
wigzane z tradycyjng wizja §wiata. Dotyczy
to m.in. motywu podrézy na Ksi¢zyc, w naj-
bardziej pierwotnych wyobrazeniach utoz-
samianego z zaswiatami, a takze miejscem
przebywania okreslonej kategorii istot, np.
demondw i ludzi odbywajacych tam kare¢ za
przewinienia. Ale juz takie ksi¢zycowe aso-
cjacje, jak ,,0szustwo”, ,ktamstwo”, ,.ghu-
pota” sg produktem wyobrazni tworczej, sta-
jac sie poczatkiem konca zapotrzebowania
na tego rodzaju fantazje osnute wokot srebr-
nego globu, ktorym ostateczny kres potozyta
era lotow kosmicznych.

Biorac pod uwage poziom prowadzo-
nych w publikacji analiz, zwlaszcza gdy au-
tor odwotuje si¢ do swojego dos§wiadczenia
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mongotoznawcy, precyzj¢ wypracowanych
narzedzi badawczych i formutowanych na
tej podstawie wnioskdw uogolniajacych
oraz ogrom wykorzystanych do ilustrowania
swych wywodow tekstow, czasami trudno
oprze¢ si¢ wrazeniu, ze taki rodzaj nauko-
wych dociekan ma elitarny charakter. Z dru-
giej jednak strony wiadomo, Zze propono-
wany w opracowaniu sposob uprawniania
komparatystyki folklorystyczno-literaturo-
znawczej znalazl zastosowanie w badaniach
uczniow i wspotpracownikow autora mono-
grafii. Jedng z ostatnich prac tego rodzaju
jest powstala pod jego kierunkiem dyserta-
cja doktorska poswigcona aktualizacji mo-
deli narracyjnych w fabulach na temat wta-
dzy radzieckiej funkcjonujacych w latach
1917-1953 w nieoficjalnym obiegu komuni-
kacyjnym  (Mugponoecuneckue  mooenu
6 HENOOYEH3YPHBIX MEKCMAX O COBEMmcKoll
enacmu 1917-1953 22.). Modele narracyjne
byty gtéwnym obicktem naukowych reflek-
sji uczestnikow jednej z edycji Letniej
Szkoty Folklorystyki i Antropologii Kultu-
rowej, organizowanej rokrocznie w Peresta-
wiu Zaleskim przez S. Niekludowa, pomy-
stodawce tego sposobu ksztalcenia mtodej
kadry. Jej efektem jest antologia tekstow pt.
Mudghonoeuveckue mooderu u pumyanvHoe
nogeoenue 8 COBEMCKOM U NOCHCOBENCKOM
npocmpancmee (Moskwa 2013, ss. 742).
Totez nie bedzie przesady w stwierdzeniu,
ze monografia S. Niekludowa Tewmer
u eapuayuu zyskala status klasycznej zanim
jeszcze zostata ogloszona drukiem.

IWONA RZEPNIKOWSKA
Uniwersytet Mikotaja Kopernika
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INTERNET W BADANIACH FOLKLORY-
STYCZNYCH

Violetta Krawczyk-Wasilewska, E-folk-
lor w dobie kultury digitalnej. Szkice i studia
Z przedmowg Andy'ego Rossa, \Wydawnic-
two Uniwersytetu £.odzkiego, £.6dz 2016, ss.
164.

Wspoiczesnie, w dobie powszechnej di-
gitalizacji przejawiajacej si¢ w szerokim do-
stepie do zasobow internetowych, szczegol-
nie w ramach nauk humanistycznych daje
si¢ zaobserwowac¢ niezwykle zainteresowa-
nie badaniami na pograniczu ré6znych dyscy-
plin naukowych. Chodzi oczywiScie o poje¢-
cie interdyscyplinarnosci. Termin ten jest
szczegodlnie wazny w badaniach folklory-
stycznych — mamy tu bowiem do czynienia
z przemieszaniem wszelkich przejawow
ludzkiej dziatalno$ci: symboliczno-arty-
stycznej, oralnej jak i pisanej. Z racji wyko-
rzystywanych do tworzenia i rozpowszech-
niania folkloru wspotczesnego mediow, jest
to sprawa niezwykle wazna. Najpopularniej-
sze obecnie medium, czyli internet, pozwala
na przemieszanie si¢ réznych tresci dzieki
swojej hipertekstualnosci oraz globalnemu
zasiggowi. Internet sprawit, ze duza czgsé
naszego zycia przeniosla si¢ do sfery wirtu-
alnej, dokonata si¢ swoista transpozycja
oralnych przekazow, tak charakterystycz-
nych dla folkloru tradycyjnego, na jezyk pi-
sany. Nic wigc dziwnego, ze to wlasnie in-
ternet jest dzisiaj jednym z najwazniejszych
zrodet dla badaczy antropologii i folkloru
(za$ on sam staje si¢ przedmiotem badan
i polem do dyskusji o roli mediéw w ksztat-
towaniu si¢ postaw czltowicka wspotcze-
snego).

Profesor Violetta Krawczyk-Wasilew-
ska z Uniwersytetu L.odzkiego od wielu juz
lat zajmuje si¢ interdyscyplinarno$cig w ra-
mach badan folklorystycznych!. Szczegol-
nie za$ interesujg ja zagadnienia dotyczace

1 Profil prof. dr hab. Violetty Krawczyk-Wa-
silewskiej na stronie Instytutu Etnologii i Antro-
pologii Kulturowej Uniwersytetu todzkiego,
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internetu i tzw. kultury digitalnej. Jej ostat-
nia publikacja to zbidr artykutéw pt. E-folk-
lor w dobie kultury digitalnej. Sa to eseje z
roznych lat dziatalno$ci badawczej autorki,
wszystkie za$§ dotycza przejawdw zycia spo-
fecznego majacego swoj wymiar W interne-
cie.

Juz po lekturze samego spisu tresci wi-
doczne jest niezwykle szeroko zakrojone
pole badan folklorystycznych i ich interdy-
scyplinarno$¢  —  Krawczyk-Wasilewska
zwraca bowiem uwage na folklorystyczne
odczytanie jednego z obrazéw Pietera Brue-
gla Starszego (Przystowia niderlandzkie),
w kolejnym rozdziale omawia kwesti¢ do-
strzezenia przez rozne instytucje europejskie
znaczenia cyfrowego dziedzictwa kulturo-
wego, nastepstwa zamachu terrorystycznego
z 11 wrzesnia 2001 roku przejawiajace si¢
w tworczo$ci folklorystycznej w internecie,
globalny obiegu falszywych informacji, sie-
ciowe serwisy randkowe oraz kwestie wirtu-
alnych tozsamosci, skonczywszy na wspot-
cze$nie rodzacej si¢ modzie na kulinaria
i zdrowe odzywianie. Jest to wigc zbior arty-
kutow, zdawatoby sie¢, niezwykle niejedno-
rodny. Nie jest to jednak zarzut — Krawczyk-
Wasilewska wyraznie zwraca si¢ w kierunku
interdyscyplinarno$ci, niejako méwiac czy-
telnikowi: nasze zycie jest interdyscypli-
narne, nic bowiem nie dzieje si¢ w prozni,
zawsze istnieje kontekst — jesli wigc chcemy
dowiedzie¢ si¢ wigcej o znaczeniowoSci
przedstawionych na obrazie malarskim scen,
musimy zaglebi¢ si¢ w kwestie historyczne
i obyczajowe, zastanowi¢ si¢ nad znacze-
niem wykorzystanych $rodkéw plastycz-
nych w wykreowaniu danego przedstawie-
nia, co kieruje nas w strong sztuk plastycz-
nych itd. Internet nieco utatwia dostep do ta-
kich informacji, z drugiej jednak strony folk-
lorysta zmuszony jest wyj$¢ poza pewny dla

http://www.etnologia.uni.lodz.pl/instytut/pracow-
nicy/v-krawczyk-wasilewska/
[dostep: 23.11.2017].
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siebie grunt i metodologi¢ badan folklory-
stycznych, zeby odkry¢ kolejne warstwy
znaczen. Dlatego tez niezwykle wazna jest
kooperacja badaczy z réznych dziedzin
nauk, wspolne konferencje i sesje naukowe,
ktore moga naprowadzi¢ badz tez staé si¢
niekiedy inspiracja do poszerzenia wlasnego
pola zainteresowan.

Przedmowa do pracy Krawczyk-Wasi-
lewskiej zostala napisana przez Andy’ego
Rossa, ,.filozofa i blogera” (Krawczyk-Wa-
silewska 2016: 7). Wedhug Rossa kultura
multimedialna i jej wymiar globalny z jednej
strony moga stanowi¢ zagrozenie dla trady-
cyjnie pojmowanego folkloru, ale jednocze-
$nie sg fundamentem, na ktorym powstaje
wiele nowych, nieistniejagcych dotychczas
form, ktore stanowig wyzwanie dla badaczy
(Krawczyk-Wasilewska 2016: 9). ,,Ksigzka
niniejsza jest [...] fascynujacym i efektyw-
nym ¢wiczeniem kreatywnego wykorzysta-
nia nowoczesnych materialow zroédlowych
w celu wzbogacenia i poszerzenia ugrunto-
wanej dyscypliny naukowej” (Krawczyk-
Wasilewska 2016: 12). Przedmiotem tej re-
cenzji jest weryfikacja postawionej przez
blogera tezy. Cho¢ w przedmowie pojawiajg
si¢ osobiste stwierdzenia i obserwacje, to
wigksza czg$¢ tekstu po§wigcona jest stresz-
czeniu i probie uchwycenia zjawisk opisa-
nych na dalszych kartach monografii. W taki
oto sposOb Ross przedstawia pierwszy, po-
ruszony przez Krawczyk-Wasilewska temat:

Czytajac t¢ ksiazke, okazuje sig, ze szczg-
$liwy traf moze odegra¢ rolg inspirujaca w podje-
ciu kwerendy nad stanem badan naukowych. Tak
si¢ tez stalo, kiedy Autorka, przegladajac Internet,
odkryta przez przypadek obraz folklorystyczny,
znany jako Przystowia niderlandzkie, namalo-
wany w roku 1559 przez Pietera Bruegla Star-
szego (rozdziat I). To fascynujace dzieto sztuki
jest ilustracja okoto setki flamandzkich przystow
i wyrazen przyslowiowych, ktérych wigkszos¢
pozostaje w ciagtym uzyciu jako element wielu
zasobow jezykowych ludow europejskich (Kraw-
czyk-Wasilewska 2016: 9).
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Wedhug Krawczyk-Wasilewskiej, naj-
bardziej fascynujacym aspektem pracy ba-
dacza w internecie jest diachroniczno$é
przeprowadzanych obserwacji (Krawczyk-
Wasilewska 2016: 15) — w sieci mozna bo-
wiem zapoznaé si¢ z dzielami z roznych
epok. To wlasnie filmowy Mbyn i krzyz
(2011) Lecha Majewskiego oraz zainspiro-
wany obrazem artysty wiersz Wistawy
Szymborskiej Dwie malpy Bruegla byty
czynnikami, ktére wptynety na dalsze po-
szukiwania autorki. Wspodtczesny kontekst
jest wigce tutaj niezmiernie wazny. Autorka
nie zapomniala réwniez o umieszczeniu
w swojej pracy ilustracji i opisu dzieta. Wy-
bor Przystéw niderlandzkich nie jest przy-
padkowy — obraz ten jest bowiem istng ko-
palnia przystow w formie zwizualizowane;j,
szczegolnie interesujgca w kontekscie badan
poréwnawczych o charakterze ponadnaro-
dowym (w tym aspekcie mozna upatrywac
niezwyklej wartosci dzieta dla folklorysty),
ale nie nalezy zapomina¢ réwniez o wymia-
rze diachronicznym. Badaczka powotuje si¢
na przeprowadzone wczesniej badania ame-
rykanskiego folklorysty Alana Dundesa
i jego podopiecznej — Claudii A. Stibbe. We-
dlug nich, nalezaloby dokona¢ rozréznienia
miedzy przystowiem a ludowa metafora
(z tym drugim zjawiskiem mamy bowiem do
czynienia w dziele Bruegla) (Krawczyk-Wa-
silewska 2016: 20).

Rozdzial poswiecony Przystowiom ni-
derlandzkim nalezy traktowa¢ jako wstep, w
ktorym nie znajdziemy zbyt wielu autor-
skich wnioskow i hipotez badawczych doty-
czacych omawianego obrazu. Autorka sku-
pita si¢ przede wszystkim na przedstawieniu
wilasnych fascynacji i emocji zwigzanych
z mozliwo$ciami, jakie niesie ze sobg cy-
frowy wymiar badan folkloru. Artykut
Krawczyk-Wasilewskiej stanowi jednak cie-
kawy punkt wyjscia do snucia rozwazan na
temat interpretacji dawnych przekazéw folk-
lorystycznych.

Kolejny rozdzial monografii pos$wie-
cony jest komunikacji internetowej. Autorka
zauwaza, ze w internecie mamy do czynie-
nia z pozytywnymi, jak i negatywnymi
aspektami zycia spotecznego (Krawczyk-
Wasilewska 2016: 30). Z jednej bowiem



strony internet znacznie ulatwia komunika-
cje oraz dostep do scentralizowanych insty-
tucji, dobr i ustug, ale z drugiej przynosi ko-
lejne niebezpieczenstwa, ktore w realny spo-
sOb zagrazaja funkcjonowaniu czlowieka
w swiecie (np. fakenewsy i ataki cyberprze-
stepcow)?. Wedlug Krawczyk-Wasilew-
skiej, kultura digitalna, wyrazajaca si¢ po-
przez medium internetu, staje si¢ kulturg
partycypacyjna (Krawczyk-Wasilewska
2016: 33) — osoby korzystajace z dobro-
dziejstw zasobow sieciowych moga wnie$¢
swoj wlasny wktad w tworzenie spoteczno-
$ci internetowej, tworzac chociazby kolejne
wpisy na Wikipedii czy umieszczajac w ser-
wisie YouTube swoje wlasne filmy. W dal-
szej cze$ci swoich rozwazan, autorka zesta-
wia cechy e-folkloru i folkloru tradycyjnego,
szczegolnie za$ interesuje jg kwestia zasiggu
rozprzestrzeniania si¢ tresci folklorystycz-
nych. Podkreslona zostaje rola jezyka jako
podstawowego sposobu komunikowania si¢
w sieci — ,,szczegblne miejsce w przekazie
e-folkloru odgrywa jezyk jego uzytkowni-
kow. Angielski jako jezyk odkrywcow tech-
nologii medialnych stat si¢ wspolnym, glo-
balnym jezykiem, pelniacym funkcj¢ wspot-
czesnej »lingua franca«” (Krawczyk-Wasi-
lewska 2016: 40). Wedlug ogolnodostep-
nych statystyk®, jezykiem angielskim postu-
guje si¢ najwigksza liczba osob na $wiecie,
cho¢ biorgc pod uwagg statystyke jezykow
ojczystych, angielski uplasowalby sie na
trzecim miejscu (zaraz po jezyku chifskim
i indyjskim). Powszechno$¢ angielskiego
przejawia sie w zargonie internetowym,
w skrotach pomocnych przy komunikacji,
W memach, ale rowniez w terminach ogdlnie
przyjetych, takich jak ,,blog” czy ,,czat”. Po-
wotujgc sie na hipoteze Sapira-Whorfa (Mi-
klaszewska 2010: 119), mozna powiedziec,

2 pap/mm, artykut Hakerzy wlamali sie do
sieci amerykanskich elektrowni atomowych,
https://www.forbes.pl/wiadomosci/hakerzy-wla-
mali-sie-do-sieci-elektrowni-atomowych-w-
usa/8ks62sn [dostep: 23.11.2017].

8 Najpopularniejsze jezyki na $wiecie,
https://www.statista.com/statistics/266808/the-
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ze w duzej mierze to angielski ksztattuje na-
sza internetowg tozsamos$¢. Jezyk, ktorym
si¢ poshugujemy determinuje tresci i mysli
przez niego przekazywane. Globalny inter-
net jest angielski, czy tego chcemy czy nie.
Na tym polu, ciekawym zjawiskiem sa emo-
tikony — sa one bowiem przekazem uniwer-
salnym, niezaleznym od jezyka. Wszystkie
te $rodki prowadza jednak w okre$long
strong — a mianowicie ku kompensacji i uni-
wersalnosci formy. Pod koniec tego roz-
dzialu autorka stawia ciekawe pytania do
dalszych rozwazan — ,,do jakiego stopnia
dzisiejsze e-przekazy ulegaja globalnej ho-
mogenizacji i w jakim kierunku ewoluuja?
Czy digitalna wioska, obfitujaca bogactwem
ulotnych, krotkotrwatych przekazéw sta-
nowi rzeczywiste podglebie nowej kultury
globalnej? Czy elektronicznie rozprzestrze-
niane efemeryczne przekazy rzeczywiscie
konstytuuja nowy e-folklor?” (Krawczyk-
Wasilewska 2016: 46).

Jeden z artykutow Krawczyk-Wasilew-
skiej dotyczy kwestii cyfrowego dziedzic-
twa kulturowego. Dzieta folklorystyczne be-
dace czgécig dziedzictwa kulturowego (na
réwni np. z zabytkami kultury materialnej)
podlegaja ochronie poprzez inwentaryzacje,
archiwizacj¢ oraz upowszechnianie tresci
(Krawczyk-Wasilewska 2016: 51). Na
szczeblu migdzynarodowym zajmuje si¢
tym organizacja UNESCO, natomiast na
gruncie europejskim Rada Europy. Dla-
czego autorka porusza ten temat w kontek-
Scie internetowym? Internet stanowi bo-
wiem niezwykta warto$¢ w ramach cyfryza-
cji i archiwizacji dorobku umystowego czto-
wieka. Obecnie w Europie istnieje wiele ar-
chiwow internetowych bedacych wynikiem
procesu cyfryzacyjnego — autorka wspomina
miedzy innymi o Estonskim Archiwum
Folklorystycznym#, Digitalnym Archiwum

most-spoken-languages-worldwide/
23.11.2017].

4 System informacyjny Estonskiego Archi-
wum Folklorystycznego,
https://kivike.kirmus.ee/in-
dex.php?dok_id=1&module=2&op=
23.11.2017].

[dostep:

[dostep:
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Folkloru Eotewskiego®, polskim projekcie
polona.pl® majacym na celu digitalizacje za-
sobow znajdujacych si¢ w magazynach Bi-
blioteki Narodowej i wielu, wielu innych.
Jest to niezwykle ciekawa cze$¢ artykuhu,
pozwalajaca zaobserwowa¢ wspoltczesne
trendy u naszych europejskich sasiadow.
,-To, co dzi$ jest nowoscia, jutro moze oka-
za¢ si¢ tradycja, dlatego tez owe praktyki
[mowa o elementach digitalnej kultury par-
tycypacyjnej np. memach internetowych]
powinny by¢ dokumentowane i inwentary-
zowane” (Krawczyk-Wasilewska 2016: 62).
Jak badaczka trafnie zauwaza, samo pojecie
dziedzictwa kulturowego jest niezwykle dy-
namiczne (Krawczyk-Wasilewska 2016: 52)
— jeszcze parg¢nascie lat temu aspekt inter-
netu nie bylby w takim przypadku trakto-
wany powaznie, dzi§ problem cyfrowego
dziedzictwa kulturowego zdaje si¢ by¢ klu-
czowy. Oczywiscie, pojawiajg si¢ takie kwe-
stie, jak np. wysokie koszty cyfryzacji, nie-
mniej powszechnym trendem jest wlasnie
tworzenie bibliotek i archiwow interneto-
wych skupionych na porzadkowaniu mate-
riatdbw dostgpnych materialnie i cyfrowo.
Wedhug Krawczyk-Wasilewskiej, to bardzo
pozytywne zjawisko i nie sposob si¢ z tym
nie zgodzié.

Kolejny artykut folklorystki skupia si¢
wokot tematu globalizacji i wspotczesnego
terroryzmu. Po 11 wrze$nia 2001 roku,
kiedy to islamisci zaatakowali bliZzniacze
wieze World Trade Center, zacz¢to powsta-
wac wiele tresci w postaci mato subtelnych i
niewybrednych Zartéw, opowiadan, legend
miejskich, a nawet rymowanek (Barber
2007: 269). Paradoksalnie, humorystyczne
treSci nierzutujace z powaga opisywanych
przez nie wydarzen, moga pehi¢ przerdzne
funkcje. Warto w tym miejscu powolaé si¢
na tekst Janiny Hajduk-Nijakowskiej, trak-
tujacy o tworczosci folklorystycznej bedacej
wynikiem powodzi tysiaclecia, ktéra nawie-
dzita potudniows i zachodnia Polske w roku
1997. Jak wskazuje profesor Hajduk-Nija-
kowska:

5 Strona domowa Digitalnego Archiwum
Folkloru Lotewskiego [w jezyku angielskim],
http://garamantas.lv/en [dostep: 23.11.2017].
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I tu ponownie podkresli¢ nalezy terapeu-
tyczna w tym przypadku funkcje tradycji folklo-
rystycznej, ktora podpowiada sposoby zachowan
w takiej sytuacji, ujawnia metody werbalizacji
emocji, pomagajac ,,wyrzuci¢” z siebie najtrud-
niejsze przezycia i emocje. Ekspresja emocjo-
nalna jednostki znajduje bowiem w tradycji folk-
lorystycznej formuty stowne i obrazowe pomaga-
jace jej werbalizowaé przezycia, umozliwiajace —
podkreslana przez psychologéw, a intuicyjnie
podpowiadang przez tradycj¢ kulturows — realiza-
cj¢ potrzeby moéwienia jako metody stuzacej
uwolnieniu si¢ od ci¢zaru bolesnych emocji, a na-
wet [...] stownej ekspresji bolu w formie zawo-
dzenia (Hajduk-Nijakowska 2005: 30).

W przypadku 11 wrzesnia daje si¢ zaob-
serwowa¢ podobne mechanizmy. Humor
tego typu bedzie pehit funkcje kompensa-
cyjne, terapeutyczne, rownoczesnie nie be-
dzie zbyt oryginalny — b¢dzie bowiem bazo-
wac na istniejgcych juz formach (np. rymo-
wankach dziecigcych), ale z zupetnie nowa
tre$cig. Globalna epidemia strachu oparta
jest na leku przed tym, co obce i czego w za-
sadzie nie da si¢ w prosty sposob opanowac
(np. bron atomowa, kryzys migracyjny czy
terroryzm). W szerzeniu si¢ strachu, na co
wskazuje Krawczyk-Wasilewska, pomagaja
srodki masowego przekazu, w najwigkszym
za$ stopniu internet. [ w internecie rowniez
powstaja ,.kontrtresci”, ktére pozwalaja
oswoi¢ problemy wspolczesnego Swiata.

Autorka duzo miejsca poswigca kwestii
globalnego obiegu informacji. Przekaz fik-
cyjnych tresci towarzyszy nam od dawna,
cho¢ upowszechnit si¢ w dobie internetu —
badaczka postuguje si¢ przykladem trzesie-
nia ziemi na Haiti w 2010 roku. Okolice
Port-au-Prince nawiedzilo wtedy silne trzg-
sienie ziemi (7 stopien w skali Richtera), w
ktorym zgingto 316 tysigcy osob. W interne-
cie zaczely pojawiaé sie informacje o dar-
mowe]j wysytce na Haiti paczek z pomoca
humanitarng zorganizowana przez firme¢ ku-
rierskg UPS — przekaz byt w tym przypadku
czysta fikcja (Krawczyk-Wasilewska 2016:
82). Jak duza jest sita pogloski przedstawia

% Nowa Cyfrowa Biblioteka Narodowa Po-
lona, https://polona.pl/ [dostep: 23.11.2017].



sytuacja z Ghany (4 dni po wydarzeniach na
Haiti). Ghane rowniez miato nawiedzic trze-
sienie ziemi — spowodowato to powszechny
poptoch wérod tamtejszej ludnosci. ,,Powo-
dem paniki byt rozsytany 17 stycznia w go-
dzinach wieczornych tekst SMS, powotu-
jacy sie na informacje z NASA i BBC News
0 przewidywanym nocnym ataku kosmicz-
nych promieni z Marsa” (Krawczyk-Wasi-
lewska 2016: 89). Pod wplywem tych infor-
macji wielu Ghanczykow ,,spedzito noc z 17
na 18 stycznia 2010 r. na drogach i ulicach,
z dala od swych domostw” (Krawczyk-Wa-
silewska 2016: 89). Trudno dzi$ powiedzie¢,
na ile ludno$¢ rzeczywiscie uwierzylta
w tre$¢ przekazu, a na ile byto to tylko
,,dmuchanie na zimne”. Autorka uwaza, ze
jest to problem odzwierciedlania indywidu-
alnych postaw etnicznych i prywatnosci
wzgledem $wiata publicznego (interneto-
wego) (Krawczyk-Wasilewska 2016: 90).
Duzo wigkszym problemem zdaje si¢ jednak
by¢ brak odpowiedzialnosci za rozpo-
wszechnianie niesprawdzonych (a czasami
wrecz Swiadomie fatszywych) przekazow.
Monitorowanie, a nawet cenzura tego typu
tredci jest tutaj tylko potowicznym rozwig-
zaniem. Duzo wazniejsze jest u§wiadamia-
nie ludzi korzystajacych ze wspotczesnych
mediéw o negatywnych aspektach internetu
i innych $rodkach masowego przekazu —
mamy bowiem do czynienia z globalnym
$mietniskiem informacji, w ktorym nietatwo
znalez¢ rzetelne informacje. Krytyczne po-
dejscie staje si¢ tutaj nieodzowne.

Duzo miejsca zostalo poswigcone inter-
netowym serwisom randkowym i tozsamo-
$ci wirtualnej. Autorka w przystepny sposob
przedstawita rozne praktyki zwigzane ze
swataniem ludzi przy pomocy komputera.
Okazuje si¢, ze typowy anons randkowy w
duzym stopniu zbliza nas do zatozen folk-
loru tradycyjnego, poprzez swoja schema-
tycznos¢ 1 anonimowos¢ tresci (Krawczyk-
Wasilewska 2016: 100). Podobnie w przy-
padku tzw. success stories reklamujacych

" DatingDirect.com — jeden z najpopularniej-
szych w Wielkiej Brytanii serwisow randkowych,
www.DatingDirect.com [dostep: 23.11.2017].
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okreslony serwis randkowy — s to opowie-
sci o szczesliwie zawartych zwigzkach,
oparte na schematach basniowych — Kop-
ciuszku, Pigknej i Bestii itd. Jak zauwaza ba-
daczka, wszystko to nie jest jednak wsparte
zadnymi statystykami, nie wiadomo wigc ile
0so0b rzeczywiscie poznaje swoje mitosci
dzigki korzystaniu z internetowych ustug.
Misja serwisu randkowego jest bowiem pod-
porzadkowana zyskowi z reklam, wykupy-
waniu platnych kont itp.

Autorka wraz z Brytyjczykiem Denni-
sem Beerem stworzyta ankiete internetows,
w ktorej pytata Brytyjeczykow korzystaja-
cych z serwisu www.DatingDirect.com’
0 kwestie zwigzane z randkowaniem w sieci.
Dlaczego Brytyjczycy? Okazuje si¢, ze to
wilasdnie na Wyspach jest najwiecej 0so6b po-
szukujacych w ten sposob partnera. Warto
podkresli¢, ze ankieta obejmowata mez-
czyzn w przedziale wiekowym 60-65 lat.
Wyniki ankiety przedstawialy obraz ludzi
mato aktywnych, domatoréw, co w oczywi-
sty sposob nie sprzyja zawieraniu nowych
znajomosci. Internet stanowi dla takich ludzi
wybawienie — nawet jesli nie znajda oni dla
siebie partnera, to spedza tak swoj wolny
czas. Jak trafnie zauwaza Krawczyk-Wasi-
lewska, randkowanie w sieci jest w zasadzie
przypasowane sferze liminalnej (gennepow-
skie rites de marge) (Burszta 1998: 105) —
zostaje bowiem podj¢ta decyzja dotyczaca
poszukiwan drugiej potowki, ale nie jest to
jeszcze spotkanie w cztery oczy. W wigk-
szo$ci przypadkéw uzytkownicy serwisow
randkowych pozostaja w tej sferze przez
dtuzszy czas (czasami na zawsze).

Anonimowos¢ w sieci Sprzyja przyjmo-
waniu wielorakich rol zaleznie od danej sy-
tuacji i serwisu spotecznosciowego. Awa-
tary pojawiaja si¢ w symulatorach wirtual-
nego zycia, pokroju Second Life czy bardziej
skomplikowanych serwisow randkowych,
w ktorych spotykaja si¢ wirtualne postacie.
To, ze Second Life i inne podobne gry s sie-
ciowe, nie zmienia faktu, ze wydaje si¢ tam
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realne pienigdze. Ludzie potrzebuja od-
skoczni w postaci wirtualnego $wiata, za$
tworcy aplikacji skrzgtnie to wykorzystuja,
zarabiajac na tym pieniadze. Tym co najbar-
dziej pociagga w $wiecie wirtualnym jest
mozliwo$¢ bycia kimkolwiek si¢ chce. Jak
wskazuje sama autorka:

Kobiece awatary sa nienaturalnie pigkne
i przyjazne me¢zczyznom, ci za§ — zawsze przy-
stojni, ogoleni, eleganccy — podobaja si¢ swoim
wybrankom [...]. W przypadku gdy awatar jest
znudzony i potrzebuje nowych doznan, wybiera
si¢ do wirtualnego sklepu, gdzie moze dokupic¢ so-
bie np. nowe bicepsy, ale tez elegancki garnitur,
sukni¢ czy atrakcyjna bielizng, a takze akcesoria i
materialy pornograficzne (Krawczyk-Wasilewska
2016: 120-121).

Ten wyidealizowany obraz rzeczywisto-
$ci pokazuje jedno — $wiat wirtualny jest
prostszy, dlatego tez moze stanowié ,,pro-
tez¢ psychologiczng” (Krawczyk-Wasilew-
ska 2016: 126) dla 0sob nieprzystosowanych
do wspoblczesnego zycia spolecznego.

W ostatnim rozdziale autorka omawia
temat kulinaridw oraz internetu, ktory jako
medium moze stanowi¢ kanal przekazu
przepisow, diet, menu i sposobow pozyski-
wania jedzenia. Nowe tendencje kulinarne
prezentowane sa wilasnie w sferze digital-
nych mediow. I sa one, tak jak inne zjawiska
w sieci (np. randkowanie), powiazane z mar-
ketingiem i ekonomia. Panuje moda na foto-
grafowanie  jedzenia (tzw. pornfood)
i umieszczanie tych zdje¢ na portalach spo-
fecznosciowych, szefowie kuchni stajg si¢
celebrytami — maja wlasne programy telewi-
zyjne, powstaja o nich memy itd. Wedtug
Krawczyk-Wasilewskiej, dzisiejszy $wiat
kulinaridw w internecie dzieli si¢ na dwa
,plemiona” wedrowne: kucharzy i smako-
szow (Krawczyk-Wasilewska 2016: 144).
Mozna by pewnie pojs¢ o krok dalej i powie-
dzie¢, ze dzisiaj trzeba znac si¢ na wszyst-
kim, wigc nalezy by¢ jednocze$nie i smako-
szem i restauratorem, kucharzem i eksper-
tem od zdrowej zywnosci (wtedy mozna na-
pisa¢ wilasng ksigzke kucharska albo auto-
biografi¢). Tak czy inaczej, wszystko to
sktada si¢ na popularng obecnie digitalng
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opowies¢ kulinarna, o ktérej wspomina au-
torka (Krawczyk-Wasilewska 2016: 144).
Podsumowujac, mozna chyba zgodzi¢
si¢ z postawionymi we wstgpie monografii
stowami Andy’ego Rossa — zbior artykutow
Violetty Krawczyk-Wasilewskiej rzeczywi-
Scie pokazuje mozliwosci kreatywnego po-
zyskiwania materialow zrodtowych w inter-
necie. Mamy tu bowiem szeroki przekroj te-
matoéw dotyczacych zycia internetowego.

MATEUSZ NAPIORKOWSKI

Uniwersytet Mikotaja Kopernika w Toruniu
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